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Zmiana ordynacji wyborczej
. Na wtorkowem posiedz&niu Sejrn 

«twierdził najpierw wyrośnięcie manda­
tów pp. Chacińskiego I Kudzińsku >g„ spo- 
wodu zrzeczenia sie, oraz śp- Ciszaka i 
Kozubskiego powodu śmierci. ■

Następnie Sejm wykluczał, z posiedzeń 
na jeden miesiąc pns. ihęcińiklegj i pos. 
Ignasiakówt.ę (Komuin.) za uwłaczające 
powadze Izby zachowanie się na estat- 
aiiem posiedzeniu.

Wykręty pusta FoßssViago
Sk-olei izatorał ,głos ,po.s Podoskj (B. iB.), któ­

ry. przedstawił çanacyjmy projekt ordynacji wy­
borczej. Powtórzywszy otaepane frazesv o po 
trzebię zerwania tz rzekomem „premjowaniem‘' 
piartyj i o „zaufaniu“, jakiem cieszy snę obecoe 
fcamorząd pos. -Podoski pedał parę cyfr odno­
szących -się do zgromadzeń okręgowych. Otóż 
©rzmłstawci**1! samorządu 1 terytorjalnego w 

grom adwentach okręgowych będzii około 8.Ü00, 
podczas gdy delegatów z samorządu gospoiar 
czego, pracowniczych i iobiecych około 4.400. 
Cyfra tá zapewm, wzrośnie w związku z za-

rviedziang poprawką co do zwiększeni?1 udzia- 
delegatów pracowniczych.
Posłów powi nno być, zdaniem p. Podosk.® 

go niewielu.
Myśmy — mówi refer-em4 — w Polsce pra- 

wie nigdy nie przekroczyli liczby 200 posłów, 
i sejmy wówczas miały Jprawiniemiia. nawę4 za 
wielkie i znaczenie ich 'lewąt.pliwte było bar­
dzo duż-e.

Głos: A iłe było udooM?
Pos. Pcdorki: A iłe było kilometrów ,lwą- 

drarowych?. Wtedy ofosza państw. był dwu- 
jkrotme większy, a Zî Jagie'lorôw było 160 po- 
itów, ‘ ‘ • ■ ■

Co do podziału mandatów, to żadna dziel­
nica me została ani octoizywćzoina, ani uprzy­
wilejowania.'

Skrócenie postęp owanjia wyborczego ;; 78 na 
54 dni, to gdanifem referenta wielki „zysk", bo 
jest to skrócenie procesu, Hóry społeczeństwo 
powinno przeżyć jak majszybebj.

W ostateadnejp brzmieniu projektu dopusz­
czeni są w komisjach wyborczych mężowie zau 
fania kandydatów. Mają oni prawo zgłaszać 
sprostowania do protokółu oraz zwracać uwa­
gę władz wyborczych ina ewentualne moru sza­
rce ustawy

Kończąc, zaprzeczył p. Podolski, jakoby sa­
nacja zmieniała ordynację dla zapewnienia so­
bie większości. Gdyby jej o to chodziło, ro by­
łoby wygodniej (?) przyjąć system starej or­
dynacji, który niewątpliwie fałby Biokoiwi je­
szcze większą (Î) w«pkscość niż w obecnym 
Sejmie.

Poprawka
Pas. Madejski (B. B ) zgłosił następnie 

poprawkę, wedle której do zgromadzenia 
okręgowego wyślą delegatów orgamzaeje 
zawodowe pracowników fizycznych po 
Jednym delgacle na dwuch delegatów rad 
miejskich, oraz rad gminnych w gminach, 
rtv or-'onych z osad przemysłowych, oraz 
organizacje zawodowa pracowników umy­
słowych po jednym delegacie na dwuch 
delegatów pracowników fizycznych.

Mowa posła Nietteianswskfego
Przystąpiono do dyskusji Pierwszy przema­

wiał pos. Niedziałkowski (P.P.S.), podnosząc, 
że projekt ordynacji wyborczej, zgłoszony przez 
klub PRS., nie spotkał się z żadnym feonłrai 
gumentem.

Mówca wyraża zdziwienie, że rząd nie wy- 
powiedział swego zdania o ordynacji wyoor 
Tzej. Mówca oświadcza, iit ma Obowiązek <T\- 
pvíac o pogląd rządu na ©maw,.am: kop :e:pcje, 
a w szczególności chciałby się dowiedzie« ja 
kie stanowisko w tej sprawie zajmują minär 
strowie- Kościatkowski i Pomarowsia, którzy 
nie wyparli się dotychczas poglądów, jakim 
dawniej Poidow; li. Podnoi ®ono na Komisji za- 
rzut niezgodności projektu z ubowiązującą 
Koinstytucją. P. Cal ■ idporunedział ma to afory­
zmem, że pod pojęcie powszechności, równo 
śói i bezpośn dniości w tóżi łych okresach moż­
na podkładać rozmaitą treść Mówca zwraca 
uwagę że rozumowanie tato mienia sensu. 
Najgoi JZą meczą jest, jeśli pod ustalone poję­
cia pod.da-aa się treść odmienną, bo wtedy koń­
czy się wszelkie poczucie prawne społeczeń­
stwa. Zmniejszenie liczby poetów uważa mów­
ca za schylenie czoła przed •‘-magogją prasy 
brakowej, która głosi, że posłowie za dużo ko­
sztują. Nązywa się to jedna«, walką e jptityi-

Atak opozycji napnjekty sanacyjne
mietwem. Stało się to już ps,yihioizą, a na psy­
chozę niema argumen :i. Walkę tę maj,silniej 
reprezentują ludzie, któržv najczęściej zmienia­
ją swe poglndy Mówca oświadcza, że auto­
rzy projektu są ooza możnością zrozumiem a 
ludzi, którzy całe swoje życie oddali walce o 
pewne idee fo stwarza przepaić między socja­
listami a klubem- B. B.

Mimo śrmercl Marsz. Piłs idskieigo, oooiz sa­
nacyjny chce utrzymać wszystk-. tak jak by­
ło r-a jego życia. Jest to Dpznadziejne. Koła 
kierownice B. B. nie wystarczą na to, by być 
tem samem, czem by1 Marsz. Piłsudski. Podno-

Jr. Med. H. Sfawitiski
lekarz specjalista chorób gardła, no­

sa i uszu.
CHORZÓW 1., ni Wolności 21, ll p.

Powrócił
i przyjmuje w godzinach od 10—12 
i od 3 — 5 tej. telefon nr. 400-50

si dalej mówca, że jedynym obozem politycz­
nym, wchodzącym w sk'aT B. B., kto*/ wy­
stępuje oficjalnie za projektami nowych ordy­
nat vj wyborczych, to k mserwatys^, ich or­
gan-, prasowe. Jest to zupełnie zrozumiale, bo 
konserwatyści Zbliżają się do szczytu marzeii, 
kiedy włada krajem grapa 'juz nie elity, lecz 
przywilejów. Mówca .zarzuca autorom projek­
tów, że chcą oddać owej grapie monopol na 
Polskę w tym najcięższym okresie, opierając 
się na bjermości mas. Otóż mówca wyrażr na­
dzieję, z» socjalistom uda się zmienić dzisiej­
szy nastroj tierr.y i zmusić mas\ do aktywno­
ści. Mówca przypomina da'e-j że w Komisji 
podnoszono riez godność projektu z Konstytu­
cją. I otóż wytwutrzy się stan taki, że Rząa 
milczy, Prezydent zaś ira podpisać tę ustawę. 
Mówca dopatruje sję w tem wciągania głowy 
Państwa w od iowiedzia'"OŚc za projekty.

Kończąc, wyraża mówca opinię, że klub B. 
B. zamyka swym projektem tę ostatnią szansę 
wyrównania konfliktów wewnętrznych, jaką 
stanowi realizacja powszechnero prawa gloso­
wania. Biorąc na siebie dzisiaj odpowiedzią* 
ność za Polskę, klub B. B. zmniejsza jed..« 
cześnie odpow iedzi; ltioś< tę w masach, gdzie 
ist:iiala ona w znaczr:e wyższym stopniu, niżli 
wśród konserwatystów.

Strorpiîtwo Narodowe
swołei zabrał głos poseł P''barsló _ który 

podkreślił, że mowa Konstytucja wyraźnie na­
kreśliła, jak będzie powstawał nowy Sejm. 
Tymczasem ordynacja wypacza Konstytuofj. 
?ert. 32 nowej Konstr raoji miówi, że Sej-m bę­
dzie się składał z pestów, wybraaiych w głoso­
waniu- tuwnein, nuwszechnein. tąinem i bez­
pośrednim. Ponadto Konsty racja daje prawo 
. vbierania a szvstkim obywetelor.., tótáízy u- 
końcizyte lat 24 i práva© w> bieraWtości tym, 1 to­
rzy ukończyli lat 3C A protekl ordynacji, foto- 
rj Paniowire przedkładać« lamie te easaay 
Trudno zip-unre człowiek przy zdrowyim 
zmysłach,, dlaczego p:e^v, sza ustawa tamie 
Konstytocję — mot ta było przepuszczać, że 
wpnowauzici e ją w majestacie prawa, a tym­
czasem, W-y,- którzyście tyle tprar.-r i staiaft 
włożyli w nową Konstytucję, pierwsi ją łamie­
cie.

Na czem opiera się projekt ordynacji? Da­
je oma przewagę samorządom, a -wierny, że u- 
stawa samorządowa była tworzona tak, by z 
samorządów wypędzk politykę Teraz wpro­
wadza się ją nanowo. Jakie były wybory co 
samorządów? Wiemy. A jakiićfi 'ludzi wprowa­
dziły om,e do samorząd«'? Przypomnę, że w 
jednym z nich na 86 rannych, 20 jest już pod 
> ądem.

Stolca Polski — Warszawa — będzie ma­
ła zgromadzenie okręgowe, do którego będą 
delegowani ludzi« z rady przybocznej Prezy- 
dfenta miasta.

Większe prawa będzie miał Foleszu« ale z 
Polesizukiieirr m-ożina irobić, co się chce — rrne 
a trreszkańcee Warszawy. To też robi się 
,,-beiraf”, by wyoierał on dio innego „b-eirati”. 
(Brawa na lawach Str. Niarod ). Oto do cze-

nie idzie do wyNrnw
-go ma p*owa-d'Z"ć ta ordynacja A “morzad 
gospodarcza? Nie jest on przeznatzorv do po­
lit, ki i w znacznym stopniu podlega władzom 
administracyjnym.

lizby przemysłowo-handlowe są przedsfl» 
wicieis,wem Uapitułu u *iaa \* znać uej czjśc*1 

salgrair itznego Obcemu kapitałowi 
l.ależy się zysk, docl ód, de nie wpływ na po- 
« itykę. Ludzie, któ:.7.v od wieków, ,-aniaeszkuja 
tę ziemię,' mają być »ozbawienä swych praw 
tli korzyść obcych -‘ispozytui. Zapv tam dalej, 
czemu Nalewki ’epiej są potr útowane w ordy­
nacji, niż okręgi wiejskie?

P. Reft rent Podo-SK udawadimaj sprawie­
dliwość w podziale ma okręgi. Nie pow-edziai 
nam jednak “'słotnej rzeczy: Uprzywltejoi7,ame
ziemie wschód de są muzyk.'«, idą, jak to 
Agencja Telegrafiicai.u doncsnła, z orkiestrami 
do wj borów Chłop ma M schodzie łatwo pod­
daje «=ię rozkazom biurokracji. Ordynacja stre­
szcza się więc w . nominowaniu przez biurokra­
cję posłów, przez biurokrację, która i aa byc 
przeć pa fament kontrolowania. Fooo to się ro- 
oi? Czyż nie lepiej znieść Sejm, a zrobić jakieś 
zjazdy starostów? Byłoby to lepsze.

Świat przeżywa vielkře p-zesilenie. Wyła­
niają się nowe drogi, nowe idee, ale on. mu­
sza ©" wstawać w walce, a Panowie chcecie 
tę waiikę wykreślić, gdyż walka ta właśnie do­
konywa sic w partj :h ale webach grądów 
dziejowv dl nie w velimmu1**'^*1.

-A jak waeza ipraca wygląda w społeczeń­
stwie-? rwomzyłiscie organizacje wśród mło- 
diziieu.y — i rzÿenodiz! do minie tata młody stu­
dent i mówi: Muszę ten zm-aercek mofdć, bo mat­
ka mi chora, a to rai daje możmiość otrzymania 
ponad* 1 wy, těmi metodám i, chcecie podąg

Zaledwie uczestnicy nabożeństw, opuścili kościół Wszystkich świętych w llocheriL w 
And! wybuchł w świątyni pożal Kościół ąpouf doszczętni

nąć spMucLenstwo ku sobie, wy je wychowu­
jecie.

P. Pełeruit powiedzia-t, że mowa órdvmacja 
zapewnia 1 spółpracę wszystki-ch, bez różnicy 
w «'mania i TiarodowoLc» Otóż mows ordyna­
cja nie usunie zagadmenia żydowokiegc z po­
wierzchni Po'ski, przeciwnie, to zagadnienie 
będzie jeszcz o wiele ostrzejszy <o wszyscy 
będą wiedzieli, dla kogo iest robiona ta ordy­
nacja.

Che« ie’zmieść part je. Nie wieth, jak w 
przyszłym Sejimiir będą posłowie sied»«l-i, czy 
według alfabetu, czj- według ziem, z których 
-Dochodzą, czy według grup gospodarozych, ale 
to jest -pewne, że jeżeli usuniecie z życia na­
rodu v ielkie zagadnień"1 polityczne, to na 
pierwszy plan wysuną się walki klasowe 1 za­
rodowe Otóż, gdybyście zdolali rozwiązać 

wielkie zagadnienia społeczne i gospodarcze w 
Polsce, to nawet przy najbezwzględniej m 
rządzie nie jeden człowiek powiedziałby sobie: 
rządzą w loosób mesympatvczi y, ale da;ą 
krajowi doorobyt. Skoro jednak jes taka nę­
dza u nas w kraju, to wtokie oytanie czy jes* 
pora iia tego rodzę iu srlanę ustroju, Odb'era- 
Tne prawa pol^yczine Tniłjianom 'udzi dziś w 
Polsce głodnym. Mówię to ja, przedstawić«« 
kierunku, który uchodzi za praw^ow» w pe 
uej świadomości me&ezpieczen st v, jakie Pol­
sce zagraż"ią.

Myśmy rajęiii negatywne stanowis^c wo­
bec rej ordynacji. Naturalną komsetewzec % o i 
miowiiei™ i powwch poprawek jest to, że nikt z 
nas na podstawie łej ordynacji nie będzie 
się chciał ubiegaj r* mandat poselsk i w pet- 
piiwiednifcj chwili określimy szczegółowo na­
sze, cb dc tego stanowisko.

Stanowisko lutíowcuA
Skolei przemawia’ nos et Rataj: Jeżr-il z

calem s imozaoairciem o aiiśmy udz’iat v pra­
cach Komii-sji Konistytuicyjueâ i jeżeli dz-isra* 
bierzemy 1 udział i podtrzymujemy poprawki, 
to mře dłareipo, byśmy łudzili się. że dziś zmie­
nimy tę ordynację. Już od dług ego czasu la 
trybun la raczej jest zwrócona ku krajowi, ani­
żeli ku .lawom poselskim, Nie i-est to rzecz 
normalna, ami wskazana Ordynacja, którą 
chcecie tera-z uchwalić, pi zeniesie punkt cięż­
kości opinji w kraju, a obawiam się, że ! 
punkt ciężkości decyzji w sprawach najważ­
niejszych poza tę salę. Jest ziasadnicizy punk* 
który jest nie do przyjęcia mietylko dla nas, 
■leoz dla ogromnej większosi“1 społeczeństwa. 
Mory czyni z Sejmu1 k-ar-ykaturę, bo reprezen­
tację starostów, wojewodów i Rządu Nawet 
w oowei komstyltucA rójm mógł Spełniać role 
glosu lumlenia dla tych, którzy upojeni ogro­
mem władzy mogl dopuścić się nadużycia tej 
władzy Ale i tych wąskich ram panowie dę 
zlękli. Korygujecie Sejm przez ordynację, a 
•przez to Kcygujieci-e i Konstytucję, bo odh.e ■ 
racie obywatelowi praw«1 wybierania ’akiej 
reipre-entacji, jaka •narodów* odpowiada. Uzna 
jecie za słuszne, aby obywatela wyręczano w 
wvfl>erariMi kandydata, tylk-o nie chcecie tego 
oddać partii. Tymczasem to, co tvam-ow« ro­
bicie «ma właśnie cechy monopolu prvw*ies° 
db jednej partii. Tu wiwteę sprzeczność z Kon. 
SitytUicją. Panowie mówicie, że tikw idu.eme 
poS‘redr«iicŁr,"o party5 dlatego, że ich nie uzna- 
jeofe. Jiednak mimo że od ? lat walczycie z 
ioairtjami mi-mo, żeście wprcwad’i,,1 pop-rostu 
,insłyta-cję Hszeńców, mimo wszystko nie p°- 
uraiTitfśd* tego gasnącego »wiatr zdmuchnąć 
Partię są i to są s'inieïsfte -«uOralTiie. niż wte­
dy, kiedy i© paitoj] przychodził kazdj mâ­
cher i chciał w niej r©bić karjerę. (oklask: na 
ławiaoh -eqwzyci,) Nie tozeha dawać monopolu 
part tom i powołać do współpracy żywe twór­
czo siły. Ale rozglądam się i szukam tych sil 
twórczych- klare żeście budowali. Czy to 
organizacje gospodarcze? Przecież ogcan.cza- 
ją się one dc “nodzema po ula« celne, podat­
kowe i koncesje, zaś spć i-dziennie i inne jak 
kółka roimteze s-ą pod komendą wojewodów 
i stoi ostow, A organizacje społecznie? Albo 
związane subsydiami, albo obsadź11*!«,, komisa­
rzami. Nie dzi-w ę się tel pustce, gdyż nie mo­
że być inaczej sikoro głosicie jako swój pro­
gram kult bezprogra,mow©ści Tam gdzie nie­
ma programu' tworzy się kult giętkiego karku 
1 elastycznego sumienia. Tu nowe siły me 
powstaną, a co najtragiczniejsze, że i na przy­
szłość też nic nie widać, b©ście młodzieży nie 
wychowali, bo wam się przelała przez ręce.

Ostatnie ostrzeżeni
Przestrzegając przed oparciom zgromadzę' 

okręgowych na delegatach sa-moiządu, p-ose
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Rataj wolał: Nie budujcie izb pracodawczych 
na ciałach, które wyszły z bezprawia, bo do 
nowego Sejmu przylgnie taka fala nienawiści, 
a nawet pogardy, z jaka ludność jdnosi sie 
dziś do samorządu.

Obawiam sie, że ordynacja bedzie miała 
fatalne konsekwencje. Jest bowiem już dużo 
zwątpienia w kartkę wyborczą. Jest obecnie 
w aia w środki radykalne, choć krótkotrwali 
Obawiam sie, że ordynaci* wyborcza Tesztki 
tej wiary rozwieje. Obawiam się. żeby nie 
przeważyły te głosy I te tendencje, które 
chcą szukać rozwiązania natychmiastowego 
na innej drodze, Ani nie przepowiadam, ani 
nie grożę rewolucją, mam jednak obowiązek 
powiedzieć, bo jest to jeden z os.atmch dni, 
kiedy z tej trjbuny mote pójść gło» niezależ­
ny. Jest u nas tu taka masa poczucia krzywdy 
i beznadziejności że jeżeli odbierzecie tę re­
sztkę nadziei, to wieś zacznie «zukać nowych 
dróg zupełnie innych. (Oklaski na jawach lu­
dowców). Dlaczego zakrywacie przed sobą 
rzeczywistość? Czy myślicie, że jeżeli nie 
piszecie i nie pozwClcie pisać o wypadkach 
w Suwalszczyźnle, czy o tem. co się dzieje 
na Wołyniu, to z czasem tych zjawte*' nie 
będzie?

Po przemówieniu posła Rataja zarządzono 
przerwę.

Skazanie księdza Kochańskiego
na 6 miesięcy więzienia

W a r s z a w a, 25. 6- Te), wl.
W poniedziałek rozpoczął się w sądzie 

okręgowym w Łomży głośny proces ks. 
Antoniego Kochańskiego, prefekta szkoły 
powszechnej w Tykocinie-, oskarżonego o 
nawoływanie dzieci szkolnych do niepo­
słuszeństwa wobec wydanych przez wła­
dze szkolne zarządzeń w sprawie noszenia 
opasek żałobnych po śmierci ś. p. marsz. 
Piłsudskiego.

Odczytany po otwarciu rozprawy akt 
[oskarżenia zarzuca ks. Kochańskiemu, że 
dn. 14 maja nazwał w szkole opaski ża­
łobne „szmatami“ i „płachtami“,, nama­
wiał dzieci do zdejmowania ich i tłuma­

czył, że żałobę nosić się powinno tylko 
po śmierci rodziców.

Oskarżony ks. Kochański Jo winy się 
nie przyznał i wyjaśnił, że istotnie użył 
słów „szmata“ i „płachta“, ale w zupeł­
nie innych okolicznościach, aniżeli to po*, 
daje prokurator w akcie oskarżenia.

W dn. 14 maja na lekcji ks. Kochań­
ski, zauważywszy, że dzieci bawią sio 
jakąś szmatką, rozgniewany zwrócił się 
do ietdriego z chłopców: „Rzuć to szmato". 
Jak sio okazało, była to zdjęta z roki ża­
łobna opaska. Nieco później na pauzie 
zwrócił uwagę dziewczynce, że nosi opa­
skę nieproporcjonalnie duża. i utył żar­
tobliwie wyrażenia „płachta".

Rząd stojaiîinowicza — 1 ządem 
pojednania r

B i a I o g r ó d, 25. 6. Tel. wl.
Premjer Stojadinowicz oświadczył, ze 

jego rząd jest objawem odprężenie sytua­
cji politycznej i rządem pojednania. Pre­
mjer podkreślił dalej, że polityka, zagra­
cana Jugosławii nie ulegnie żadnym 
zmianom. • i,: »t

B i a 1 o g r ó d, 25. 6. Tek wł.
PrawdoDoaoonie nowy rząd Stojadi- 

nowicza przygotowuje projekt ustawy, o 
szerokiej autonomii poszczególnych dziel­
nic Jugoslawji, by w ten sposób zado­
wolić Chorwatów. Pozaten hę dzie przy­
gotowany projekt nowej ordynaci wy­
borczej, zaś ustawy o zgi omadzeniach, o ] 
stowarzyszeniami, ora? ustawa prasowa, 
zostaną znacznie złagodzone.

Zerwanie rokowafl 
francusko-nnmiecklch

Paryż, 25. 6. Teł. wl. .
Rokowania handlowe francusko “ nie­

mieckie, które toczyły się w Berlinie, zo­
stały zerwane. Delegacja francuska 
wróciła do Paryża. Celem rokowań było 
uregulowanie trudności, jakie się wyłoniły 
wskutek nieprzestrzegania przez Niemcy 
umowy clearingowej z 30 marca br.

Rząd Lavala pod ..upieką“
Paryż, 25. 0. Tel. wl.
Zgromią lżenie przedstawicieli stron-, 

nictw lewicowych postanowiło na wszelki 
wypadek zebrać 300 podpisów dla ewen­
tualnego zwołania izby w czasie wakacyj 
letnich. Postanowiono również powołać 
specjalny komitet, który ma czuwać nad 
krokami rządu, by natychmiast zwołać 
parlament, na wypadek, gdyby polityka 
Lavala nie podobała się lewicy.

Strap protestacyjny F. P. S.
w Warszawie i Łodzi

W ar s z a w a, 2E. 6. Teł. wł.
Na wtorek proklamowany był przez PPS., 

CKW. strajk powszechny w Warszawie i w 
Lodzi, pod hasłem walki o demokratyczną 
ordynację wyborcza. W Warszawie strajk 
miał przebieg spokojny. Tramwaje f inne 
przedsiębiorstwa użyteczności piibliozr.ej były 
czynne. Gazety wyszły normalnie jedynie 
niektóre dzienniki wypuściły na miasto swe 
wydania prowincjonalne, drukowane w ponie­
działek wieczór. W fabrykach państwowych i

pracujących na zamówienia ipańrtwowe, strajk 
protestacyjni; trwał Judną godzinę. W fabrj; ■ 
kach prywatnych ®trajk objął część robotni­
ków.

Łódź, 26. 5. Teł. wł.
Na terenie województwa iódakiesro straj­

kowało we wtorek około 10.000 robotników, 
w tem 25.000 w Lodzi, (ogólna ilość zatrudnto. 
nych wynosi 35.000) Przedsiębiorstwa uży­
teczności publicznych pracują normalnie. Spo­
koju nigdzie nie zakłócono.

15miívjcň æa~

pacfiÓW mają 
znane z dcGrcci ntoây 
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Wbrew zapieczeÉmmów^ o
A wojska włoskie płyną do Afryki

Rzyirf, 25. 6. Tęl. wis 
Eden odby! rozmowę % wiceministrem 

spraw zagranicznych Włoch, Suwichem, 
w obecności G. Grey-Thompsona, rzeczo­
znawcy angielskiego dla spraw afrykań­
skich. Można stąd wciągnąć wniosek, że 
wbrew oficjalnym zaprzeczeniom sprawa 
Abisynii jest przedmiotem rozmów rzym­
skich. Eden prawdopodobnie przywiózł 
konkretne propozycje w sprawie uregulo­
wania zatargu wlosko-abisyńskiego.

Narazie jeanak Włochy nadal wysyła­
ją transporty wojsk en-- Anisyhji.' Vi por-' 

i cie Cägliäri załadowano wë Wtorek od*
[ dział' wojsk technicznych, klarÿ udàje się 
do Afryki Wschodniej.

Jak z kół angielskich den-oszą, odjazd 
ministra Łaena do Pa-yża ustalony zo­
stał na środę w południe. Przed podję­
ciem drugiej rozmowy z Mussolmim, 
F den uznał za konieczne porozumieć sio
ze swym rządem.

Rzym, 25. 6. Tel. wł.
'Jak mówią w związku 2 rozmowami

Mussoliniego z Edenem Włochy uważają, 
że należy łącznie załatwić wszystkie spra­
wy, poruszone w deklaracji francusko-an- 
gMs dej z 3 lutego br. Niepodzielność za­
gadnienia ogólnej organizacji pokoju jest 
stałą podstawą polityki włoskiej. W. szcze­
gólności Włochy, nie zgodzą- się ze sta­
nowiskiem Anglji, któraby chętnie zawarła 
pakt o wzajemnej pomocy lotniczej przed 
załatwieniem spra wy bezpieczeństwa.

Co się tyczy konferencji państw nad- 
■dunąjskich, .Włochy gotowe - byłyby 'go­
dzić «if na następujące- wyjście .z trudno­
ści: Zawarłoby układ z uóziałer,. «vâzyst- 
kich zainteresowanych państw, któryby za­
wierał jedynie pewne minimalne tobowią 
zania. Układ ten byłby później uzupełnio­
ny przez ściślejsze umowy dwu lub wielo­
stronne, przewidujące ściślejsze zobowią­
zania. Niemcy mogłyby wziąć, udział tylko 
w szerszym układzie, przez co nie potrze­
bowałyby zaciągać zbyt daleko — ich zda­
niem — idących zobowiązań. .

Źródło procesu upatruje oskarżony w 
niechęci miejscowych władz szkolnych do 
niego i do duchowieństwa katolickiego 
wogóle.

Podczas przesłuchiwania świadków na­
stąpiła przykra kompromitacja najważ­
niejszego świadka oskarżenia, insp. Filip- 
czuka. B. ksiądz, a pćźniej nawet odstęp- 
ca od. ręligji katolickiej, Fihpcżuk, mimo 
wyraźnych zapytań ze strony sąciu zataił 
akt zmiany wyznania. Przygwożdżenie te­
go rodzaju „dyskrecji“ wywołało na sali 
sadowej sensację.

Proces wzbudził w Łomży i: okolicy ol­
brzymie zainteresowanie. Od rana poste-* 
runki policyjne zamknęły dostęp da gma­
chu sądu oraz obsadziły rogatki, hie do­
puszczając do miasta okolicznej ludności, 
która tłumnie przybyła.

Kiedy przywieziono ks. Kochańskiego 
pod silną iskortą przed gmach sadu, przed! 
brama zebrał się olbrzymi tłum. Rozległy 
się szlochy i okrzyki. Zair ierwenjowaia 
kompania szkolna policji z Żyrardowa, i
tłum rozproszyła. . .

W ,oki iozprawy stwierdzono na pod-* 
stawie zeznań świadka Robalińskiego, żCS 
w czasie dochodzeń na terenie szkoły nig 
zwrócono się bezpośrednio do ks. Ko-«, 
chanskiego, lecz badano za jego plecami 
dzieci szkolne.

Spośród inych 'świadków, jedna tylko 
uczenica zeznała, że ksiądz miał powie-», 
dzieć: „Poco nosicie te opaski? żałobę no-», 
si się tylko po mamusi i tatusiu. Zwińcig 
te szmatki“.

Inne dziewczynki zeznania tego nie po-» 
twierdziły. Po przemówieniu prokuratora; 
ks. Kochański oświadczył jeszcze raz, źg 
jest niewinny, potwierdzając swe poprze-» 
dnie zeznania.

Sąd skazał księdza Koi haf.okiego na “ 
miesięcy więzienia z art. 15Cł k. k. Areszt 
prevrencyjny zoętat zniesiony, tak tę księ-» 
dza Kochańskiego niezwłocznie zwolniono.

Zmiany personalne
Warszawa, 24. 6. Teł. wł. ' ^
Jak mówią w kolach politycznych Gene­

ralny Inspektor Sił zbrojnych R. dz-Smfełv< 
powołary będzie w najbliższym czasie na sta­
nowisko ministra wojny.

Na sta-now’skö wojewody Kir ?c wsktosto 
ma być powołany wojewoda kielecki, p. Dzia­
dosz. Zanosi się podobno na dalsze zmiany 
p< sona] w administracji.

Demonstracja floty francuskiej
Paryż, 25. 6. (PAT.)
,W dniu 27 i 28 bm. odbędzie się w 

Brest koncentracja francuskiej floty wojen­
nej w obecności ministra marynarki wo­
jennej Pietri'egù.

Koncentracja ta ma przybrać charak­
ter święta morskiego z udziałem szerokich 
rzesz publiczności oraz licznie zgromadzo­
nych specjalnych wysłanników prasy.

,W koncentracji uczestniczyć będzie 0- 
koio 90 okrętów i łodzi podwodnych.

Cafe miasteczko spłonęło
Łuck..25. 6. PAT. ;
W Czartorysku, pow. łucki, wybuchł 

olbrzymi pożar, którego pastwa padło ca­
łe miasteczko. _ .. .

Wskutek długotrwałej suszy i braku 
'dostatecznej ilości taboru strażackiego, 
pożar rozszerzał się z gwałtowną szybko­
ścią i strawił 117 domów mieszkalnych, 
a ponadto 100 budynków gospodarskich. 
Według prowizorycznych ob iczeń, stra­
ty wynoszą przeszło 150.000 złotych. 
Władze wszczęły akcję, celem przyjścia 
.z pomocą stu kilkudziesięciu rodzinom po 
gorzeków.

Spłonęło 70 jachtów
Nowy Jo*k, 25. ö Tel. wl.
W Launderdale na Florydzie spłonęło 

w przystani 70 jachtóv/. Straty wynoszą 
m«ljon dolarów.

W katastrofie pożaru zginęła 1 osoba 
a Jedna odniosła niebgxpieczne poparzenia,

SPISEK PRZECIW STALINOWI
wśród jego straży przybocznej

Moskwa, 25. 6. Teł. wl.
Na polecenie komisarjatu spiaw we­

wnętrznych dokonano aresztowań wsroJ 
straży na Kremlu, który, jak wiadomo, 
jest siedzibą Stalina.

Przeciwko komendantowi straży, oraz 
wielu członkom wytoczono docho-cu nia. 
Liczba aresztowań ma przekraczać 20.

Jaik słychać, komendantowi zarżitca 
się przekonanie kontr-rewolucyjne. Miał 
on utrzymywać stosunki z żywiołami wro­

giem! dla Sowietów { angażować do swe­
go oddziału ludzi, należących do wrogie­
go obozu. Dawna straż ma być rozwią­
zana i zastąpiona przez nową, złożoną 
wyłącznie z ludzi przyjętych przez G. 
P. U.

Oprócz Stalina mieszka na Kremlu 
Mołotow i inni czołowi luazie Rosji so 
wieckiej. Urzędowego komunikatu o 
aresztowaniach wśród straży na Kremlu, 
nie wydano. .

NOWA FALA ARESZTOWAŃ
i zesłań do Berezy Kartuskiej

Warszawa, 25. 6. Tek wł.
Z województwa białostockiego wywie* 

jiono do Berezy Kartuzkiej: Jana Rosz­
kowskiego z Wysokiego Mazowieckieckie- 
go, Jana Pogorzelskiego z Łąki Kościel- 

i ńej, Witolda Kaczyńskiego z Tykocina, 
Wiktora Jasińskiego z pow. augustowskie­
go i Mieczysława Jaroszewicza z pow. su­
walskiego. 1 1 I 11 1

Zesłani są działaczami národovými.
Warszawa, 25. 6. Tel. wl.
W Radości i Międzylesiu policja aresz­

towała około 60 osób, w tem wielu człon­
ków b. O. N. R. Większość aresztowa­
nych zwolniono, część zaś przew’eziono 
do aresztu urzędu śledczego w, Warsza­
wie.

B. minister sprawiedliwości na Me oskarżonych
Skandaliczny proces we Francji

Paryż, 25. 6. PAT.
Przed 11-tą izbą karną trybunału pa­

ryskiego rozpoczął się proces towarzy­
stwa Holding Commerciale de France. 
Na ławie oskarżonych oprócz osławionego 
bankiera Sacazana, zasiedli dyrektorzy 

\ administracyjni towarzystwa, wśród nich 
były minister sprawiedliwości, Raynaldy>

generał rezerwy Raynal i emerytowany 
major Battelet. ...

Wszyscy oni oskarżeni są o naduzy« .e 
zaufania i przekroczenie przepisów o spół­
kach finansowych. Były. minister Raynal­
dy został wciągnięty do towarzystwa 
przez jednego z oskarżonych. .

Puiomocnictwa dla rządu Maiypetraj
Praga, 25. 6. Tel. wł.
Parlament uchwalił ptojekt przedłuże­

nia pełnomocnictw dla rządu Malypetra* 
Pełnomocnictwa zostały nieco rozszerza* 
ne. W szczególności rząd.będzie mógł naj 
podstawie nowej ustawy wydawać w szer-» 
szym zakresie dekrety gospodarcze, oraz 
dekrety w sprawie organizacji administra-» 
cji państwowej. ________ . / ~

Proces Matuszki
Řudapeszt, 25. 6. PAT.
Rozpoczęła się tu rozprawa apelacj, !- 

na w procesie Sylwestra Matuszki, ska-* 
zanego w dn. 20 listopada w ub. r. przeá 
sąd pierwszej instancji na karę śmierci zU 
spowodowanie katastrofy kolejowej pod 
Biaitorbagy. Matuszka został sprowadzo-* 
ny na rozprawę z więzienia austriackiego, 
w Morem odsiaduje karę z wyroku za za­
mach na wciąg pod Ausbach,

Przygody kata
Warszawa, 24. 6. Teł. wl.
Wj dział cywilny Sądu Okręgowego «wpa­

trywał na posiedzeniu niejawnem sprawę przy­
znania prawa ubogich W związłe . j pcawerŁ 
jald skierował wykonawca wyoków śmierci, 
występujący pod szubienicą pod pseudonimie.4 
MackjewsHiego.

Mianowicie podczas . pewnej egzekucji ni 
osobie bandyty Blocha, Maciejewski, zfołiży w- 
szy snę do szubienicy, natrafił na 'mespodd « 
wany opór ze strony, skazańca. BiOch, wysoki 
i silny, kopną» mespodziewanie kata w brzuch, 
Maciejewski omal nie że ndlał. Kopnięcie mielą 
fatalny skutek, gdyż Maciejowski zachorował 
i przez pewien czas pozostawał pod opieką le­
karzy.

W związku z powyższeim utracił, jak twier­
dzi w swej skardze, 50 procent zdolności doi 
pracy Unie mógł w dalszyii :ągu wykot,1- 
wać swego zawodu. Maciejewski podkreśla żsi 
winę za ten wypadek ponosi nie on sam, albo­
wiem w myśl instrukcji katowskiej, podczas 
egzekULji, powinni być obecni dwaj_ pachołteo- 
—ie. I właśnie nieobecność pachołkó1 Katow­
skich wywołała nieszczęśliwy wypao.ek, jakie­
mu uległ Maciejewski.

Maciejewski domagał się zasądzenia 35.000 
zł., tytułem odszkodowana, prosząc, jednocze­
śnie sąd o przyznanie mu prawa prowaazetrl 
procesu na praw.e ubogich, ponieważ nie mą 
pieniędzy na opłacenie kosztbv

Sąd zajął stąnowisi > negatywne wobec 
prośby b. kata i odmówił przyztio,ib. n<s> pra­
wa ubogich. W ten sposób pro ies. Maefeýevr- 
skiego ze Skarbem Państwa zawisł w czasie, 
gdjż Maciejewski me má pieniędzy, na opkce- 

1 n c diość znąęziiego wpřiíi sądd;Wego,
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Atak Niemiec na Francie
Co oznacza wywiad von Ribbentropa?

Goczalkowice-Zdrój Q.SI.
RADIOAKTYWNA SOLANKA JODO- 

BROMOWA
wskazania: rêumaiiyzm. artretyzm, 
ischias, arterjoskleroza, choroby prze­
miany materji, tabes, niedowłady i po­
rażenia, przewlekłe choroby kobiece, 
dzieci i skórne, wole (strurna), anemia 

i błędnica.
TANIE KURACJE RYCZAŁTOWE.

?arvz, w czerwcu.
Przed wielką mową Hitiera w Reichs­

tagu wyrażano przekonanie, że będzie ona 
zapowiedzią ożywionoi działalności dyplo­
macji niemieckiej. Polityka Trzeciej Rze­
szy poniosła w okresie hitleryzmu szereg 
niepowodzeń, które w swych skutkach do­
prowadzały do coraz to większej izolacji 
iNiemiec na terenie międzynarowym. Kon­
ferencja w Stresie, w większej jeszcze mie- 
irze układ sowiecko-francuski, następnie 
czesko-sowiecki, a wreszcie zapowiedzia­
na wizyta ministra Titulescu w Moskwie, 
stanowiły poszczególne ogniwa łańcucha, 
który coraz to bardziej zacieśniał się wo­
koło państwa brunatnego kanclerza. Sta­
rania o rozluźnienie tego „splotu sojuszni­
czych traktatów“, jakim to mianem okre­
ślała prasa berlińska przygotowania do za­
warcia Paktu Wschodniego — musiały stać 
się nad Sprewą zagadnieniami cftfriłi.

Dienzywa dyplomacji niemieckiej
Ofenzywa dyplomacji niemieckiej po­

szła w kierunku Zachodu. Do Londynu po­
jechał nieoficjalny minister spraw zagra­
nicznych Rzeszy, mąż zaufania Hitlera, 
major Ribbentrop, ze specjalną misją ko­
mentowania w duchu jaknajbardziej przy­
jaznym dla Anglji — mowy wodza. 
,\V Rzymie ambasador niemiecki otrzymał 
polecenie odbycia wyczerpujących konte- 
rencyj z Mussolinim. Chodziło tu natural­
nie o kwestję austrjacką; Niemcy za cenę 
„przywrócenia atmosfery przyjaźni i całko­
witego zaufania“ zobowiązywały się do

(Od własnego korespondenta „Polonji“.)
zaprzestania akcji anszlussowej na prze- j Lojalność doprawdy, posunięta tale daleko.

że "naw et w Rzymie, pochłoniętym w tej 
chwili niemal całkowicie przez sprawę 
abisyńską, wywołała szereg bardzo scep­
tycznych uwag.

Ale największe może wysiłki jawnej i 
tajnej dyplomacji niemieckiej kierują się 
pod adresem Paryża. Rząd Lavala powi-

2 dnia
Zawieszenie tygodnika diecezjalnej^

Na wniosek pronuratois, Jursza, San Okrę­
gowy w Łomży, w dniu 19 bm. na posiedzeniu 
niejawnem pod przewodnictwem prezesa Le­
wandowskiego postanowił „w charakterze 
środka prewencyjnego” zastosować zawiesze­
nie czasopisma ,Życie i Praca” w Łomży. Po­
wodem zamknięcia tygodnika katolickiego, stał 
się artykuł, zamieszczony w powyższem piśmie 
w nniu 16 bm. p. t. „Jak się zwalcza biskupa 
katohckkg'', oszczerstwa i fakty”.

Artykuł powyższy jest wyjątkiem z kazania 
fcs. infułata Szczęsnowicza, który został nad? 
ny do prasy przez K.A.P. i przeszedł całą Pol­
skę, nie wyvv<dując nigdzk, z wyjątkiem Łom­
ży, zastrzeżeń ze stiony władz administracyj­
nych i sądowych.

Bla nhaiakterystvki dodajer.iy, że Starostwo 
W Lonży, również nie skonfiskowało powyż­
szego artykułu, nie dopatrując się w spokoj 
nem i rzeczowem przemówiemu powszechnie 
znanego 1 szanowanego ks. infułata Szczęsno­
wicza jakichkolwiek cech przestępstwa- (KAP)

Na wsi
Sytuacja potóyczna na wsi budizi podobno 

poważne obawy. Reges, w żydowskim „Na- 
Iszym Przeglądzie” pisze:

Stronnictwo ludowe, zajęte na terenie 
Sejmu pracą wnoszenia poprawek do ordy­
nacji wyborczej do Sejmu, nie ma nic współ 
oego z tą akcją na wsi, która przybiera 
tormy anarchistyczne. Ruch ten występuje 
w formie iłabszej, niż zjawiska, notowane 
w r. 1°33, połączone ze strajkiem przeciw­
ko miasiotn, z bojkotem targowisk i t. p.

W akcji tej uwydatnia się ca’" bezsil­
ność wsi, tak podobna Jo rozpaczliwej dzia­
łalności robotników w t. zw. strajkach pol­
skich. A jednak krążą pogłoski, że sten 
miarodajne radzą od dłuższego czasu nad 
zagadnieniem wsi, że program rolny Taj- 
tnujt zr.owu dużo miejsca w poufnych kon­
ferencjach gospodarczych w Prezydjum 
Rady Ministrów.

Łatwo jest rozsadzie stronnictwo, na- 
płodzk trakcyj, poróżnić grupy, *ed<-zeć ze 
"tronnäetv a Ludowego aureolę, którą zdo­
było sobie w roku 1930 oraz po akcji po­
łączeniowej 3-ch partyj chłopskich, łatwo 
ośmieszyć ‘srsatz wodzów, chodzących j>o 
urzędach, snujących się po kuluarach dla 
załatwienia sj>raw różnych, ale trudno po­
sługiwać się nimi dla uspokojeni 1 stosun­
ków na wsi. Na Komisji Konstytucyjne! 
Sejmu posłowie stronnictwa Ludowego 
wskazywali palcem na „trudności” w. róż­
nych połaciach kra!u i marszałek Rataj do­
magał się demokratycznej ordynacji wybor­
czej, jak Klapy bezpieczeństwa, jako leku 
na pomruki wŁ

ciąg cztererh lat. Dlaczego akufatnie czte 
ry lata? Albowiem taki jest przypuszczal­
ny okres czasu, w którym Włochy mogły­
by ugruntować swe wpływy w Abisynji.

Główny atak na Paryż
cja zrozumie „dobrą wolę“ i najlepsze in­
tencje Niemiec. Ten ostafni wyw.ad, u- 
dzielony przez członka rządu redaktorowi 
„News Chronicie“, obliczano na wywoła­
nie szerokiego echa we Francji.

Wyraźna oferta
__ Sprawa porozumienia Niemiec

z Francją — mówił p. Goebbels — jest 
właściwie zagadnieniem wewnętrznej poli­
tyki naszych sąsiadów. Chodzi o to, aby 
w Paryżu znalazł się człowiek, mający do­
stateczny autorytet i mogący pociągnąć 
za sobą opinję publiczną. Trzeba ludzi 
zdecydowanie silnych, aby przełamać wie­
kowe uprzedzenia i doprowadzić do współ­
pracy obu wielkich narodów.

A przedmiot tego porozumienia? Bar­
dzo ostrożnie i bardzo umiejętnie dotknął 
go niezrównany minister propogandy:

— Nie uważamy systemu paktów 
o wzajemnej pomocy za właściwe rozwią­
zanie kwestji. Przeciwnie, jesteśmy prze­
konani, że należy się trzymać zdała od 
mogących zaistnieć konfliktów lokalnych. 
W taki sposób nie zagrożą one bezpie­
czeństwu powszechnemu...

Oferta bardzo wyraźna, poprzednio już 
ziesztą wysunięta w mowie kanclerza. 
Przetłumaczona na język mniej dyploma­
tyczny, brzmi zupełnie jasno:

— Dajcie sobie spokój ze wszystkiemi 
sojuszami, paktami- i całym tym bałaga­
nem środkowo ■ i wschodnio-europejskim, 
który może was wciągnąć we wcale nie­
pożądaną we Francji awanturę wojenną. 
Ofiarowujemy wam pełne gwarancje na 
Zachodzie. Wzamian za to żądamy tjlko 
jednego: trzymania się zdała od „lokal­
nych“ konfliktów, któreby mogły wyda­
rzyć się gdzieindziej...

Jak wobec tej, tylekroć już ponawianej 
oferty niemieckiej, zachowuje się opinja 
francuska? Bardzo sceptycznie. Ptzede- 
wszystkie ma bardzo poważne, zastrzeże­
nia co do tej możności porozumienia się 
„silnego gabinetu francuskiego“ z wszech­
mocnym rządem nazich. Po pierwsze — 
rząd, któryby mógł narzucić swe zdanie 
społeczeństwu, jest dość trudny do po­
myślenia we Francji. Po drugie — nie- 
bardzo się wierzy nad Sekwaną w za­
pewnienia kanclerza o jego nawskroś 
przyjacielskich uczuciach względem Pa­
ryża.

„Klucz ang’elski’

tano w Berlinie do tego stopnia przychyl­
nie, że nawet prasa otrzymała polecenie 
pominięcia niezłej sposobności do ataku 
na parlamentaryzm i demokrację. Poza je­
dyną „Börsenzeitung“, która zresztą za­
milkła natychmiast, omawiano nad Sprewą 
przesilenie gabinetowe we Francji z nale­
żytym umiarem i taktem, czego nie można 
powiedzieć o prasie niektórych sojuszni­
czych państw.

Z osoDą Lavala, który uchodził niegdyś 
za ucznia Brianda i razem z nim rewizy­
tował Brueninga w Berlinie, łączono na­
dzieję na odprężenie stosunków między 
Francją a Niemcami. Nawiązując u o zna­
nego oświadczenia w mowie Hitlera — 
podkreślano, • że od roku 1933, to jest od 
chwili dojścia do władzy nazich, stwier­
dził Führer osiem razy wyraźnie i bez za­
strzeżeń, że Niemcy nie mają żadnych pre- 
tensyj do Alzacji i Lotaryngji i godzą się 
na bezwzględne uszanowanie granic na Za­
chodzie, Podkreślił to jeszcze w swym o- 
statnim wywiadzie minister propagandy 
Goebbels, wyrażając przekonanie, że Fran-

Nieufność we Francji
— Kanclerz zapewnia nas o swej naj- zieh. Komu 

lepszej woli — mówią w Paryżu. — Bar­
dzo ładnie. Ale jego program, dokładnie 
przedstawiony w „Mein Kampf“ uważa 
Francję za największego wroga Niemiec, 
wroga, z którym walka jest zagadnieniem 
życia i śmierci. A „Mein Kar.pt“ jest do 
dnia dzisiejszego rodzajem ewangelji na-

więc wierzyć:' kanclerzowi 
Trzeciej Rzeszy, który ofiarowuje Francji 
przyjaźń i porozumienie, czy też autorowi 
„Mein Kampf“, który uważa walkę z Fran­
cją za naczelne zadanie Niemiec?

0 hegemonję w Europie
Jeszcze większe wątpliwości budzi pro-

Wspfi ’ ‘ Wasilewskiego o sp. Piłsudskim
Oprócz interesujących szczegółów z | skini nieufność 

zakresu polityki polskiej książka Wasi­
lewskiego rzuca także trochę światła na 
charakter ś. p. Piłsudskiego, na jego ży­
cie prywatne.

Zdrowie towai zysza Ziuka n: 5 bj ło 
świetne. Podczas Pobytu w Krakowie 
(koło 1905 r.) cierpiał na nerwicę serca i 
— jak się wyraża autor — „wogóle nie­
domagał“. Jeden z lekarzy powiedział 
mu, że pierwsza influenza może go zgu­
bić. Już wtedy Piłsudski przywykł bar­
dzo późno kłaść się do snu i dlatego pro­
sił towarzyszy, by nie Zaczynali posie­
dzeń przed 10-tą, bo wcześniej nie wsta­
nie. Gdy jednak zaczął organizować 
„Strzelca“, gdy zaczęły się zbiórki, musz­
try i ćwiczenia, stan jego zdrowia Po­
prawił się i nauczył się wstawać o świcie.

Kilka lat spędzonych w Kongresówce, 
w ustawicznej niepewności i obawie 
przed schwytaniem przez Moskali, wyro­
biło w Piłsudskim wielka podejrzliwość.

„Ziuk, — pisze Wasilewski — prze­
bywając w Krakowie, bardzo często 
w idział szpiegów rosyjskich, podej­
rzewając o funkcje szpiegowskie roz­
maite typy, spotykane na ulicy“.
Były to podejrzenia niesłuszne. Rze­

komy szpieg okazywał się nieraz najlep­
szym patrjotą, ba, czasem nawet człon­
kiem P. P. S.

1 SVtedy, ji4i ikieikawala w I, T>- Filsufc

podejrzliwość.
Charakteryzując rozmowy Pifsudsl te­

go z przyjaciółmi i przygodnymi znajo­
mymi, pisze Wasilewski:

„Lubił żarty i ^kawały“, ale nigdy 
nie słyszałem z ust jego jakiegoś wy­
razu trywjalnego, me mówiąc już o 
nieprzyzwoitych. Brzydził s:ę niemi 
najwidoczniej. Ciekawe też, że nikt 
w jego obecności nie ważył się uży­
wać takich wyrazów“.
Trzeba tu przypomnieć, że Wasilew­

ski po raz ostatni rozmawiał z Piłsudskim 
w m aju 1926 r. Najbardziej namiętne 
oświadczenia ś. p. Piłsudskiego pochodzą 
jak wiadomo, z lat 1939 i 1930

Przyjaciołom opowiadał często o swej 
ucieczce z więzienia rosyjskiego:

„Mówił — wspomina Wasilewski 
— że symulacja w Cytadeli udawała 
mu się świełme j mogła wprowadzić 
w btąd nawret wytrawnego lekarza. 
Mam talent aktorski, mówił śmiejąc 
się. Ale symulacja ta wymagała tak 
dużego wytężenia nerwów, że czuł, 
iż po dłuższym czasie zwarjuie nie­
chybnie naprawdę“.
Na szczęście, po takich ciężkich przej­

ściach, następowały zwykle okresy od­
poczynku (w Anglji nad morzem, w Ta­
trach w Zakopanem), w których Piłsudski 
odzyskiwał siły, potrzebne do dalszej 
ssdki .Q Rolckfe

jekt ustalenia wspólnej platformy w poli­
tyce zagranicznej obu państw, za cenę zre­
zygnowania Francji z jej dotychczasowej 
polityki zagranicznej, W °arvżu zwraca 
się uwagę, że projekt ten ma tylko pozory 
nowości. Już Ludendorf wysuwał koncep­
cję, polegającą na podziale wpływów w 
Europie między dwa najpotężniejsze mo­
carstwa, to jest Francję 1 Niemcy. Jeżeli 
Hitler i jego ministrowie dążą do urzeczy­
wistnienia tego pomysłu — to dają dowód

— Jeszcze tylko kilka pociągti<e_ pędzla, a krą­
żowniki będą gotowe. (Der Simpl).

nieznajomości psychologji francuskiego 
społeczeństwa. W Paryżu nie ma się naj­
mniejszego zamiaru spółuczestniczvć w 
„dzieleniu“ Europy. Przeciwnie, Francja 
zdaje sobie doskonale sprawę z faktu, że 
jatdekolwiek naruszenie obecnych granic 
europejskich, byłoby nie utrwaleniem po­
koju, ale rozpętałoby znowu wojnę ze wszy­
stkiemi jej konsekwencjami. Porozumienie 
francusko - niemieckie może nastąpić i by­
łoby nawet pożądane — ale pod warun­
kiem, że stałoby się wstępem do umocnie­
nia tego porządku w Europie, który wy­
znaczył Traktat Wersalski. W Niemczech 
natomiast wyobrażają sobie zbliżenie 
dwuch państw jako początek Hegemonji 
Trzeciej Rzeszy, do której wstępem było­
by wyrzeczenie się przez Francję akcji nad 
zapewnieniem pokoju i bezpieczeństwa 
przez sojusze i pakly o wzajemnej pomo­
cy. Różnice zasadniczych pojęć są tak 
wielkie, że wszystkie próby ich zmniejsze­
nia kończyły się niepowodzeniem. Doty­
czy się to w równej mierze i dawnej wi­
zyty Lavala w Berlinie, r.a którą powołuje 
się dzisiaj prasa niemiecka, i niedawnej 
rozmowy Lavala z Goeringiem w Kraxo- 
wie. Obie próby nawiązania bezpośrednie­
go kontaktu nie dały rezultatów. Taksamo 
bardzo niepewnym jest dla Niemiec wynik 
tej ofensywy, jaką podjęto obecnie w kie­
runku Paryża. Tad. K.

(Korespondencja powyższa pisana była 
przed głośnym wywiadem von Ribbentro­
pa. Tem niemniej tłumaczy ona jasno jego 
istotny sens. — Przyp. Red.).

Ciężkie, burzliwe życie roświetlaly 
czasem radości życia rodzonego Wasi­
lewski opowiada, jak to kiedyś w r. 1919 
Komendant powiedział mu:

„Pokażę ci moją córkę*
— Zapewne pragnąłeś syna? — za­

gadnąłem Komendanta.
— Wiesz, że tiie... Bo i jakiż był* 

by los mego syna... Przecież więcej 
odemnie wykonaćby nie mógł... Fań- 
stwo polskie już jest... A być przez 
całe życie takim „Władysławem Mic­
kiewiczem“ — synem Adama, zawsze 
wyróżnianym i ścigającym na siebie 
uwagę tylko tem, że się jest synem 
..wielkiego ojca“, to przecież los nie 
do pozazdi oszczema“.
Bardzo to charakterystyczne słowa. 

Pilsudczyk wyciągnie z nich wmosek, że 
już wtedy Piłsudski należycie sam ocenia! 
swe zasługj dla Polski. Historyk zestawi 
je z inmemi, pgdobnemi oświadczeniami 
Marszałka i w nich będzie widział zaród 
tych tragicznych sprzecznośoi j walk, ja 
kię wstrząsały życiem niepodległej Pol­
ski.

Taki przyjaciel Piłsudskiego, jak Wa­
silewski (otrzymujący od niego listy, za­
czynające się od słów „Kochany“ łub 
„Mój drogi“) po przewrocie majowym ni« 
był już w Belwederze. Jego wspomnie­
nia byłyby jeszcze ciekawsze. Można jed­
nak mieć nadzieję, że na tej książce Wa­
silewski swych wspomn.eń me zakończy 
i jeszcze w ięcej ciekawych s zczegółów 
przekaże drukiem dla użytku przyszłych 
historyków!. W ad.

1952
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Autoryzowany przekład Barbary Tarnowskiej
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Przed oczyma Zuzanny przesuwa*
się dni, tygodnie i lata, aż wzrok 

|cj trafił na notatkę, która przejęła jej 
serce dreszczem niepokoju. W notatce 
tej było opisane poznanie jej matki 
z panem Brockhoffem, którego przy­
prowadził do domu ojciec. Opisane by­
ło przykre wrażenie, jakie wywarł na 
niej ten człowiek, jego skierowany na 
nią natarczywy wTzrok i oznaki niepo­
hamowanego temperamentu.

Zuzanna w gorączkowym pośpie­
chu przewracała kartkę za kartką, czy­
tając na początku żałosne, potem roz­
paczliwe skargi na człowieka, który 
prześladował jej matkę swoją namięt­
nością. Wreszcie natrafiła na datę, 
która wywołała w jej sercu grozę. Był 
jto dzień katastrofy. Notatka brzmiała:

„21 lipca. Brockhoff jest tak 
zdenerwowany i zachowuje się tak 
dziwnie, że zwróciło to wreszcie 
uwagę Justusa. I dziś powiedział 
do mnie: „Obserwując Joachima,
doszedłem do wniosku, że w młodo- 
ści wybiera się dość niebacznie 
swoich przyjaciół“. Odetchnęłam 
z ulgą i odpowiedziałam: „Ach, 
Justusie, jak to dobrze, że wreszcie 
sam to spostrzegłeś, nie chciałam 
urazić twoich uczuć przyjacielskich 
i dlatego nie mówiłam ci, jak bar- 
dzo nie znoszę obecności tego czło­
wieka. Byłabym szczęśliwa, gdy­
bym go mogła już więcej nie wi­
dzieć“. Mój kochany mąż spojrzał 
na mnie badawczo i powiedział: 
,,1V najbliższych dniach kończy się 
jego urlop i będzie musiał stąd wy­
jechać“. Dzisiaj po obiedzie Brock­
hoff przysłał list, w którym za­
prosił Justusa na wieczór do Gos- 
serowa. Będzie ich tam kilku przy­
jaciół. Mój kochany mąż czule po­
żegnał się ze mną i z naszą maleń­
ką Zuzią. Córeczka moja leży w łó­
żeczku. Idę jej jeszcze powiedzieć 
dobranoc, a potem poczytam trochę 
książkę, którą mi podarował Ju­
stus. Może mi w ten sposób szybciej 
minie czas do jego powrotu. Oby 
już jaknajprędzej wrócił, gdyż za­
wsze podczas jego nieobecności w 
sercu mojem gości niepokój“.

- Na tych słowach kończył się pa­
miętnik. Pisała je Bettina w dzień 
swojej śmierci, w kilka chwil przed 
straszną katastrofą.

Zuzanna siedziała bez ruchu, a Izy 
spływały jej po twarzy. Przycisnęła 
pamiętnik do ust.

— Biedna, kochana maïeczko, nie­
pokój twego serca był uzasadniony. 
Nie wiedziałaś, że są to ostatnie chwi­
le twego życia.

Tak myślała Zuzanna, à serce jej 
rozrywał ból. Płakała rzewnie, jak- 
gdyby w łzach tych miały się rozpły­
nąć jej cierpienia podczas wielu lat.

Po chwili otarła łzy i ostrożnie 
włożyła pamiętnik spowrotem do taj­
nej szufladki.

Cicho trzasnęła sprężyna i nie po­
zostało już śladu, że w miejscu tem 
była skrytka.

ROZDZIAŁ 3Í.
Rolf Gerlach w podróży swojej 

przybył do Nizzy. Nigdzie nie znajdi- 
wal spokoju, gdyż tęsknota ciągnęła 
go do Gerlachsheimu. Im dłużej prze­
bywał w drodze, tem bardziej tęsknił 
za widokiem Zuzanny.

W Nizzy spotKał Rolf kilku znajo­
mych i spędzał wieczory w ich towa­
rzystwie.

Pewnego dnia wybrał się do Mon­
te Carlo. Siedział z przyjaciółmi na 
tarasie hotelu „Paris“, pijąc czarną 
kawę i paląc papierosy. Nagle ujrzeli 
jakiegoś pana, ubranego z niedbałą

elegancją. Jego blada twarz sprawiała 
wrażenie cierpiącej. Czarne oczy 
skrzyły się.

—• Dziwna osobistość! — powie­
dział Rolf do swego sąsiada.

— Ma pan na myśli tego stałego 
bywalca Monte Carlo? Przeważną 
część swego życia spędza w kasynie 
gry. I teraz tam z pewnością idzie. Ja­
kiś niesamowity typ. Podobno jest to 
były oficer pruski.

— Jak się nazywa? — zapytał 
Rolf z jeszcze większem zaintereso­
waniem.

— Joachim von Brockhoff! — od­
powiedział sąsiad Rolfa.

Roli w zadumie spoglądał za nie­
dbale ubranym mężczyzną. Joachim 
von Brockhoff? Stanowczo już kiedyś 
słyszał to nazwisko. I nagle zadrżał 
od stóp do głowy. Zerwał się szybko 
i pożegnał się z przyjaciółmi, którzy 
wracali do Nizzy.

— Nie jedzie pan z nami, panie 
Gerlach? — zapytał jeden z panów.

— Nie, wstąpię na chwilę do ka­
syna1

Do kasyna było niedaleko. Rolf 
szybko przebiegł schody i wszedł do 
dużej sali. Siedziało tam mnóstwo gra­
czy, którzy z zapartym tchem śledzili 
bieg gry.

Rolf szedł od stołu do stołu, szuka­
jąc Brocknoffa, ale nie było go. 
VVêzedl do drugiej sali i tu natych­
miast spostrzegł tego, kogo szukał. 
Siedział przy stole, przed sobą miał 
małą książeczkę, w której coś noto­

wał, a jego płomienny wzrok biegł 
niespokojnie od wirującej kuli do ksią­
żeczki i spowrotem.

Przez dłuższy czas stał Rolf i przy­
glądał mu się. W pewnej chwili Brock­
hoff podniósł się i odszedł od stołu 
krokiem chwiejnym, jak pijany,

Rolf poszedł za nim. Gracz zatrzy­
mywał się co chwila z wahaniem, jak­
by go coś ciągnęło spowrotem. Rolf 
nie spuszczał go z oczu. Nagle zoba­
czył, jak kroki gracza stają się coraz 
bardziej chwiejne, jak wreszcie za­
trzymał się złamany, jakby nie mógł 
już iść dalej.

Rolf w jednej chwili znalazł się u 
jego boku.

— Czy mogę panu pomóc? Niech 
mi pan poda swój ad.es, pan jest nie­
zdrów, odwiozę pana do domal — po­
wiedział Rolf.

Brockhoff, wsparty na ramieniu 
Rolfa, wyprostował się z trudem i za­
skoczony spojrzał na niego.

— Rodak! O, panie, to nic, serce 
mam słabe, ja... ja zapomniałem zdaje 
się dziś jeść, a ciało jest tyranem, mój 
panie. Dziękuję panu!

Rolf przywołał dorożkę.*

.(Ciąg dalszy nastąpi.)

W tych dniach pć> ukończeniu powieści Courths-Mahlere. 
wej, drukowanej obecnie w odcinku powieściowym „Polonji“, 
rozpoczynamy druk nowej powieści, oryginalnie napisanej 
specjalnie dla „Polonji“ przez utalentowanego autora drukou 
wanych już w „Polonji“ niezmiernie ciekawych i barwnych 
powieści: „Książę Watunga“, „Płonący świat“, „Cztery R.“
1 m.

Dr. Antoniego Marczyńskiego
p. t.

ci„W Dżunglach Bi rmy
Nowa powieść najpoczytniejszego autora polskich powie­

ści egzotycznych i sensacyjnych rozgrywa się w Indjach, 
częściowo na Cejlonie i w niezbadanych dżunglach Birmy. 
Bohaterką jej jest młoda Polka, którą los przerzucił w te 
kraje, gdzie szuka emigianta, brata swego. Indusi, Anglicy, 
egzotyka kraju i jego mieszkańców, wojna światowa i strasz­
liwe machinacje niemieckich szpiegów, w których sidła wpada 
młoda Polka, stając się bezradnie ich narzędziem — oto tło, 
na którem autor maluje ciekawe i straszne jednocześnie prze­
życia pięknej Jadzi. Bogata fantazja autora i jego ciekawy 
sposób opowiadania — tworzą rozdziały powieści, którą czyta 
się z wielkiem, wzrastającem do ostatniej kartki zajęciem.

Jhc • tam

ŚRODA, 26 CZERWCA 1935 R.
Katowice. 6.30 Audycja p-oranna. 8.25 WskazówW 

■praktyczne. 11.57 Sygnał czasu. 12.03 Wiadomości me* 
teorolcigńczne. 12.15 MDla na&zydh letnisk i uzdrowisk**«
13.30 Płyty. 15.15 Ceduła giełdy zbaiowo-towarowej.
15.30 „Zwyczaje i obrzędy w pieśni białoruskiej16.00 
„Czywanto robić eapasy ma cirniię“. 16.15 i^Muzyka 
współczesna dla niedowiarków“. 17.00 Pieśni. 17.15 Pły­
ty. 18.00 Wesoły »kecz p. 4.: „ Wiosna w mieście“« 
18.15 Cała Polska śpiewa. 18.30 „Ogrodnik śląski“ —* 
wygi. Władysław Wlosifc. 18.45 Płyty. 19.30 „Z rytmem 
tańców narodowych**. 16.50 „Świat się śmieje’*. 20.00 
„Gospodyni śląska“ — wygi. Kamila Nitschów*. 20.10 
Płyty. 21.00 Koncert szopenowski. 20.40 Fr. Szop en 3 
Sonata wiolonczeli owa g-moll. 22.05 Wiadomości cponbCH 
we. 22.15 Skrzynka francuska. 22.45—23.30 Mała Ork« 
P. R.

Warszawa (1339,3 tn) 6,30 Audycie (poranne. 12,15 
Koncert „DJa masz y oh Jełmitsk £ uzdrowisk“. Y3.05 „Na­
strojowe drobiazgi muzyczne“. 16,15 ^Muzyka współ­
czesna dla niedowiarków“. 17,00 Pieśni. 17,15 Płyły* 
18,00 Wesoły skecz. 18.15 „Gala Polska śpiewa". Transm.- 
ae Lwowa. 18,45 Płyty. 19,30 Koncert a. Krakowa. 20,10 
Muzyka salonowa. 3UO0 Koncert Chopinowski c Kato­
wic. 22,15 Mała orkiestra P. R.

Kraków (293,5 m) 6,30 Transm. z Warsz. 12,03 Trans­
misja z Warsz. 16,15 Transm. a Warsa, i Wiina. 17;15 
Kaprysy muzyczne (ipłyly). 16,00 Transm. it Warsz. I 
Lwowa. 18,45 Płyty. 19,30 Z rytmem tańców narodo­
wych — koncert. 20,10 Misfcrze śpiewu (pîyty). 20, 
Transm. tt Warsz. i Katowic. 32,15 Transm. a Warsa.

Poznań (345,6 m) 6,30 And. poranne z War$z. 11,57. 
Transm. z Wars-z. i Krakowa. 15,25 Transm. z Wars®* 
i Wilna. 17,15 Płyty. 18,00 Transm. z Warsz. I Lwowa«
18.30 Skrzynka dla daieol. 19,30 Transm. z ffrafctfw« I 
Warsz. 20,10 Recital śpiewaczy. 20,35 Płyty. 20,45 
Transm. a Warsz. 1 Katowic. 32,15 Tram&in. ß Warsz.

KONCERTY ZAGRANICZNE.
Wrocław (315,8 m) godz. 6,15, 12.00, 17.00, 19.00.
Mediolan (221,1 m) &odz. 11,30, 17.05, 20,50.
Praga (470,2 m) godz. 1.05, 15.00, 16,30, 19.30.
Wiedeń (506,8 m) sgodz. 12.00, 16.05, 31.00.
Budapeszt (550,5 m) godz. 12,05, 17.00, 20.30,

CZWARTEK, 27 ‘CZERWCA 1935 R.
Katowice. 6.30 Audycja poranna. 8 25 Wskazówki 

(praktyczne. 11.57 Sygnał czasu. 32.03 Wiadomości mete­
orologicznie. 12.15 Płyty. 13.00 Chwilka dla kobiet. 1-3 ÇS. 
Gitara, wibrafon, hanmtmija, fortepian. 15.15 Godula ©sh 
dy zbożowo -^towarowej. 15.30 Płyty. 16.00 Audycja dfai 
dzieci. 16.15 Recital fortepianowy. 17.00 „D'& naszych 
letnisk i uzdrowisk". (18.15 Cała Polska śpiewa. 18 30 
„O śląskiej cnilodizń-eży (powstańczej“. 18.45 Płyty. 19.30 
„Preludia ii fuga Bacha“. 20.00 Dokąd jechać nr 6wIęifto?j 
20.110 Koncert Orfc. Wojskowej. 31.00 Teatr Wyobrażani —> 
słuchowisko p. t. „Żagle na wiatr“. 22.00 Wiadomości 
sportowe. 22.10—23.30 JWiała Ork. P. R.

AMBASADOR AMERYKAŃSKI 
W POLSCE

zachwycony świętem Bożego Ciała
Ambasador Stanów Zjednoczonych ^ A 

Cudahy w korespondencji do prasy w Mil­
waukee opisuje wspaniałą procesję Bożego 
Ciała, widzianą w Polsce, nie szczędząc 
słów zachwytu i podziwu.

Pan J. Cudahy tak opowiada o wspa- 
niałym widowisku:

„Pod błękitną kopułą rozjaśnionych 
słońcem niebios, całe miastc stato się dzi- 
siaj świątynią. Od samego rana tysiącz­
ne rzesze wypełniały warszawskie świą­
tynie, modląc się do Świętego Założycie*1 
la ich religji w święto cudu Bożego Ciała.

Dużo ludzi przybyło z prowincji w 
swych barwnych ludowych strojach. Ma­
szerujące wojsko, orkiestry, zamknięte 
wszystkie składy, pochody z chorągwia­
mi i sztandarami, nadają Warszawie at­
mosferę narodowego święta.

Jest coś wymownego w myśli, že w 
każdej polskiej wsi. w każdym polskim 
domu odbywają się takie religijne mani­
festacje, jak ta, której jestem świadkiem 
,v Warszawie. Jest coś wzruszającego w 
myśli, że trzydzieści milionów ludzi jest 
połączonych jednym duchowym węzłem w 
podniosłej modlitwie. Nigdzie nie można 
znaleźć tak przekonywującego dowodu 
potężnego i głębokiego wpływu religji, jak 
w Polsce.

Masowe wzruszenie jesï zawsze wy*1 
wierającem silne wrażenie widowiskiem. 
Jak nie/mierzona potęga żywiołów przy-1 
rody może ona poruszyć góry.

Lecz w tych rozmodlonych tłumach 
jest coś więcej przekonywującego i pory­
wającego, jest coś, co wywołuje większy 
dreszcz ekstazy, jak najwspanialsze wido­
wisko teatralne lub silny przekonywują­
cy mówca.

Na dnie tego religijnego święta w Pol­
sce leży coś więcej istotnego. Goś; co> 
porusza głębiny ludzkiego serca. Coś tak 
wiecznego jak sam duch. Jednocześnie w 
tych ceremoniach niema szalonego wybu-1 
chu emocji, jakie się widzi u innych na­
rodów w ich religijnych uroczystościach. 
Coś głębszego, więcej rzeczywistego 
przejmuse te tłumy przepełniające świąty­
nie w Polsce w dzień Bożego Ciała.

W ich nábožném zachowaniu się niema 
nic fanatycznego lub nietolerancyjnego.

Szli wszyscy ramię przy ramieniu w 
tej wspaniałej procesji, nie myśląc wcale 
w swem nábožném skupieniu o różnicach 
Klasowych i wszyscy byli bardzo dumm



Nr. 3844 — '26. VI. I9.S5 Str. $„P O U O N I A-

Zycie ęespedatcze

lewy kurs Roosevelta
Opodatkowanie fortun i ochrona świata pracy

V Londyn, w czerwcu 1935 r.
W dążeniu do sprawiedliwszego roz- 

Uziału bogactwa narodowego Prez. Roose­
velt wystąpił z nowym programem, który 
odpowiada wszystkim elementom radykal­
nym w Stanach Zjedn., a w pewnej mie­
rze uwzględnia wytyczne senatora Huey 
Longa.

Prez. Roosevelt w swem orędziu wy- 
łuszczył plan nowego sj sternu podatkowe­
go. W. porównaniu ze śrubą podatkową 
Anglji, przemysł amerykański i twórcy 
magnackich tortun za Atlantykiem — przy 
zupełnym braku ustawodawstwa ubezpie­
czeń społecznych i połączonych z niem 
świadczeń — podlegali stosunkowo ni­
skiemu opodatkowaniu. W początku swych 
rządów, Prez. Roosevelt skłonił Kongres 
do nieznacznego podwyższenia podatku 
dochodowego, poczerń skoncentrował całą 
swą uwagę na zwiększeniu produkcji i za­
trudnienia przy pomocy ustawodawstwa 
N. R. A.

Stany Zjedn. posiadają, według ostat­
nich danycn Skarbu, 46 magnatów prze­
mysłowych o dochodzie rocznym ponad 1 
miljon dolarów, armja przemysłowców za­
rabiających po kilkaset tysięcy dolarów 
rocznie jest nadal b. pokaźną. Prez. Roo­
sevelt pragnie w pierwszym rzędzie rady­
kalnie zmienić podatek spadkowy, zwięk­
szyć podatki od wielkich dochodów i od­
powiednio do zysków opodatkować ol­
brzymie koncerny amerykańskie. Zwiększo­
ne dochody Skarbu ze wspomnianych źró­
deł pójść mają — według projektu Prezy­
denta — na emerytury i ubezpieczenia so­
cjalne.

Konserwatywni demokraci î republika­
nie spoglądają na propozycję opodatkowa­
nia wielkich fortun i dochodów, jako na 
manewt polityczny Roosevelta, w celu od­
zyskania prestiżu, poderwanego naskutek 
úecyzji Sądu Najwyższego, niszczącej dzie­
ło odbudowy w ramach Ń. R. A."

Era tworzenia zawrotnych fortun w 
Stanach Zjedn. należy do przeszłości. Ob­
urzają, iż np. Rockefeller w ciągu swego 
życia (liczy obecnie 96 lat) potrafił zgro­
madzić w swem ręku blisko 2 i pól nailjar- 
da dolarów, coprawda rozdając krocie na 
fundacje i cele społeczne, ale badania róż­
nych komisyj w- dobie kryzysu ujawniły, 
iż w Stanach Zjedn. istnieje plejada mul- 
timiljonerów, nazywanych pospolicie reki­
nami finansowemi, którzy przy dotychcza­
sowym sytsemie łagodnego wymiaru po­
datku dochodowego i spadkowego zgro­
madzili fortuny, w niczem nie przyczynia­
jąc się do ulżenia niedoli ludzkiej, lub po­
parcia społecznie użytecznych instytucyj.

Propozycje podatkowe Prez. Roosevel­
ta dotkną elitę przemysłową Stanów Zjedn.

Rewizja podatku dochodowego usunie 
cały szereg anomalij, jak np., iż obecnie 
ludzie o dochodzie 1 miljona dolarów opo­
datkowani są według tej samej stawki, co 
ludzie o dochodzie 5 milj. dolarów, pod­
czas gdy osoba, zarabiająca 6 tys. doi. 
płaci dwukrotnie większy podatek, niż o- 
soba o dochodzie 4 tys. dolarów.

Sen. Huey Long, popierając plan Roo­
sevelta, jako częściową realizację hasła 
podziału bogactwa, zaofiarował... ^00 tys. 
członków stworzonego osiatnio w Stanach 
Zjedn. „klubu podziału oogactwa“, jako 
rzeczników projektu Roosevelta. Krok Pre­
zydenta rozumiany jest jako posunięcie ku 
lewicy społecznej. Przeciwnicy Roosevelta 
podejmą zaciętą walkę w Kongresie prze­
ciw proponowanym rewizjom podatkowym, 
posunięciu „niekonstytucyjnemu i zagra­
żającemu konfiskatą prywatnego mienia“. 
Przypuszczalnie plan Prezydenta stanie się 
ustawą w ciągu bieżącej sesji Kongresu. 
Narazte mówią już o ucieczce wielkich 
ifortun amerykańskich na drugą stronę 
Atlantyku do londyńskiej City, w obawie 
przed wysokiem opodatkowaniem. Istnie­
ją b. duże rozpiętości pomiędzy skalą po­
datkową Stanów Zjedn. i Anglji.

Od masy spadkowej wartości 25 mflj. 
złotych wynosi w Stanach Zjedn. podatek 
ii ruij. złotych, podczas gdy w Anglji 10 
i pól milj. złotych. Obywatel amerykański
0 dochodzie 50 tys. złotych rocznie płać! 
tytułem podatku dochodowego 2.500 zło­
tych, natomiast w Anglji, przy tym samym 
dochodzie, podatek sięga sumy 8 tysięcy 
złotych. Senator La Follette wystąpił z 
projektem nałożenia maksymalnego podat­
ku 71 proc. od wszelkich dochodów ponad
1 miljon dolarów, obliczając, iż ze źródła 
tego Skarb amerykański uzyskałby 275 
miljonów dolarów, a w podobnym stosun­
ku opodatkowanie spadków i darowizn 
dałoby Państwu dochód do 600 miljonów 
dolarów.

Z drugiej jednak strony senator Follette 
wysuwa zadanie, zwąlnienia gd podatku

dochodowego małżeństw o dochodzie 2.200 
dolarów rocznie i ludzi w wolnym stanie o 
dochodzie 800 dolarów rocznie.

Rzeczoznawcy podatkowi obliczają, iż 
zajmie conajmniej miesiąc czasu zredago­
wanie projektu ustawy, uwzględniającego 
wszystkie punkty, wyniszczone w orędziu 
Prezydenta Roosevelta w sprawie rewizji 
systemu podatkowego w Stanach Zjedn.

Administracja rooscveltowska będzie 
zabiegała o to, by wielka koncentracja ka­
pitału ponosiła największe ciężary podat­
kowe, by koszty „New IJealu“ ponieśli naj­
bogatsi Amerykanie, Roosevelt jest otwar­
cie rzecznikiem radykalnego rozdziału bo­
gactwa narodowego. Społeczny i ekono­
miczny program Roosevelta posiada po­
parcie klasy średniej. Z drugiej strony 
Amerykańska Federacja Pracy, pod wodzą 
swego prezydenta Williama Greena, uzy-

Rzemieślnicy przi
Ogłoszone niedawno rozporządzenie mini­

stra Przemysłu i Handlu, wyłączające prze­
mysł ludowy i rHmo-wy ot»z niacę chałupni­
czą z pod przepisów prawa przemysłowego 
— wywołało duże poruszenie wśród rzemieśl­
ników t, zw. „uprawnionych“ I g'<>sy protestu 
nawet na lamach sanacyjne! „Gazety Prz«my- 
słowo-Rzeinieślnicze'“. Jak wiadomo bow em 
minister wyłączył przemysł domowe wiejski 
z pod rygorów ograniczeń. Jakie wiążą ogół 
tych, którzy chcą umawiać rzemiosło, o Ile ta 
oraca chałupnicza posiada cechy folkloru, o 
ile jej wytworem są przedmioty o cechach 
etnicznych, opartych o miejscowa tradycje lu­
dową.

,AV tych warunkach' — ołńmza sie „Gazeta 
Przem.-Rzemieślmeza ‘ — każdy mieszkaniec 
wsi, bez wykazania sie Jakimkolwiek dowo­
dem umiejętności uioże bez żadnego »przeci­

skała od Roosevelta wielkie obietnice w 
postaci projektu ustawy, zapewniającej 
pracy możność zawierania zbiorowych 
umów z pracodawcami i projektu ustawy
0 ubezpieczeniu spolecznem od bezrobocia
1 emerytury. Obydwa projekty ustaw w 
opinji Sądu Najwyższego są niezgpanc z 
literą Konstyutcji. Prez. Roosevelt podjął 
walkę o reformę Konstytucji amerykań­
skiej.

Kongres przyspieszy obecnie pracę nad 
załatwieniem billu węglowego sen. Guf- 
fey‘a, który przewiduje powołanie do ży­
cia federalnej komisji do kontroli zarob­
ków I cen węgla, stopniowe upaństwowie­
nie górnictwa, wykup kopalń w drodze 
subskrybowania pożyczki na 300 milj. do­
larów i utworzenie z przejętych przez pań­
stwo kopalń „Narodowej rezerwy węglo­
wej". „Albion“.

wni otworzyć waseziat pracy, a w praktyce 
takie warsztaty w ogromnej większości będą 
niczem kinem, jak warsztatom rzero eśkweze- 
tni“ — czyli wzrośnie konkurencja dla war­
sztatów istniejących obecnie, na podstawie fa­
chowych kwalifikacyj ich właścicieli. Odtąd 
— cytujemy dalej organ rzemieślniczy — „ab­
solutnie każdy, kto tytko zechce. m®Je bez 
obawy uprawiać rzemiosło, może być szew­
cem, krawcem iitd„ tylko pod. tym warunkiem, 
że w swOj.n warsztacie będzie pracował sam, 
bez żadnej pomocy“.

Pismo rzemieślnicze kończy uwagą, że 
demem tego rozporządzenia bedzie dalsze 
zubożenie r -emäosla i zmrię.szenie iego szere­
gów, a ponadto „będzie oiw atakowane stale 
i systematycznie zarówno przez rzemi«*Jf| 
jak 1 chałupników samych“.

Ulgi w podatku pmyslop
dla podatników, korzystających z ryczałtu

MiinfsteřSřwo Skarbu wydało okólnik w spra­
wie ulg w zryczałtominym podatku przemysło­
wym na r. 1935. Urzędy skarbowe zostały upo­
ważnione do tymczasowego ograniczenia po­
boru zryczałtowanego podatku przemysłowego 
od obrotu za r. 1933, w wypadku stwierdzenia 
znacznego spadku obrotów w r. b. w porównr- 
r.iu z obrotem, przyjętym za podstawę oblicze­
nia ryczałtu. Umorzenia części zcyc,_altowane- 
gc podatku za r. 1935 dokonają Izby Skarbowe 
z końcem grudnia r. b. po prowizorycznem o‘i- 
1'cueniu wysokości osiągniętego w 1935 r. obrotu.

Umorzenia może najwyżej obejmować różnicę 
pomiędzy wymiarem zryczałtowanego podatku 
za r. 1935, a podatkiem, przypadającym od pro­
wizorycznie ustalonego Obrotu w tym roku. Ulg; 
powyższe będą udzielane tylko na indywidualne 
podania płatników, wnoszone najpóźniej do d.i. 
15 lipca r. b., w wypadkach, zasługujących na 
szczególne uwzględnienie

Nawiasem mówiąc niemal wszyscy płatnicy 
zryczałtowanego podatku przemysłowego po­
winni korzystać z ulg, gd^t obrony ich uległy 
wydatnemu zmniejszeni, u.

Uspokojenie na rynku wewnętrznym
W drogiej dekadzie czerwca, zapas złota 

powiększył się o 0,7 milj. zł. do 510,1 milj. zł., 
natomiast stan pieniędzy zagranicznych i de­
wiz obniżył się o 3,1 milj. zł. do 13,4 mil;, ?i.

Guma wykorzystanych kredytów spadła o 
19 milj. zł. do 724,9 milj. zł., przy czerń portfel 
wekslowy zmraiejsayt się o 2,5 milj. zł. do 632,5 
milj. zł., portfel zdyskontowanych biletów skar­
bowych o 6,7 milj. zł. do 47,5 milj. zł. i stan 
pożyczek, zabezpieczonych zastawami o 9,3 
rralj. zł. do 44,9 mdiij. zł. Zapas polskich monet 
sie imycih i 'bitomu w śród o 6,2 muj. zł. do 
45,9 milj. zł. Pozycja „inne aktywa“ spadla o 
0,5 milj. zł. do 137,3 milj. zł., pozycja zaś „In­
ne pc ywa“ wzrosła o 1,3 milj zł. do 269,1 
milj. zł. Natomiast płatne zobowiązani-a zwięk­
szyły się o 11 milj. zł. do 220,8 milj. zl.
Obieg biletów bankowych — w wyniku wyżej 
omówionych zmian — zmniejszył się o 28,2 
milj. zł. do 918,5 milj. zł. Pokrycie zlotem pod­
niosło się do 49,08 proc. 1 przekracza normę 
statutową o przeszło 19 punktów. Stopa dy­
skontowa 5 proc., od pożyczek zastawnych 6 
proc.

Wykorzystamy ostatni bilans Barfku Polsk'e- 
go dla przedstaw ienia sposobu obëczania istot­
nych rezerw dewizowo - złotych Banku Pol­
skiego By ustalić ich ruch, to jest wzrost, albo 
zmniejszenie, należy poiusuimowac następujące 
pozycje zmian: wzrost oapasów złota, wzrost 
zapasu dewiz za,granicznych , wzrost pozycji 
„inne aktywa“, spadek pozycji „inne pasywa“, 
obejmującej, jak n eraz p.sal śmy, m. in. zadłu­
żenie zagraniczne Banku Polski ego W tym wy­
padku do 0,7 milj. zł. przyrostu złota dodamy 
minus 3,1 milj. zł. spadku dewiz, dodamy 0,5 
mil,, zł. spadku innych aktywów i dodamy mi­
nuj 1,3 rniilj. zł. wzrostu innych pasywów. W 
rezultacie otrzymamy (0,7 — 3,1 +0,5 — 1,3) 
minus 3,2 milj. zł. to jest zmniejszenie rezerw 
dewizowo -łotych o 3,2 milj. zł. Jest to rezultat 
riwen łe ko.^ystmłejszy, niż rezultaty z trzech 
dekad maja i pierwszej dekady czerwca, kiedy 
zn mejszen.e rezerw dewizowo złotych było o 
wiele silniejsze. Ostatni bilans Banku Polskiego 
świadęzy o puwnem uspokojeniu na rynku 
pieniężnym.

Jak pracuje spekulacja walutowo?
Przy omawianiu sytuacji walutowej Francji 

poświęcało się ostatnio wiele spekulacji między­
narodowej m zniżkę franka. Nie należy lekce­
ważyć wpływu, jaki na los waluty wywiera 
działalność tego rodzaju. Od czasów wielkiej 
wojny rozwinęła się ona do rozmiarów olbrzy­
mich, a zyski jakie jej przynosiły katasrofy 
wszystkich kolejno — poza holenderskim i 
frankiem szwajcarskim — walut św.ata, stano­
wią dosta.eczne podstawy jej istnienia , W 
okresie spadku dolara amerykańskiego pozycje 
spekulacyjne ca zniżkę tej waluty obl.czono na 
kilkaset miljonów, jeżeli nie na miljard dola­
rów

Pamiętać jednak należy, że spekulacja wa­
lutowa jest zjaw’skiem wtómem, które wy­
stępuje tam tyłko, gdzie waluta jest już i bez 
tego zagrożona. Pamiętać należy równie, że 
w krajach o parytecie złota i wolnym obrocie 
dewizowym spekulacja walutowa, a v/ęc naby­
wanie czy to złota, czy obcych dewiz, wzam rn 
za dewizę, ma 'której zniżkę się liczy- nie sta­
nowi czy „u niedozwolonego; przeciwnie, do­
puszczalność operacyj tych wynika z samych 
założeń ustroju monetarnego, opartego na wy- 
wymierualności bani notów na złoto i obce de­
wizy.

I jeszcze Jedno : o ule spekulacja mą zniżkę

,est czynnikiem depr'mającym w okresie, gdy 
waluta jest „chora“, gdy spada, o tyle z chwi­
lą usuń ęcia dement ów szkodliwych dla waluty 
z chwilą jej „uzdrowienia“ spekulacja staje s> 
potężnym czynnikiem zwyżki.

Istotnie; operacje spek,utec /jme dokonywane 
są z reguły na podstawie kredytów, za poży­
czone pieniądze. Gdy rachuby na spadek walu­
ty zawiodły, trzeba pożyczoną i sprzedaną wa­
hrte odkupić, aby uwolnić się cd opłaconym" za 
kredyt pro tentów. Stworzone w ten sposób za­
potrzebowania na walutę jest tem większe, im 
wieksze były rozmiary snekulacji na jej zniżkę.

Rynek koksu I brykietów
W maju r. b. wyprouukowano w Polsce 

przy 31 dniach roboczych ogółem 106.303 tony 
koksu, czyli o 381 t. więcej niż w poprzednim 
miesiącu. Produkcja na dizień roboczy wyrażała 
się cyfrą 3.429 ton, zmniejszyła się więc o 102 
t. Zbyt w kraju wynosił 59.016 t., był więc o 
5.246 ł., czyli o 8.17 proc. mniejszy aniżeli w 
kwietniu r. b. Zagranicę wywieziono 20.495 t, 
a więc o 3.490 X, t. j. o 14.56 proc. mniej, ani­
żeli w kwietniu Stan zapasów koksu w końcu 
maja osiągnął 261.733 tony, co oznacza wzrost 
w porć wnarou z poprzednim miesiącem o 11.57 
proc.

Wytwórozotó brykietów w Polsce wynosiła 
w maju przy 25 dniach roboczych 11.642 t.,
czyli spadła w stosunku do kwietnia o 1.337 t.f 
a więc o 10.31 proc. Zbyt w Kraju wyrażał się 
cyfrą 12.040 t., czyli spadł o 5.41 proc., a eks­
port wzrósł z 482 do 580 ton. Własne zużycie 
kopalń zmniejszyło się o 16 proc., osiągając 21 
fon.

Stan zapasów brykietów w końcu maja wy­
nosił 2.584 ł., czyli zmniejszył się w stosuinkj 
do początku miesiąca o 27.9 proc,

Kolej Zawiercie — Siewierz
Dyrekcja Funduszu Pracy wyasygnowała

nowe kredyty na budowę lraij k -lejowych. W 
roku bieżącym rozpocznie się budowa jeszcze 
jednej liflji na terenie okręgu nrzemysłowo- 
go Zagłębia Dąbrowskiego. Linia ta połącz. * 
ma Zawtercie z ośrodkiem fabrycznym Sie­
wierz. Na wstępne roboty .ziemne wyasygno­
wano z Funduszu Pracy 200 ty®, et.

tamrožore 50 miljonów
Władze polskie pi zystąpiły do sporządzania 

doWadnyc“ zestawień należności polskich w 
Gdańsku. Według prowizorycznych obliczeń, 

, należności polskich dostawców od Wolnego 
Miasta Gdańcka wynoszą około 60 milj. zł. Na­
leżności te zastały zamrożone wskutek rygo­
rów dewizowych z; "tostwanych przez władza 
gdańskie.

NOTOWANIA GIEŁDOWE.
URZĘDOWA CEDUŁA'

GIEŁDY ZBOŻOWEJ I TOWAROWEJ W KATOWItAcn 
E dnia 25 czerwca 1935 r.

Ceny rozuma eją się za 100 bg. parytet wagoo Ka­
towice, w handln huTtiawym, iackrakach wa^ou >wych.

Kursy ustalone na podstawie cen tnazakeylnych.
Żyto 15,25—15,50. Pszenica Jednolita 1S.50. Pszenna* 

zbiorami l'8,O0. Maki pszenna git. IE 0-65% 25-50. Mąki 
I żytma la do 55% 23,00—23,25. Mąba żytnia Ib do 65% 
I 23,25. Otręby żytmle z pnzeim. standart. 10,00. Siano la­

kowe 10,00. Siana bomi-azym 11,50.
Ceny orientacyjne ndeffiimeffłiiofno. »— Usposobień'« i 

«pokojme.

NOTOWANIA WARSZAWSKIEJ GIEŁD 1 
Papiery państwowe:

4 proc. poż. inwestyc. seryjna 107.50, 5 
proc. poż. ikionwersyjna 66.50, 6 proc. poż. do­
larowa 80.88—81.00, 80.88, 4 proc. poż. dola­
rowa 53.00, 7 proc. poż. stabilizac. 66.75 —•
67.00, 66.88—66.88, 67.25 drobne. 4 i pó. proc. 
L. Z. Ziem. Kredyt. 49.25.

Akcie:
Bank Polski 89.00. Lilpop 9.55—9.50. Ostro­

wiec ser, a B 16.65. Haberbuseh 38.50.

Pożyczki Polskie w Nowym Jorku»
Poż dolarowa 79.5/8. poż, Diftoniowi *a

92.00,

DewiZV»
'Amsterdam 359.85, 360.75, 358.95. Bedin 

213.10, 214.10, 212.10. Bruksea 89.20, 89.43, 
88.97. ropentiaga 116.70, 117.25, 116.15. Lon­
dyn 26.11, 26.24, 25.98. Medjoiiam 43.70, 43.82, 
43.58. Nowy Jork czek 5.27, 5.30, 5.24. Nowy 
Jork kabel 5.27^, 5.30^, 5.241+ Praga 22.13. 
22.18, 22.08. Paryż 34.98Já, 35.07, 34.90. Zu­
rych 173.05, 173.48, 172.62. Sztokholm 134.70, 
135.35, 134.05,

W. luty;
Dolar prywm-ny 5.26.
‘ reiideu cj a niejednolite.
Uwaga: W łipou i w sierpniu w sob >^[ 

! ■> warszawska będzie nieczynna.

POZNAŃSKA GIEŁDA ZBOŻOWA 
z dnia 25 czerwca <935 n 

Ceny parytet Poznafl.
Ctielda tez zmiany. Usjponoťemue state.
Tranzakcie ma cdmiennyca warunkach: żyła Sea yew, 

pszenicy 755 ton. mąki żytniej 163 tony. n*KJ pSiZ^niisj 
1-2,5 tomy, otrąb żytnięb 145 ton, grochu Fclgcra 5 fcoj, 
árófcu Soja 2,5 toiny, otrąb pszennych 65 tom, uwsa 75 to":, 
jęczmienia 160 tom, gorczycy 15 tom, makut^u slouect- 
mikowego 3 (tomy,
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O nowych gazach niemieckich
i innyrh ciekawych rzeczach

Straszliwa, katastrofa niemieckie] 
bryki materiałów wybuchowych 
Reinsdorf zwróciła ponownie uwagę ca­
łego świata na akcję zbrojeniową Nie- 
miemiec. O przyczynach wynuchu krą­
żą najróżniejsze przypuszczenia Cieka­
wy pod tym wzglęaem jest pogląd pew­
nego fachowca z Trzeciej Rzeszv, prze­
ciwnika obecnych rządów w Niemczech 
który zamieścił w tej sprawie artykuł w 
prasie wiedeńskiej.

Przemysł wojenny
Dzisiejszy przemysł wojenny Niemiec 

znaidore się pod stałym dozorem. Wojsko- 
wegc Instytutu Zbrojeń w Chadottenihur- 
gu. Zaktaa ten posiada w Każdej fabryce 
broni swego przedstawiciela, sprawjjące- 
go dozór główny i rozporządzającego 
wiejkiemi prawami.

Instytut posiada dwa wydziały: wy­
darł wyrobu broni j natorjałów wybu­
chowych i wydział dla wyrobu gazów tru­
jących. Nie można oczywiście przypisać 
przypadkowi faktu że po katastrofie nie 
dopuszczono na miejsce wypadku nikogo 
z prasy zagranicznej. Cały obecny prze­
mysł' zbrojny Niemiec pracuje pod gęsta 
osłoną tajemnicy, a o jego toeiftj&rfićh po­
wiadamiani są jedynie niemieccy fachow­
cy wojskowi.

Wybrani członkowie szturmówek hit­
lerowskich stoją na warcie przy fabry­
kach, otaczając je szerokim kręgiem stra­
ży. Bardzo często chodzi o fabryki, o 
których myśli się, że wyrabiają :eluiozę 
lub Inne rzeczy, a które w rzeczywistości 
wyrabiają broń itp. MasKOwamie fabryk 
posuwa się tak daleko, że naprzykład 
znana fabryka maszyn do szycia Singer, 
■wyrabia obecnie automatyczną broń pal­
ną.

Według wiadomość ze źrode miaro­
dajnych . pracuje obecnie w Niemczech 
150 wielkich fabryk na potrženy 
wojenne, największe z nich ^najdrją się 
w Westfalji, w I cohwaMzie j Wurgendor- 
fie Ale nie wyrabia się tu ani nabojów, 
ani granatów. Ten rodzaj broni znajduje 
się podobno obecnie poza obrerem pro­
dukcji.

15C fa'jryk
151? ,(V»C mężczyzn i kobiet. Pracujących 

w fabrykach, wyrabia cpecjalny p-och. 
Ma on niezwjkłą siłę wybuchową, jest 
bezdymny, a skutki jego wybuchu są po­
dobno zupełnie wyjątkowe.

Główną opieką otacza się obecnie w 
Niemczech produkcję mateijałów wybu­
chowych, amonafa, amonitu i kwasu pi- 
krynowego, właśnie tego ostatniego prze- 
dewszystkiem. Materiały te, których 
wyrób okryty jest, rzecz jasna, wielką 
tajemnicą, służą do napełniania bomb, 
torped i min.

Tajpmrfęzy proch

wvrabiat prądy elektryczne o napięciu 
do iO milionów woltów. Liczne doświad­
czenia dowjodły,! że gdtterątory te mogą

TGldRÓw jest w Hollywood niewielu. 
Mieszka w Los kngelos wprawdzie kolo­
nia, złozona * kilkaset osób, ale mówię 
tu o przemyśle filmowym, do którego 
przeniknęła znikoma tylko ilość naszych 
rodaków.

Zaraz na wstępie natyka s;ę tu przy­
bysz na : Bohdana Cnllewicza, aktora i 
śpiewaka którego zobaczyć można w nie­
jednej opere'ce, komedjomuz^ęznej z 
marką Made jłj Hollywood

W studiach Pa rameur, tu spotkałem p. 
Pasternack.ego, Kompozytora i dyrygenta 
na stanowisku kieiownika działu muzycz­
nego. Mówił mi, że Polacy pracuja w 
Hollywood, jako technicy, na posadach 
przeważnie podrzędnych. Szukając Pola­
ków w spisie gwiazd Paramountu przy jed­
něm z m zwisk postawić można znak za­
pytania. Chodzi o Łydę Roberti, która 
jakoby jest Polka Mówię „znak zapy­
tania“ i ,jakoby“, bo nie mogłem prze-

wysyłać błyska wice na odłegłftść kilkuset 
metrów..,

konać się o tem osobiście, dla Ameryka­
nów nieraz Rosja, Polska czy Serbja zna - 
czy to samo, każdemu zaś żydowi skłon­
ni są przypisywać a priori pochodzenie 
polskie, jakby Jerozolima była poprostu 
przedmieściem Warszawy.

U Poli Negr, edynej Polce, Którą 
Hollywo^1 wprowadriło ná piedestał Świn ■ 
tera ej sławy,' mówić' idzisiaj, "byłoby ao 
pewnego stopnia zapóźno. Ktoś usiłując 
zrobić dowcip, jak to, w Ohocago rozma­
wiając ze nną określił: Pola, majtka ze 
swoim pięknym niskim głosem niemałe 
szanse nawet w obecnym dźwiękowym o- 
kresie, pozwoliła się niestety z Hollywoo­
du „wymidwanić". Cokolwiek, rozumieć 
pod tem słowem, faktem jest, że nie wie­
rzy się tutaj w możliwość jej powrotu 
Doświadczenie zresztą uczy, że odnowa- 
nie kar jer i powrót gwiazd, raz wytrąco­
nych z systemu planetarnego, wytwórni 
Fox‘a należy w Hollywood do rzadkości,
BmMmnMBnfflmni

fa­
ng

DS

Jednym z największych wypadkó 'v w życiu towarzyskiem f nglji jest mdędzyrtsirodowy 
tydzień wyścigów konnych w Ascoi W czasie wyścigów pokazuje się nietylko najpięk­
niejsze zonie, ale . najnowsze.- mody. Na naszej iii istrocji ldov n, których wielu k»ęd 

się -między publicznością, w rozmowie z dwoma 7 towarzystwa angielskiego

Polacy t ' \ flintu
Kontef amerykańcklsj kar]ery Pol* Negr 1

niespotykanym ti prawie. Jest tyle innych 
na każde miejsce opuszczone, choćby na 
chwilę tylko Tembardziej dziś, kiedy w 
Hollywood panuje moda na „nowe twa* 
rze". Stare twarz<= są więc w po-jęciu 
producentów zużyte, jak taśma filmu, któ­
ry szedł kilkadziesiąt razy. Gdyby Kie­
pura bawił w Hollywood, miałby niewąt ■ 
pliwie do odegiama poza swojeffii rolam? 
w poszczególnych wytwórni ich jeszcze 
i te, pierwszej gwiazdy pólsk.ej i pierw­
szego Polaka wśród gwiazd.

Dc pani Salo<mei Viertel, a raczej jej 
willa w Santa Mntiića lest jednym z nie­
wielu a może nawet jedvnym domem, w 
którym bywała Greta Garbo, rzeczywista 
królowa Hollywood To me jest tylko 
czczy frazes, fabrykowany na eksport, 
aby ludziom żądnym wrażeń i szczegółów 
z życia i za kuks filmu, dać dreszcze 
wzruszeń. Odosobnienie, jakie stwarza dla 
siebie w życiu towarzyskiem i zawodo* 
wem stolicy filmu Greta Gariio, oddalenie 
od reszty Hollywood, w jakiem żyje, jest 
oczywiście niesłychaną okazją dc wszel­
kiego gatunku domysłów i plotek, krążą­
cych około jej prywatnego życia. Król 
prasy amerykańskiej Hearst, którego mia 
łem później spotkać, w rozmowie o niej 
powiedział do tnnie z niejakim przeką­
sem: Greta me znosi reklamy, bo to jest 
właśnie jej sposób, żeby ja sobie zapew 
nić. Każdy ma swój sposób.

25-fecie pracy wybitnego uczonego
Profesor Uniwersytetu Warszawskiego), 

autor wielu cennych dzieł historyczny eh, 
nieporównany znawca epoki Jagielloń­
skiej i słowiańskiego Wschodu, dr. Oskar 
Halecki, obchodzi 25-Iecie działalności la- 
ukowej. Jubilat znany jest równocześnie 
jako świetny mówce i niestrudzony pra­
cownik na niwie katolickiej, akcji społecz 
nej. Nazwisko prof. Haleckiego zm.... jest 
nietylko w Polsce, lecz i w szerokich ko­
łach katolickich i naukowych zagranicą, 
bowiem autor „Pzimów Unji Jaggielloń- 
skiej“ utrzymuje ścisły kontakt z obcemi 
instytucjami naukowemu i często bierze 
osobiście udział, w kongresach i zjazdach, 
organizowanych przez uniwersytety za­
graniczne. Prof. Halecki jest czynnym 
członkiem „Union Catholique ďEtudes In ■ 
tematronales“ 1 prezesem sekcji uniwersy­
teckiej tego stowarzyszenia, doktorem ho­
noris causa uniwersytetu v Lyonie, człon­
kiem Polskiej Akademii Umiejętności, To­
warzystwa Naukowego Warszawskiego, 
prezesem .Polskiego '.Iow Heraldycznego 
i tak dalej.. ...

Z okazji jubileuszu prof, Haleckiego od 
było sie w p&hiëdziatëk 24-go bm. o go­
dzinie 17 w sali Towarzystwa Miłośników 
Historii w Warszawie (Ryn,k Starego 
Miasta 31), uroczyste zebranie, poświęć'' 
ne uczczeniu przez wychowanków zasług 
i pracy swego wychowawcy i na iczycieją.

Wystawa dokjmentûw 
dotyczących Fausta

W domu, \gâm urodził si< Goethe, ©łwafc 
ta została iwvstawa materjałów, dotyczący» 
legendy -o Fauście. Wystawa ita jest iwyczeipU* 
jąceim •'fódlem dla badaczy postaci Fausta.

Pozatem w Niemczech wynaleziono 
a upełnio nowy rodzą j nabojów do kara­
binów. Specjalnie dostosowany płaszcz 
stalowy, w którym dawniej znajdował 
się ołów, obecnie napełniony jest ckrop- 
lonem powietrzem. Przy uderzeniu 
strzału nabój wywołuje w kręgu 10Ó tr.1- 
podobne skutki, lak znane pocisk’ dum- 
dum. Jego siła jest podobno 200 razy 
większa, niż siła starych nabojów Na­
boje te noszą nazwę „5-strzały“ i pized- 
stawiają najdosKonateą zdobycz techniki

Innym wynalazkiem są bomby ter­
miczne, stwarzające temperaturę d-o 
3p00 stopni C., wobec czego są nie do 
Ugaszenia.

Gaz i elektryczność
Dalszym ■wyrobem niemieckim w tym 

dziale jest wyrób gazów ześ, odkowuiący 
się głównie w znanych Zakładach í. G. 
Farben, do których należą również Ba- 
deński-e fabryki anilinowe. Tu właściwie 
znajduje się ośrodek produkcji brom 
śmiei telnej i tu właśnie wyrabia się ga­
zy trujące,

Wreszcie Niemcy korzystała w znacz­
nej mierze z elekfryc-nośei. Przy pomo­
cy komórek świetlnych osiągają podobno 
artylerzyści niemieccy iCO-pro^eniową 
pewność w celowaniu. Do odległość, 
500 km. można podobno przy pomocy fal 
elektrycznych kierować dokładnie samo­
lotami itp.

Błyskawica
Najnowszą zdobyczą niemieckiej pro­

dukcji zbrojnej, jest ni mniej ni więcej
Jak., błyskawica.

O tem wiemy dotychczas na,.mniej. 
Ale to, co wiemy, wystarcza, Dzięki 
skonstruowaniu specjalnych generatorów 
Etoifflw poaobn-o w krótkie okresy czasu

W czasie wielkich manewró* angielskiej floty pov i“.trŁ.,ej w Heniów uczniowie sokoły lot niczej dok mali masow^rii skoków ze spa 
dochronanu. Na nąszej ilustracji widzimy 16 opadających spadochronów

6^
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Dziś: Jana 1 Pa">la br. 
Jutror Władysława kr. 
Wschód sMca g. 3 m. 17 
Zachód: g. 19 m 59 
Ołu«oś^ dnsS: g. 16 m. 32

Ł®wa»tak. — Goili. <5 «nsaa Sw.
S ÍOBTOI0S S» .+ EIŻMet« S2IlJ)fflltow3, .naLtią Almą. 
T msza Sv.
7,30 ®a t IR-Oizalic NahlSteorwa

UROCZYSTOŚĆ JUBILEUSZOWA 
w Ropucicach

Oiia 23 bin. obchodził ks. proboszcz 
Franciszek ścigała z Bogucic swój srebr­
ny jubileusz kapłaństwa W uroczystości 
tej brały udział: liczne duchowieńs wo,
zakony z ks. prał. ’lilikiem na czeile, 
w szystkie miejscowe towarzystwa kc 
ścielne i świeckie, członkowie komitetu 
honorowego, liczne rzesze parafian, dele­
gacja Korporacji /akademików Górnoślą­
zaków Polaków „Vratislavia“, Bractwo 
Kurkowe, inżynierowie., miejscowej ko­
palni i inni, O godz. 10 odprawił ks. Ju­
bilât uroczyste nabożeństwo w asyście 
ks. dr. Kominka i ks. wikarego Kubicy, 
podczas którego ks. prałat Puchfar wy­
głosił wzruszające kazanie. Po nabo­
żeństwie odprowadzono jubilata na pro­
bostwo, gd,z.ie nastąpiło wpisywanie do 
księgi pamiątkowej przez gości, oraz 
członków Komitetu Honorowego. Po po­
łudniu o godz. 17 odbyła się na sali P. 
Kozy uroczysta akademia, podczas któ­
rej odbyły się popisy Chóru Kościelnego, 
Chóru Męskiego „Ligoń“, oraz orkiestry 
kopalnianej. Po złożeniu jubilatowi ży­
czeń przez księży proboszczów sąsied­
nich parafij, jak i parafii w >jskow ej. oraz 
przedstawicieli organizacyj, nastąpiły de­
klamacje i utwór sceniczny p. t. „Nasze­
mu Duszpasterzowi", wykonany Przez 
stowarzyszenia kościelne, a uprzedzone 
prologiem, wykonanym prze« dziatwę 
szkolną, poczem zakończono akademię 
odśpiewaniem pieśni „Ciebie Boże chwa­
limy".

Parafjanie Ï wszystkie miejscowe or­
ganizacje ufundowały wspólnie swemu 
duszpasterzowi skromny upominek. Dzień 
uroczystości jubileuszowej minął w pod­
niosłym nastroju i pozostawił niezatarte 
wrażenia wśród miejscowego społeczeń­
stwa. Z pośród niezliczonej ilości życzeń 
;— najmilszy. dla - Jubilata byi teles ant 
Ojca świ, podewany nrz&z kardynała 
Pcre'r‘ego.

PrnïRst załtp kup. üebiensk,
W niedzielę odbyło się w Czerwionce, 

W pow. -ybnickim, zebranie załogi kop. 
„Dębieńsko", celem zaprotestowania prze­
ciw zamiarowi z, edukowania 150 robotni­
ków. Po odczytaniu protestu w tej spra­
wne postanowiono wystosować go do kom­
petentnych czynników. \0

Pociągi popularne
Delegatura Ligi Popierania Turystyki w 

Katowicach Cuganiizuje ma najbliższe dwa dni 
świąteczne, t. j. 29 i 30 czerwca szereg pocią­
gów popularnych, a m. in. w dniiu 27 o połruo- 
cy odjedziie pociąg ponulanny, złożony z war 
gonów putona.jowsikich II i III Masy z wyciecz­
ką do Wina ma sławne uroczystości św. Piio- 
itra li Pawła, oraz ma Targi nlkannn wileńskich i 
Targi Futrzane. Zamówienia na (karty uczest­
nictwa pc cenie zł. 48.50 w Masie II i 31 zł- w 
Masie III, przyjmuje Liga Katolicka, 
* iga Popierania Turystyki i biura pod­
róży „Orbis” i „Wagons Lits Cook” w Kato­
wicach. Powrót pooągu 2 lip ca go« 7 rano.

W dniu 28 hm. o gjdiz. 14.02 odjed: ie po- 
Iriąig popularny do Zakopanego. Cena (karty _u- 
czestnictwa tyliko 9,10 zs, Pociąg powróci wîe- 
taorem, dnia 30 tom. Bilety sprzedaje biuro pod­
róży ..Wagons Lits”, Katowice, Dyrefec: jna 9.

Dnia 28 bm. w godzinach popoi, odjeaaie 
pociąg popularny na „Święto Morza” do Gdy­
ni. Karty uczestnictwu po cenie 16.50 zł., sprze­
daje (biuro modroty „Orbis”, Katów'-

Niezależnie od powyższych p( ciągów od- 
Cadą specjalne pociągi 1 i g katolickiej w dniu 
28 bm. z Hajduków do Częstochowy informa­
cji udziela biuro podróży „Orbis”,

Tajemniczy strzał
W poniedziałek wieczorem wydarzył 

się w Chorzowie tajemniczy wypadek. 
Nieznany osobnik strzelił przez okno 
do mieszkania Stanisława Dud­
ka (Chałupki 26). Kula przebna szybę i 
utkwiła w murze, nie^ wyrządzają na 
szczęście żadnych szkód. Przebywający 
w tej chwili w mieszkaniu członkowi1« ro­
dziny Dudka nie odnieśli żadnego szwan­
kuj Zaraz po tajemniczym str żale Du 
dek wybiegł na ulicę, nic zastał jednak 
już nikogo. Obecnie podcja prowadzi 
dochodzenia celem wyjaśnienia sprawy 
tajemniczego strzału*

Otarcie wystawy rzcieslniczej
W RUDZIE ŠL

W niedzielę odbyło się w Rudzie SI. 
otwarcie Wystawy Rzemieślniczej w obec­
ności przedstawicieli władz oraz rzemio­
sła. Poświęcenia dokonał ks. radca Skrzyp­
czyk. Wystawa budzi wielkie zaintereso­
wanie. W samym dniu otwarcia przewinęło 
się przez nią około 2.Ü00 osób.

Przed otwarciem wystawy odbyła się 
w Domu Narodowym uroczysta akademja, 
podczas której wygłosił przewodniczący 
komitetu, p. Złaja, okolicznościowy raferat 
na temat „Rzemiosła polskie w walce o 
swój byt“.

Prezes Izby Rzemieślniczej, p. Ły­
szczak, przemówił w serdecznych słowach 
do zebranych, dziękując za ten wielki bud, 
jaidego zadało sobie rzemiosło polskie w 
Rudzie. Następnie wręczył dyplomy mi­
strzów honorowych pp. Kłosowi Pawłowi, 
Synowe >wi P.otrowi z Rudy, oraz dyplo­

my zasługi pp. Sieroniowł, Mice, Kr ijczy - 
kow., Friedrichowi, Zb''Szev'Skieimt i Ziaji. 
W imieniu Związku Do!sk Samodz. Rzem. 
i Przem na śl. przemówił p. radca Krzy- 
wińczyk, poczem uczeń szKoły dokszt. Jó­
zef Stryj, wygłosił przemówienie, podkreś­
lając znaczenie szkół zaw. i gorące przy­
wiązanie młodzieży rzemieślniczej do niej.

Po zlożaliiu wieńca na pomniku Powstań­
ców odbyta się defilada wozów festynowych 
przed władzami. Efektownie udekorowane wo­
zy, przedstawiające rzemieślnika przy pracy 
wzbudziły wielkie ziaiinterenowame. Imponuj: - 
cy ten pochód, urządzany w Rudzie po raz 
pierwszy pozostanie społeczeństwu długc w 
milej pamięci W paliku hr. Bałestreima odbvl 
się następnie íestvu ludowy, podczas którego 
-zydamo dzięki ofiarniośr mieSsoowyoh rzemie­
ślników i kupców 1200 obiadów dla bezrobot­
nych.

Wystawa trwać będzie do 30 czerwca br. 
4 jest dzienm.“ ■"kwarta od 9 do 20-tej.

SANATORJUM LEŚNE 
DR. SCHWEINBIJRG ZUCKMANTEL, 

ŚLĄSK — CZECHOSŁOWACJA.
wszonzędny fiizykałno - dietetyczny za 

Mad leczenia dla chorób wewnętrznych, 
przemiany materii i chorób nerwowych. 

Uimaricowamit kuracje ryczałtowe.

Tresura psów w Rybniku
Z inicjatywy Stów, Hodowców Psów 

Policyjnych w Rybniku otwarto na miej- 
scowem boisku sportowem kurs tresury 
psów policyjnych. W otwarciu kur su wzię­
ło udział 15 członków stowarzyszenia z 
prezesem asp. policji p. Mańką na czele. 
Tresura odbywać się będzie regularnie 
dwa razy tygodniowo, a mianowicie we 
wtorki i piąfki po 2 godziny pod nadzo­
rem specjalisty, przód, policji p. Drozdow­
skiego z kom.sarjatu policji w Rybniku. 
Dotychczas zgłoszono do tresury 2 dogi, 
4 owczarki niemieckie, 1 Dobermanna, 1 
terriera, oraz 1 owczarka szkockiego, (r)1

Z sati sądowej

Za zabójstwo teściowej
Szalejąca nędza mieszkaniowa jest po 

wodem wielu krwawo zakończonych trage- 
dyj rodzinnych. Jedną z takich spraw, któ­
rej pośrednią przyczyną była nędza miesz­
kaniowa, rozpatrywał we wtorek Sąd O- 
kręgowy w Katowicach, Na ławie oskarżo­
nych zasiadł robotnik, Jan Grobarz z Roź- 
dzienia - Szopienic.

Ludzie otyli osiągają bez trudu wydajne 
i obfite wypróżnienie, używając >apoy sdni > 
i regularnie oturalną wodę Franciszka-JózeSa.

Osk. G-ooarz ożenił się już przed kilku 
laty z córką inwalidv górniczego Jana Pa­
lucha z Rozdziania - Szopienic. Wskutek 
braku mieszkań Grobarz wraz z żoną za­
mieszkał q teściów, Pomiędzy młode.m mał­
żeństwem a teściami dochodziło częste do 
kłótni, które zam-eniały się w bójki. Nie­
porozumienia zaostrzyły się po przyjściu 
na świat dzieci Grobarzów. Naskutek 
awanturniczego zachowania się Grobarza 
teściowie nieraz inus\“ii uciekać w nocy 
oknem i mieszkanie \ nocować u obcych 
ludzi Przytem Grobarz stale teściom, się 
odgrażał zamordowaniem, krzycząc przy 
każdej awanturze:

„Jak was jeszcze raz chwycę, to nie bę­
dziecie mieli czasu krzyczeć!“

Jedna z tych awantur, wszczęta przez 
Grob irza, dnia 6 sierpnia ub. roku zakoń­
czyła się tragicznie. Krytycznego dnia bo­
wiem, gdy doszło do wielkiej awantury, 
Palucb lamknął Grobarza w pokoju na 
klucz, pozostając z żoną w kuchm. W 
pewnej chwili awanturniczy zięć wyłamał 
drzwi i, wszedłszy do kuchni uzbrojony w 
kawał drzewa, począł bez miłosierdzia o- 
kładać teścia. Już po pierwszem uderze-

6 lat więzienia
li.u teścia w głowę, padł on bez przy­
tomności na ziemię. Mimo to rozwścieczo­
ny Grobarz nadal bił Palucha. Marja Pa­
luchowa pospieszyła mężowi z pomocą, 
przyczem i ona została uderzona w głowę 
tak silnie, że zalana krwią, upadła na zie­
mię bez przytomności. Gdy już staruszko­
wie leżeli na ziemi bez przytomności, Gro­
barz bił ich tak długo, aż zmęczony, zanie­
chał dalszego znęcan-a się nad Palucha­
mi. Po masakrze Gr. najspokojniej ubrał 
się i, zamknąwszy nieprzytomnych starusz­
ków w mieszkaniu, poszedł do pracy.

Dopiero sąsiedzi zaalarmowali policję 
i pogotowie ratunkowe, które przewiozło 
nieszczęśliwych do szpitala. Tam się oka­
lało, że Marja Paluchowa doznała nie­
bezpiecznego załamania czaszki. W trzy 
dni później Paluchowa zmarła. Jan Paluch 
doznał vybicia kilku zębów, złamania le­
wej kości łokciowej 112 mniejszych i więk­
szych ran ciętych na głowie. Paluch przez 
długi czas walczył ze śmiercią, a uratował 
go jedynie;, silny organizm. -

Na rozprawie oskarżony Grobarz odpo­
wiadał r. wolnej stopy T częsc.owo rdo winy 
się przyzna!. Tłumaczył się jednak tern, że 
działał w ob-onie koniecznej, gdyż teść 
kłuł go szpilką do fajki tytoniowej.

Po przesłuchaniu wielu świadków, m. 
in. Jana Palucha, sąd skazał Grobarza za 
zabójstwo na 6 lat więzienia i za pobicie 
Palucha na 2 lata więzienia, wzgl. na łącz­
ną karę 6 iat więzienia, bez zawieszenia 
wykonania kary. Mimo tak wysokiego wy­
miaru kary oskarżony nie został natych­
miast po ogłoszeniu wyroku aresztowany 
i udał się do domu, gdzie w ciągu trzech 
dni musi się namyśleć, czy od wyroku ze­
chce wnieść odwołanie. /sj

WYROK
W Imienin Rzeczypospolite, Polskiej.

Sąd Okręgoraw w Kątowiicach, Wydział IV 
Kamy w trybie postępowainir uproszczonego, 
dnia 31 majia 1935 r., ma posiedzeniu eądowem 
jawmeim, w składzie następującym:

Sędzia Sądu Okręgowego, dr. Górka.
Prorokuilaiut: apl. sąd. Wierzbicki, w obec­

ności PodproKuraitcrs S. O. Hofa, rotzpozc il 
spraw ę z oskarż, pryw. Jana Basiaka, przeciw­
ko Jamowi Ma®ond©-v, urodź 7 grudnia 1900 r. 
w Sierakowicach, pow. Gleiwiitz, synowi Au­
gustyna i Filomeny ed. Biilks, obyw. pofakle- 
iBU, marod, polskie redaktorowi stanu wolne 
go. _amiesz!katemi w Pmzyszowsoach. pow. 
Rybndik,

oskarżonemu o wyisltępelk z art 255, par. 1 
ik. ik., popełniony przez to, że w artyueuład u- 
iii.jeszczo:'’* oh w tygodniku „Nasz: Poníka”
znieważył Jana Basiaka, a jnianow™ te: a) w 
rnr. 17, wym'ier»ic..ego tyg. po<* tytułem „Ideał 
o aiwuich twarzach” w ustępach, drugim, trze­
cim od słów ,,aie, żeby w Polsce”... szóstym 
od słów „że jesir DdiamSia” î siódmym w sło­
wach: „w poniedziałek, dnua 5 stopa'1 a oił je­
den sf-iatc- robotnika po twarzy”, b) w nr. 
19 w rubryce i— z Joraic, — w ustępie pod 
.Knurów”, a w szczególroo.E : 1) że w_ ziwiiąz 

iku'z pobiciem ( iąsiora, chráaí "sucarżydel „za­
łatwić” tę sprawę jakoś 7 lekarzem, 2) że w 
zw:ąziki’ z pobiciem przez oskarżyciela, Gąsior 
musdiał się leczyć w lecznicy Brackiej w Knu­
rowie, 3) w ustępie, dotyczącym postępowa­
nia ugodowego, 4) w ustępie ostatnim

ORZEKŁ:
Osikarżonj J. Mason winien jest, że popel 

■nit czyn, zarzucony mu aktem oskarżenia, po­
wyżej opisany. Czynem tym dopuści! się oskar­
żony występku z ant. 255, par. 1 k. k. i za to 
Skazuje się go po myśli art. 255, par. 1 k. k. na 
karę aresztu przez jeden miesiąc i grzywnę w 
k vocie 100 złotych z zamian | w razie nieścią­
galności na karę aresztu, Ucząc jedem dzień 
aresztu za równoważnik grzywny w towocee 
10 złotych.

Ponadto zasądza sL od ©skarżonego na 
rzecz Skarbu Państwa koszty postępowania 
karnego w myśl art. 578, par. 1 Kpk., oraz w 
myśl art. 1, 73, 74, 75, 76, 77 mozp. Prez. R. P. 
z 24. X. 1934 r. (Dz. U. R. P. Nr. 93, poz. 837) 
■opłatę sądową w kwoc.e 15 zł.

Zarząiiza się 1 »głoszeae wyroku w pilśm e 
oodz. „Pdska Zach dnia" i „Polonia” ma koszt 
skazanegc

(—) Dr. Górka.
Uwierzytelnia:

Katowice, dnia 6 czerwca 1935 r,
L. S, (—) nieczytelny

Seucrrtarz sądów"
noSwïadczir się prawomocność i wykonal­

ność niniejszego wyroku, odnośnie do oskarżo­
nego Masonia Jama.

Karowice, dnia 6 czerwca 1935 r*
Wvdzfei IV Kamy Sądu Okręgowego.

Sędzia Sądu Okręgowego 
(—) Dr. Górka.

hibîorvczny kościółek
W najbliższym czasie nastąpić ma ro­

zebranie i przeniesienie historycznego ko­
ściółka drewnianego w Knurowie, pocho­
dzącego z XVI. w. do Chorzowa. Na pod­
stawie umowy między gminami Knurów i 
Chorzów zabytek ten ulokowany zostanie 
na Górze Wyzwolenia. W iej sprawie ba­
wiła w Knurowie komisja z prof. Rudnic­
kim na czele.

Pamiętał o bezrobotnie!)

Po kikakrotaem odraczaniu zakoń­
czy i a się w Katowicach ostatecznie gło­
śna w sferach kupieckich spraiwa właści­
cieli firmv „Alibis“, którzy odpowiadali 
przed Sądeim Okręgowym w Katowicach 
za rzekome oszustwo ma szkodę fabryki 
porcelany „Giesohe". W ciągu ostatniego 
dnia rozprawy przemawiali adwokaci. 
Obrońcy w swych przemówieniach wy­
kazywani, że fii ma „Giesehe“ nie przed­
łożyła prokuratorów* w czasie śleoztw a 
całej korespondencji, jaką prowadziła z 
oskarżonymL

Sąd uwolni! wszystkich oskarżonych 
od winy i kary. W motywach wyroku

Za akcję wywrotową
Przed Sądem Okręgowym w Chorzo­

wie, toczyła się rozprawa przeciwko 
Franciszkowi G«wHkowi, Augustynowi 
Pudjikowi, Janowi Polendzie i Janowi 
Konikowi, zam. w Szarleju - Piekarach, 
w pow. świętochłowickim, oskarżonym o 
działalność wywrotową. Wszyscy oskar­
żeni kolportowali iflotbi o treści wywro-

Zasłuiona kara
Przed Sądem Okręgowym w Katowicach 

odbyła się w dniu 31 maja hr. rozprawa prze­
ciwko odpowiedzi*! nemu »edi; rticmowu pisma 
p. t. „Nasza Polska”, Janowi Masoniowl. Pi­
smo to było niegdyś organem N; rodowo-So- 
cjalistycznej Par+ji Robotniczej, swego czasu 
roizwią anej. Dzieje tej grupy skończyły się, 
jak wiadomo, smutnie wyroldem w procesu# o 
napad raiDurikr'wy ma ataicie kol. w Crierałtowir 
Sądtt-

sąd podkreślił, że rozprawa, w czasie któ­
rej drobiazgowo roztrząsano wszystkie 
zarzuty przeciwko oskarżonym, żadnych 
dowodów nie dostarczyła i że oskarżeni 
nawel nie usiłowali oszukać firmy „Gie­
sohe". Że nie inaczej było, o tern świad­
czy fakt, że „Giesehe“ jeszcze dzisiaj po­
siada weksle gw aramcyjne, które dotych­
czas nie zostały zaprotestowane ani za­
skarżone.

Wyrok ten wywołał na licznie zebra­
nej publiczności, rekrutującej się w prze­
ważnej części z kupclów katowickich, 
wielkie wrażenie, (s)

towej na terenie Szarieja i Piekar, przy­
czem zostali przytrzymał” i osadzeni w 
więzieniu. Po przesłuchaniu świadków 
sąd skaza! osk. Gawlika na roi więzienia, 
osk. Pedlika Poletidę j Konika po 6 mip- 
siępy wiezienia. Wszystkich zasądzonych 
sąd pozbawił praw obywatelskich na 3 la- 
ta:

Jan Mason, oskarżony był o -niewazemi e 
radiMiistrza ,ana Basłśka : Fabryita amomaKu 
Synitetj wzuego w Knurowie i bezpodi1 aiwne za­
czepienie fcikauzy Spółki Brackiej w Knurowie. 
Oskarżony nie usiłował rawet wykazać w cza­
sie rozprawy, ze jego zarzuty są prawdziwe. 
Mason skazany został ma miesiąc aresztu i 100 
zł. grzywny,
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Konewka przedarła sie do szybu
y

Z Zabrza donoszą, że w nocy na nie­
dzielę przedarła się w szybach kopalni 
„Deibrueck“ kurzawka, która zalała w 
głębi kopalni przestrzeń, wynoszącą ok. 
150 metrów. Przyczyną przedarcia się 
kurzawki było utworzenie się w Z|ożach 
piaskowych wielkiej jamy, w której zbie­
rał,". się kurzawka.

Natychmiast po przedarciu się kurzaw­
ki przystąpiono do akcji ratunkowej. Na 
szczęście cala załoga, zatrudniona w za­
grożonym odcinku kopalni, zdołała się 
w ostatnie] chwili wydostać przez szyb 
powietrzny na powierzchnię, jedynie ma­
szynista kopalniany, Walla, pozostał na 
wspomnianym odcinku, nie mając już dro­
gi wyjścia. Akcja ratunkowa, trwała 
przez cala niedzielę, oraz poniedziałek. 
Kolumną ratunkowa pracuje obecnie nad 
wykopaniem przejścia do miejsca, w któ- 
rem znajduje się Walla.

Skutki przedarcia się kurzawki, były 
również widoczne na powierzchni. Mia-

Flgle Dioruna
Dnia 23 bm podczas burzy nad pow. 

rybnickim w godzinach popołudniowych 
piorun uderzył w dom mieszkalny górnika 
Franciszka Swobody w Przysz 3wicach. 
Przeleciawszy przez komin, piorun wpadł 
do strychowego mieszkania, demolując ca­
łe poddasze, poczem przez wyrwaną w mu­
rze znaczną dziurę wydostał się na ze­
wnątrz. Na. szczęście żaden z domowników 
nie odniósł szwanku. Jak się później oka­
zało, zniszczeniu uległa cała instalacja 
elektryczna. ,(r)

Zawody wędkarskie
Tow. Miłośników Sportu Wędkarskiego w 

Pszczynie urządza w dniu 29 bm. zawody węd­
karska, połączone 1 nagrodami. Zawody od­
będą na terenie rzeki Pseezynki, między 
miejscowościami Wisła Wielka i Brzezce, w od­
ległości około 9 kim. od miast* Pszczyny. Po 
za rodach odbędzie się « >ncerł i festyn na łą­
ce obok schroniska ntd. Na miejscu będzie bu­
fet z napojami, lodami, kuchnia itd. Tegorocz­
na impreza zapowiada się nadzwyczajnie, gdyż 
■w zawodach wezmą udział Towarzystwa Spor­
tu Wędkarskiego z bielska, Cieszyna, Rybnika 
I innycji miejscowości. Pozatem zapowiedziały 
swój przy jaz c hężne wycieczki z okręgu prze­
mysłom ego, Towarzystwo ‘zaprasża runiejszem 
sympatyków sportu wędkarskiego ,Oráz wszy­
stkich miłośników przyrody. Trasa dla pojaz­
dów (powozy, autobusy) prowadzi z 3szczy- 
ny w kierunku Strumienia do miejscowości Wi­
sta Wielka, a stąd obok kościoła ku Brzeżcom.

Dom zwalony przez wicher
Jak już we wtorek, donosiliśmy, burza, 

jaka przeszła w niedzielę ponad Kilkoma 
powiatami woj. śląskiego, wyrządziła po­
ważne szkody. Jak nam jeszcze donoszą, 
ęv czasie niezwykle silnej wichury nad 
Tychami, w pow. pszczyńskim, rozszalały, 
żywioł zburzył 3 - piętrowy budynek, 
który nie był jeszcze pod dachem. Szko­
da jest bardzo wielka.

Samobójstwo
W celacn samobójczych rzuclT się w 

poniedziałek wieczorem liejaki Józei Za­
cha, zam. w Łaziskach Górnych, w pow. 
pszczyńskim, pod poc.ąg towarowy obok 
stacji w Mokrem. Koła poszarpały mu 
rek(, to też w stanie ciężkim przewiezio­
no samobójcę do lecznicy brackiej w 
ÍMurokach. Do tej Pory nie wiadomo, z 
jakiego powodu Zacha targnął się na ży­
cie.

Rowerem najechał na 'taruszkę
Onegdaj na szosie pod Kamieniem, w 

RybniCKiem, najechał 18-letni uczeń szko­
ły handlowej, Jerzy Luda, na 75-letnią 
Franciszkę Szpendlową, która doznała po­
ważnych wewnętrznych obrażeń i w stanie 
beznadziejnym odstawiona z ostał? do szpi­
tala. (r)

kop. „Deibrueck“
mówicie w pobliżu t, zw. Czarnej drog' I tyobmiast policyjnie zabezpieczono. Do- 
Przy kopalni utworzył się do 6« metrów tychczas nie zdołano jeszcze Walii wy- 
szeri »ki i 20 metrów głęboki lej, który na- I dostać na Powierzchnię.

Ks. Prymas Kardynał Hlond
jako lept papieski do Jugosławii

przejeżdża przez Katowice
Dziś o godz. 12 mim. 11 przez d swfrzec 

w Katowicach przejeżdżać będzie J. E. 
Ks„ Kardynał Hlond, mianowany przez 
Ojca św. legatem na Kongres Euchary­
styczny w Jugosławii. Na dworcu Pod" 
czas przerwy w podróży powita dostoj­
nika kościelnego ks. biskup suiragan dr. 
Bromboszcz na czele Kapituły Śląskiej, 
przedstawiciele władz i delegacje Katolic­
kich Zw. Kościelnych z Katowic i okolicy. 
Ks. Kardynał Hlond jest pierwszym Pola­
kiem, któremu Stolica Święta powierzyła 
misję reprezentowania Ojca św. Z Kato­
wic Ks. Kardynał udaje się wprost na 
otwarcie Kongresu Eucharystycznego w 
Pradze, a stąd do Jugosławii.

Wicemin. Komtmikacji ""
BAWIŁ MA ŚLĄSKU

Dnia 24 bm. bawił ną Śląsku p. wice­
minister Komunikacji inż. Bobkowski. Po 
krótkim pobycie w Katowicach p.. wice­
minister Bobkowski udał się w towarzy­
stwie wojewody śląskiego, dyr. biura stu- 
djów Ministerstwa Komunikacji p. Mischke 
i nacz. dr. Kaufmana do Bielska, gdzie od­
była się konferencja w sprawie kolejki 
linowej z Laska Cygańskiego na Klimczok. 
Postanowiono, zasięgnąć dalszych ofert, 
któreby umożliwiły kalkulację na warun ■ 
kach masowego transportu turystów.

Następnie odbyło się w Ustroniu i Wi­
śle obejrzenie projektowanych dróg, a 
mianowicie z Równicy i Brenny oraz z 
Brenny do Szczyrku, następnie z Wisły 
przez Malinkę do Szczyrku oraz drogę z 
Wisły do schroniska pod Baranią wzdłuż 
Czarnej Wisełki. Drogi te miałyby duże 
znaczenie turystyczne oraz gospo Krezę. 
Postanowiono przystąpić do opracowania 
projektu tych dróg. Wieczorem p, wicemi- 
nistei Bobkowski opuścił Śląsk,-. .

!iisp, Mj dyr. M
przybędzie de Katowic

Komisarz demobiiizacyjny w Katowi­
cach wyznaczył na wtorek, dnia 25 bm. 
konferencję pomiędzy pracodawcami a 
przedstawicielami związków zawodowych 
w sprawie wypowiedzianej orzez praco- 
dau ców taryfy płac, oraz w sprawie urlo­
pów taryfowych. Konferencja ta została 
jednak nagle odwołana, a komisarz demo- 
bilizacyjny wyjechał do Warszawy. Jako 
powód nagłego odwołania konferencji po­
dają, że sprawami temi interesuje się 
osobiście główny inspektor pracy w War­
szawie, p. Klot', który w najbliższych

dniach me przyjechać do Katowii i wziąć 
udział w tych pertraktacjacn. Następna 
konferencja odbędzie się najprawdopodob­
niej już 27 bm. Właściwym powodem od­
roczenia konferencji jest prawdopodobnie 
fakt, że komisarz demobiiizacyjny inż. Ma­
ske nie posiadał instrukcyj od czynników 
miarodajnych, a pozatem nie ział ich po­
glądu na te sprawy.

Odwołanie tej konferencji vyvvołało w 
sferach robotniczych wielkie zaniepokoje­
nie.. Najbkzsze dni przyniosą rozstrzygnię­
cie tych spraw. (s)

W uzupełnieniu notatki wczorajszej o 
spleśniałym Chlebie dla bezrobotnych, roz­
dzielanym w. poniedziałek., w Vv Hnowcu, 
dowiadujemy się, że gminy pobierają z 
piekarni „Manna“ chleb raz na tydzień w 
większych ilościach (po parę tysięcy bo­
chenków), aby dzielić go pomiędzy swych 
bezrobotnych. Ponieważ część chleba przez 
bezrobotnych z różnych względów nie jest 
odbierana, pozostają w tygodniu małe za­
pasy, które powinny być przez gminy 
zwracane.

Nie wszystkie gminy widocznie skru­
pulatnie stosują się do tego przepisu i w 
następnym tygodniu, rozdzielając chleb, 
rozdają również zapasy z zeszłego tygo­
dnia, co miało widocznie miejsce i w wy­
padku, opisanym w Wełnowcu.

.W danym razie winni rozdawania prze­

dla bezrobotayd)
trzymanego, zielonego od pleśni chleba, 
zostaną pociągnięci do odpowiedzialności 
i będzie im odebrane prawo rozdawania 
chleba.

Z prawdziwą satysfakcją notujemy to 
wyjaśnienie oraz wiadomość, iż czynniki 
miarodajne wejrzały w tę sprawę, unie­
możliwiając na przyszłość rozdawanie bez­
robotnym chleba spleśniałego. Pragnęlibyś­
my jednak bardzo, aby czynniki te poszły 
jeszcze d alej i zbadały, czy wogóle jest 
to możliwe, aby chleb „normalny“, nawet 
po tygodniowem i dłuższem leżeniu, spleś­
niał w taki sposób, jak przyniesione do re­
dakcji bochenki chleba, rozdawane w po­
niedziałek w Wełnowcu. Zdaje nam się, 
że... „coś tu jest nie w porządku“, nie tyl­
ko na stacjach rozdawnictwa chleba.

Sindcmiita Bici ulicach
w W. Hajdukach i Dąhrifiwce

W nocy na 24 bm. w hali dworca oso­
bowego w Wik. Hajdukach Jerzy Koniecz­
ny, Edward Mojza i Alojzy Micha z Wlk. 
Hajduków zaczepili patrolującego policjanta, 
Franciszka Linka z Wlk. Hajduków, a na­
stępnie, gdy posterunkowy oddalił się, po­
biegli za nim w kierunku na plantacje, 
gdzie usiłowali go ponownie zaczepić I po­

bić. Posterunkowy Link, celeni odparcia 
napastników, wystrzelił kilkakrotnie z re­
wolweru, zmuszając napastników do u- 
cieczki. W czasie pościgu zdołał ich jed­
nak Link przytrzymać i odstawić na >0- 
sterunek policji.

Poprzedniej nocy zauważył jeden z po­
licjantów. yv. Wli Dąbrówce dwuch po­

dejrzanych osobników, wałęsających się 
bez celu po ul. 3 Maja. W chwilj, gdy po­
licjant zamierzał ich wylegitymować, jeden 
z nich porzucił skradziony drut, poczem 
zbiegli w c.emnościach do pobliskiego poła 
i ukryli się w życie. Policjant wystrzelił 
kilkakrotnie z t-cwolweru, strzały jednak 
chybiły. '

Jicmika Śląska
— RADA MIEJSKA W KATOWICACH.

W czwartek, 27 bon. o godz. 17 odbędzie się 
w ratuszu w Katowicach posiedzenie radj" 
miejskiej. Na porządku dziennym znajdują się 
on. in. następujące sprawy: Przedłużenie waż­
ności uchwały na rok 1*335-36 w sprawia 
przyznania 8.000 ci. na budowę schronu W 
gmachu ośrodka WE, spfawa skanalizowania] 
ul. Beka w dzielnicy III. sprawa rozbudowy; 
przedłużonej ul. Kość uiszki oraz uchwalenie, 
26 tys. zł. na dopłatę do zapomóg dla bezro­
botnych, pobierających wsparcie z funduszu! 
opieki społecznej za m. mai j czerwiec br.

— KURS KROJU. W lipcu i sternům b. r. 
projektuje Śląski Instytut Rzemieślnicżf-Prze- 
myślowy kursy kroju męskiego i damskiego 
w Katowicach, Mysłowicach, Nowej Wsi, Ryb­
niku, Mikołowie, Pszczynie i w Tarn. Górach1. 
Na kursy przy'mu je się mistrzów i czeladn 
■ków krawieckich. Po zakończeniu kursów od­
będzie się egzamin, poczem wydawane będą 
odpowiednie zaświadczenia z ukończenia kur­
su z notami. Zamiejscowi korzystają ze zn.ż ! 
ki kolejowej, wynoszącej 75 proc. Ze zgło­
szeniami należy się śpieszyć, gdyż spowodn 
niskiej optaly, spodziewany jest. liczny na­
pływ kandydatów. Zgłoszenia przyjmuje i wy­
czerpujących informacji udz ela śląski Insty­
tut Rzemieślmczo-Przemyslowy w Katowi­
cach, ul. Krasińskiego 3, gmach Śląskich 1 ecl- 
niiczinycih Zakładów Naukowych, w soboty od 
8-mej do 13 min 30. w inne dnie. od 8-do 15.

— t MAGISTRATU M. KATOWIC. Radca 
miejski Paweł Maciejczyk powrócił z urlopu 
wypoczynkowego i objął z dniem 24-go bm. 
urzędowanie. Z dniem 25 czerwca rozpoczął 
swój tegoroczny 6-tygodriowy urlop wypo­
czynkowy radca miejski Artur Jaworski. 1

— KATOLICKIE STÓW. MĘŻÓW, Oddz.
paTafja św. Piotra i Pawła w Katowicach, 
obchodzi święto Patronalne Najświętszego 
Serca Pana Jezusa w niedzielę, dnia CO b. m. 
mroczystem nabożeństwem z generalną ko­
munia św. o godz. 6-tej. Uroczyste zebrám* 
po nieszporach w Domu Związkowym. Zarząd 
zaprasza uprzejmie wszystkich członków.

— POD KOLAMI. SAMOCHODU. Dnia 23 
bm. wieczorem przejechany został W Siemia­
nowicach, na ul. Katowickiej 4-letn, "hlo.pczyk 
tiuber Maciejek, przez samochód ciężarów. 
Chłopczyk odniós, bardzo poważne okalecze­
nia głowy i brzucha i w starre beznadziejnym 
odstawiony został d_Q szpitala. Świadkami 
strasznego wypf dku byli rodzice-chłopca.

— STRASZNY WYPADEK NA HAŁDZIE.
Podczas zbierania odpadków węgla na palącej 
się hałdzie w Siemianowicach, uległo popa­
rzeniu dwuch chłopców, 8-letiT dward Mil­
czarek i 14-letiii Jerzy 3zeja. Milczarek oJ- 
n ósi >ąk‘ '-'fcfëilié -TaihjA te . wkrótce potem 
snjafDjy ‘ sIprbiKt. Sfett-Sżeja ićsłfc.ężki.

' WPROWADZENIE W--URZŚD BUR­
MISTRZA W HAJDUKACH, W pon eoziałek’ 
rano nastąpiło wprowadzenie \\ urząd nowe­
go naczelnika w Włk. Hajdukach/' .urzędnika: 
wojewódzkiego Jana Grzbieli z Katowic. Po 
moczystem nabożeństwie, p. Grrbiela w oto­
czeniu członków rady gminnej udał się-do ra­
tusza. Bezpośrednio potem odbyło się nadzwy­
czajne posiedzenie tady gfňjnnej. na .którem 
starosta Szaliński odebrał od p. Grzbieli przy­
sięgę i wprowadził go następnie w urząd. Na 
zakończenie uroczystości chór urzędników, 
gminnych e Wielkich Hajduków odśpiewał 
szereg pieśni.

— BRUTALNY NAPAD. W poniedziałek 6 
godz. 23 na ul. 3 Maja w Chorzowie./nicznanil 
osobnicy napadli bez powodu na urzędnika 
sądowego Pawia Kochanka, zam. w Chorzo­
wie. Napastnicy pobili K. do te/o stopnia, że 
musiano odstawić go do szpitala św. Jadwigi. 
Istnieje obawa, że pobity utraci' prawe oko.

— 25-LECIE RUCHU ABSTYNENCKIEGO 
W RUDZlf SL. Koło Katolickich Abstynentów 
w Rudzie Śląskiej obchodzi w niedzielę, dn.a 
7 Upca br. 25-tą rocznicę istnienia. Z tej' okazji 
odbędzie się w dniu tym uroczysty obchód.

— PRACOWAŁ W NIEDZIELE. Handlarz 
obuwia niejaki Szymsza Grajiek. zam. w 
Szarłeju - Piekarach, naprawiał w niedzielę 
podczas nabożeństwa buty. Zgorszę..1 tern lo­
katorzy iego domu zwrócili się do policji, któ­
ra w tej sprawie sp.sala protokuł. (zó)

— OGRÓDKI DZIAŁKOWE W ORNON­
TOWICACH. W gminie Ornontowice, w pcw. 
pszczyńskim, liczącej ponad 3.000 mieszkań­
ców, założono przed. 3 laty kolonie ogródków 
działkowych dla bezrobotnych. — Teren ped 
ogródki dla bezrobotnych dał do dyspozycji 
na 10 lat bezpłatnie właściciel dworu p. He- 
genszeidt. Celem usamodzielnienia kojonji za­
łożono dnia 21 bm. Towarzystwo Ogródków 
Działkowych i Przydomowych. Delegat Okr. 
Związku objaśnił zadania i korzyści ogród­
ków działkowych, poceem zapisały się do 
T-wa 44 osoby. Po zatwierdzenia statutu 
przystąpiono do wyboru zarządu. Jo iktórego 
weszii pp.: prezes — Niewiedzżot. Jąn, zast. 
prezesa — Trójca Wilhelm, sekr.. Pasoń 
Wiktor, east. — Iwczok Leon, skarbnik — 
Bajger Franciszek, ławnicy — Kalabit, Paweł, 
Spiłałny Jan i Jaeger Augustyn. Ne.-zakoń­
czenie rozdzielono nagrody tym działkowcom, 
którzy otrzymali naiwiękza Ilość punktów, 
podczas lustracji.

Pamiętaj o bezrobotny
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W 4 lata po dokonaniu zbrodni
dosięgnie go ręka sprawiedliwości

iW 'dniu 9 lipca br. Sąd Okręgowy w 
’Chor/'vwle, rozpatrywać będzie mezwy- 
ikle ciekawą sprawę przeciwko G. Czem- 
pielowl, zam. w Kończy-całi, w pow. kato­
wickim, oskarżonemu o zamordowanie 
pewne] staruszki pod Berlinem,\v dniu 22 października 1931 r. policja 
kryminalna w Berlinie powiadomiona zo­
stała o strasznem morderstwie, popełmo- 
nem na 70-letniej Julii Faltinowej, zam. 
iw Basdorfie, miejscowości, położonej pod 
Berlinem. Policja wszczęła natychmiast 
'dochodzenia, w wyniku których Przy­
trzymała męża zamordowanej, jego krew­
nego, G. C/empiela i jeszcze innego osob­
nika, jako podejrzanych o dokonanie 
zbrędni. Po trzydniowym pobycie w wię­
zieniu, wszyscy trze] zostali zwolnieni z 
braku dowodów y-imy. Czempieł powró­
cił natychmiast do Polski, gdzie zamiesz­
kał u swych rodziców.

Pomfeważ od tego czasu upłynęło ju'ż 
Ha ka lat, policja straciła już nadzieję uję­
cia zbrodniarza.

Zbieg okoliczności sprawił jednak, 'że 
sprawca zbrodni został ujęty. W 1934 r. 
Czempieł zwierzył się swej matce, że on 
to właśnie zamordował Falfmową. Ponie 
iważ Czempieł w czasie sprzeczek w do- 
mp odgrażał się często rodzicom, mó­
wiąc, „że Ich tak zabije, Jak tę starą ba­
bę", starzy CzemPielowie zawiadomili 
policję, która w dniu 18 sierpnia ub. roku 
Przytrzymała G. Czempiela ,j osadziła go 
iw więzieniu.

W czasie dochodzeń Czempieł opisał 
8 całą dokładnością przebieg zbrodni. Je-

Złodziej w pułapce
W poniedziałek włamali się nieznani 

sprawcy do mieszkania rolnika MatuszTd 
w Nieboc zowach, w pow. ‘ybnickim, który 
ich jeanak zauważył w chwili wynoszenia 
pierzyny, płaszcza i centnara żyta. Jedne­
mu ze złodziei udało się zbiec,, podczas 
gdy drugi, niejaki Józef Brzoza, ukrył się 
w stodole, gdzie go Matuszka zaniknął na 
kłódnę do chwili, w której zjawiła się po 
złodzieja policja. k(r)

Oszus* oWfgacyjnf
\V tych dniach zjawił się agent péwnej 

firmy z Katowic, niejaki Mikołaj Dominiak 
z Marklowic, w pow. rybnickim, trudniący 
się sprzedażą obiigacyj pożyczkowych, u 
p.ikarza Emanuela Jeozki w Gaszowicach, 
od którego wyłudził kilkadziesiąt złotych 
na zakupienie ooligacji. Fo kilku dniach 
okazało się, że D. pieniędzy nie wysłał do 
firmy, którą reprezentował, lecz zużył je 
na własne potrzeby . _(ï)

Likwidacja Chorzowskiego Kom. 
Powodziowego

OnegJaj odbyło sie w Chorzow .e zebranie 
SikwMfcyjne obywatelskiego komitetu pomocy 
ofiai Dir powodzi. Komitet zebrał gotówką 
56.440,09 zl. Komisja rewizyjna Komitetu 
stwierdziła, że wszystkie zebra« Kwoty od­
prowadzone zostały do Wojewódzkiego Komi­
tetu Pomocy Ofiarom Powodzi w Kato w c ach 
tsaturalija, zebrane przez Komitet, czy nadesła­
ne do Komitetu, przekazane zostały do War­
szawy, Krakowa i Gorlic. Komitet przeprowa­
dził całą akcję bez j-a kich .>1 wiek (kosztów ad­
ministracyjnych. W /mieniona wyżej kwota 
5b.440,09 zł. nie stanowi całości funduszów, 
zebranych na terenie Chorzo wa, i omit waż ca­
ły szereg insłytucyj i zrzeszeń odsyłał zebrane 
kwoty bezpośrednio do Wojewódzkiego Komi­
tetu w Katowicach, wzgl. do centrali w War­
szawie. Składki, zebrane w kościołach, odetfa- 
ne zostąty do Kurji Biskupiej w Katowicach. 
1 'rzy tej okazji Komitet składa podziękowanie 
wszystkim ofiarodawcom za dary gotówkowe 
i w naturze.

sienią 1931 r. Czempieł malował mieszka­
nie śp. Faltinowej, przyczem dowiedział 
się, że staruszka posiada większa gotów­
kę, To też w imyśle jego powstał po­
tworny pian zabicia Faltinowej i zdobycia 
jej majątku. W dniu 22 października 
Czempieł przybył do mieszkania starusz­
ki. którą w pewnej chwili powalił na pod­
łogę i siekiera uderzył ją kilkakrotnie w 
głowę. ê. p. Faltinowa wyzionęła ducha 
na miejscu. Zbrodniarz przeszukał na­
stępnie całe mieszkanie zabitej i zdołał 
zrabować jedynie 1 markę i 50 fenygów. 
Następnie Cz. opuścił mieszkanie, nie 
zauważony przez nikogo.

W kilka dni po osadzeniu Czempiela

w więzieniu w Katowicach, zbrodniarz 
odwołał swoje zeznania, złożone swego 
czasu przed policją i sędzią śledczym, 
twierdząc, że zeznania zostały wymuszo­
ne. Wskutek tego obrotu sprawy, nasze 
władze sądowe w porozumieniu z sądam. 
memieckiemi przeprowadziły dalsze do­
chodzenia, w wyniku których zdołano 
ostatecznie wygotować przeciwko Czetr.- 
pielowi akt oskarżenia, oskarżając go o 
zabójstwo w celach rabunkowych.

Do tej pory Czempieł przebywa_ w 
więzieniu katowiokiem i w dniu 9 lipca 
br. doprowadzony zostanie na rozprawę 
sadowa do Chorzowa.

Vf
„Milowice“ i „Olkusz“ strajkowały w 10P proc

We wtorek, zgodnie z zapowiedzią związek 
robotników przemyślni metalowego proklamo­
wał strajk robotników przemyski metalowego, 
przeciwko projektowi ordynacji wyborczej.

Huta ,,Milowice“ i fabryka „Olkusz“ w 
Olkuszu strajkowały w 100 proc. Robotnicy 
ramo wstrzymali stę od pracy na przeciąg jed­

nej godzimy, poczern podjęto pracę normal­
nie. Strajk tniasł przebieg z*tpełnił spokojny. 
Z innych fabryk do godz.ny 16-tei brak było 
wiadomości o strajku.

Według zapowiedzi protestacy jit - strajki 
mają odbyć się jcsizcze dziś i Jutro.

Przeciwko untynacp wyborczej
protestują pracownicy umysłowi

Na r-iedz.eię, 23 bm. zostało zwołane do 
Kraieowa zebranie Rady Naczelnej Unj-i Z. Z. 
P. U., które odbyto się w sali portretowej 
Ratusza miejskiego. Obrady zagaił prezes 
Hniji Z. Z. P. U., p. Anatol Minkowski. Po 
.przerwie rozpatrywano aktualne sprawy, a 
mianowicie Izby Pracy, ordynacji wyborczej 
i ubezpieczeń społecznych.

Postanowiono wystąpić z projektem usta­
wy o Izbach Pracy i domagać się Jego uchwa­
lenia. wniesiono protest przeciwko rozpatry­
wanym przez ciała ustawodawcze projektom 
r,rJynacy? wyborczych, wnosząc poprawni, 
uwzględniające prawa szerokich mas pracow­
niczych, — wreszcie w sprawie .ubezpieczeń 
społecznych postanowiono wnieść na ręce Pa­
na Prezydenta R. P. memoriał, któryby wska­
zywał skutki gospodarcze, ograniczenia za­
kresu świadczeń.

P-ozatem wysłuchano sprawozdań z prze­
biegu toczących się narad Międzynarodowego 
Biura Pracy w Genewie — działalności insty­
tutu Oświaty Pracowniczej i wreszcie rozwa­
żano inne zagaonienia, jak wzmożenie ruchu 
zawodowego i wielokrotne zarobkowanie.

W zebraniu z ramienia Polskiego Związku 
Zawodowego Pracowników Przemysłowych i 
Handlowych R. P. w Sosnowcu i Rady Okrę­
gowej Unj-i Z. Z. P. U. w Sosnowcu, wzięli 
udział pp. Wł. Grunwald. A. Cieślikowski i K. 
Ostrowski.

KREM ME D*Q.:LESZNICERA
; i w rydle i siekiery

Odparli atak bandytów na mieszkania.
Do mieszkania Piotra NU wladomskiego w 

Trzonówku, pow. miechowskiego, w dm. 24 
bm. wtargnął oknem złodziej, który rozpoczął 
gTabież pościeli i in. puedmiotów

F rzebudzon v gospodarz przy pomocy swe] 
rodziny ujął złodzieja na gorącym uczynku 
kradzieży. Na pomoc złodziejowi pośpieszyło 
do mieszkania Jeszcze trzech innych spraw­
ców. którzy stoczyli bójkę z goopodair.zero j 
jego rodziną.

W walce przeciwko złodziejom rodzina 
poszkodowanego użyła siekier I rydel zaś 
z "odzieje kijów, przyczem jeden z nich strze­
lił przez okno z uciętego karabinu do Niewia- 
r!smsfaego, lecz chybił.

Pokaleczeni sprawcy zbiegli z łupem w 
niewiadomym kierunku, policja jednak jest już 
na ich tropie.

Niezwykle zajście w Sosnowcu
W domu nr. 29 przy ul. Konopnickiej w 

Sosnowcu miało miejsce niezwykle zajście. 
W oomu tyim mieszka bezrobotny cieśla An­
drzej Halblaut, który wraz z żoną i dwojgiem 
dzieci zajmu ie skromne mieszkanko na podda­
szu. Od trzech miesięcy Halblaut nie pracuje

i dlatego też nie ntoże płacić czvnszj, zale­
gając gospodarzowi 12 zl.

Gospodarz Franciszek Jankowski próbo­
wał wszystkich sposobów, ażeby pozbyć sie 
lokatora, a wreszcie wpadł na szatański plan 
d-okuoz-erfr bezrobotnemu.

Pod osłoną nocy w ścianie szczytowej wy-

„Arystokrata”- aferzysta grasuje w Zagłębiu
Oszukał on wielu znanych le! arzy.

W ostatnich dniach na terenie Zagłębia po­
jawił się niebezpieczny aferzysta, którego ofia­
ry padło wiele osób zwłaszcza z -pośród miej­
scowej inteligencji. Osobnik ten nadzwyczaj in­
teligentny, o wyglądzie arystokraty, ubrany w 
cylinder, frak i białe rękawiczki, odwiedza le­
piej sytuowanych panów i przedstawiając się 
jako artysta kabaretowy, który przypadkowo 
skutkiem nieporozumienia przyjęciu-' do Sos­
nowca i znajdując sę w oiężkiem położeniu ma- 
terjalnem, prosi o pożyczkę

Objektem jego zainteresowania przedewszy- 
stkiem byli pp. lekáme, oszust zgłaszał S'ę do 
garametu lekarza, wybierając porę, gdy nie było 
przyjęć i zaopatrzony iw paczkę, pytał się o

lekarza. W tym wypadku występował jako 
przedstawieni zagranicznej firmy farmaceutycz­
nej i żonie, gospodyni, czy komuś z członków 
rodziny lekarza wyjaśniał, żt przyniósł zamó­
wione rzekomo przez łekarza leka^two na któ­
re otrzymał już część należności. Ponieważ ma 
już wyjeżdżać, prosi o wpłacenie pozostałej 
sumy.

Nie przeczuwający podsfępu, wpłacali oszu­
stowi pewiit sumy odbierając paczkę z lekar­
stwami, w której znajdowały się kamienie, ka­
wałki drzewa, lab inne rupiecie

Oszust otrzj mawszy oieniądze, ulatniał się, 
ażeby gdzieindziej szukać ofiar. W ten sposób 
oszukał szereg znanych w Zagłębiu lekarzy, a

między innymi dr. Fiszla (Piłsudskiego 121. 
Oszust czując, że grunt pali mu się pod noga­
mi, wyjechał do Częstochowy, gdzie jednak 
powinęła mu się noga i został ujęty. Oczekuje 
on w więzienni na szereg spraw karnych Za 
jedno z popełnionych oszustw sąd skazał go 
na 2 i pół miesiąca więzienia.

Sprytm-m oszustem jest 24-letm Zygfryd 
Zysman, bez starego miejsca zamieszkania. Jak 
zdołano stwierdzić, Zysman g.asował już i w 
innych dzielnicach Polski i iest poszmkiw wy 
listami gońozemi przez policję szeregu państw.

Na fotografji Zysman .przedstawia się b. ko­
rzystnie i niiktby nie przypuszc ał nawet, że cod 
maską prowiziwego arystokraty kryje się nie­
bezpieczny i głośny oszust

bił on duży otwór średnicy półtora metra, 
uniemożliwiając nieszczęśliwemu lokatorowi 
datezw pobył w mieszkaniu.

Ten ostatni zgłosił się do policji, prosząc 
o pomnr' i ochronę przed atakami gospodarza, 
na sk utek czego Jankowski stanął przed są­
dem. któy skarał go *ri 3 miesiące więzienia, 
su zawieszeniem kary na 3 lala.

Nowocześni Robinsonowie
Ł Kielc donoszą o niezwykłej eskapadzie, 

czteiedi nowoczesnych Robinsonów, którzy 
opracowali .plan podróży po Polsce.

W tym celu czwórka ta: 11-letni St, Gru­
szczyński. 15-letni Ei>g. ‘Strzygła, ll-ietďi Wi­
told Kołka i 15-letni Józef Krzepnia, skradli 
rodzicom pieniądze, zaopatrzyli się w broń i 
amtunicję, oraz inne potrzebne do podróży 
Przybory i pewnego dnia zniknęli z domów.

Zaniepokojeni rodzice zawiadomił o zni- 
kmęoiu chłopców p-olicię, która wszczęła po­
ścig, uwieńczony pomyślnym »kutkiem, W po­
bliskim les:e bowiem odkryto ukrytych chłop­
ców, których zdradził huk strzałów. Jak się 
ok lizało, chcieli oni przed swą podróżą, wy­
próbować broń i w tym celu udali się do la­
su. Huk strzałów Jednak zdradził Ich i nie­
fortunni -podróżnicy emusz-eni byli powrócić 
•do domów.

——ż

JCcamka Zaąię&iomska
— ODROCZONE KONFERENCJE. Konfe­

rencje w sprawie redukcyj v De-ebsla oraz 
obniżki plac w kop. Grodziecki-ej i zamknięcia 
kop. „Dorota“, zostały przesunięte na czwar­
tek i piątek, spowodu wyjazdu dyrektorów 
tych firm.

— W CZELADZI na walnem zebraniu stra­
ty ogniowej, przez aklamację wybrano zarząd 
w dotychczasowym składzie.

Jicmika Olkuska
— PRZECIWKA ORDYNACJI WYBOR­

CZEJ. W dn. 25 bm. w godzinach przedpo­
łudniowych, jako protest przeciwko ordynacji 
wyborczej do Sejmu, urządzony został w fa­
bryce „Olkusz“ jednogodzinny strajk. Pracę 
przerwali wszyscy robotnicy na pierwszej 
zmianie w liczbie około 400 osób. z których 
około 200, wysłuchało krótkiego przemówie­
nia na placu fabrycznym, wygłoszonego przez 
p. Filarsik ego

— POŻAR OD PIORUNA. We wsi Czajo­
wie® około Ojoowa, od uderzenia pioruna (bez 
burzy) spłonęły stodoły: Jana Kowalsk “go 
i Władysława Szopy.

— PRZED UROCZYSTOŚCIAMI W RA­
CŁAWICACH. Odkładana spowodu żaioby 
uroczystość wręczenia zagrody prenijen/wl 
Sławkowi w Racławicach, pow. miechowskie­
go, jako daru posłów ludowych Klubu BBWR., 
odbędzie się w dn. 7 lipca br. Równocześnie 
w tym dniu odbędzie się poświęcenie kopca 
Kościui zki na pobojoy .sku racławickim.

JCccmka iBe&kidzka,
REPERTUAR KIN:

BIELSKO. Rlalło: „Człowiek, który sprzedał fito- 
wę“. Apollo: „Maskarada“.

BIAŁA. Miejskie: „Nocne życie Logów" 1 „Jel czar'*.
— 1.400 HARCERZY ZE ŚLĄSKA JEDZIE 

DO SPAŁY. Jali dowiadujemy się, wśród har­
cerzy śląsKich czynione są gorączkowe przy 
gotowania do wyjazdu na jubileuszowy zlot 
harcerstwa w Spalę . Ze Śląska ma wyjechać 
do Spały pomad 1.400 harcerzy, którzy wejdą 
w Sklad III pc ioDOZu zlotowego razem z 500 
harcerzami z Chorągwi ZaglębiowSkiei Ko­
mendantem-III podcbczu zlotowego został naj­
mowany obecny komendant Śląskiej Chrągwi 
Harcerzy mgr. Grzbi-ela, b ir-misłrz Wielkich 
Hajduk harcerze śląscy starannie przygoto­
wują się do udziału w złoć .e śląskim, czego 
dowodem są choćby odbyte w Zielone Święta 
próbne zloty poszczególnych hufców. Harce­
rze śląscy wyjadą 00 Spały specjalnym pocią­
giem. W III podobozie zlotowym prócz har­
cerzy z kraju, zostaną zakwaterowani harcerce 
z Czechosłowacji i Niemiec, którzy stanowić 
będą oddzielny hufiec zagraniczny.

— KIESZONKOWCY GRASUJĄ W DO­
CIĄGACH. Loebl Maurycy z Biefeka zgłosił 
w komisa-rjacie policji, że -podczas wsiadania 
do pociągu, nieznany sprawca skradł mu z 
kieszeni marynarki portfel z zawartosc.ą 70 
złotych gotówki i 100 koron czeskich. Portfel 
wypróżniony zna-tezi-o-no następnie w jednej 
ze skrzynek pocztowych na stacji kolejowej. 
Ul-kamir Jerzy z Katowic zgłosił również w 
komisa-rjacie policji w Bielsku, że w czas e 
jazdy pociągiem z Katowic d-o Bielska, niezna­
ny śp-rawca skradł mu płaszcz zimowy warto­
ści 80 złotych, (na)

— NIEOSTROŻNY WOŹNICA. Na drodze 
wojewódzkiej w Czechowicach, wskutek nie­
ostrożności woźnicy, Jana Ryszki z Bestwmy, 
przewrócił się je.go p-owóz. na-skutek czego, 
jadący powozem Stefko Ignacy z Mikuszowic 
doznał potłuczenia głowy i ogólnvch obrażeń 
cielesnych. Pierwszej pomocy Stefce udzielił 
dr. Wachufcki e Dziedzic, następnie o-dwie- 
z ono go d-o szpitala w Bielsku. Na woźnicę 
skierowano doniesienie do sądu gr idzkiego w 
Bielsku, (na)

— OSTROŻNIE Z CYGANAMI. Posterunek 
policji w Jasienicy przytrzymał i odstawił do 
są-d-u grodzkiego w Bielska cygankę Stefanię 
Majewską za kradzież kur, na szkodę Zuzanny 
Binków ej z Jawor za. W obozie cygańsk‘m 
znaleziono mięso ze SKractei-onych kur. (na)
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* Wielkie uroczystości sokole 
■ ' w Krakowie

Pod wysokim protektoratem J. E. Ks. 
Metropolity Sapiehy, hr. Zamojskiego, pre­
zesa Sokolstwa Polskiego, gen. Narbut- 
Łuczyńskiego i woj. Kwaśniewskiego od­
będzie się w Krakowie w dniach 27, 28, 
29 i 30 bm.

Wielki Zlot Sokolstwa Polskiego, 
połączony z zawodami różnych gałęzi spor­
tu. Zlot krakowski odbywa się z okazji 
50-letniego istnienia gniazda sokolego w 
Krakowie. Pównocześnie mija 25 lat, .od 
wspaniałego Zlotu Grunwaldzkiego, jaki 
Odbył się w roku 1910 w Krakowie.

Na Zlocie Grunwaldzkim odbyły się po 
faz pierwszy w Polsce wielkie zawody 
sportowe. Program zawodów obejmował 
lekkoatletykę, gry, piłkę nożną, kolarstwo, 
zapasy, podnoszenie ciężarów, gimnastykę, 
wios'arstwo, zawody konna i pływanie. 
Tak wielkiej i szeroko pomyślanej impre­
zy sportowej nia było nigdy w Polsce.

Sokolstwo Polskie dla wychowania fi­
zycznego narodu i rozwoju sportu polskie­
go poniosły nieoceniona zasługi. Stworzy­
ło podwaliny pod te ważne dla społeczeń­
stwa działy, wychowało pierwszych fa­
chowców i przekonało ogół o wielkiej war­
tości ćwiczeń fizycznych. Wszystkie zloty 
sokole w okresie zaborów, były nietyiko 
manifestacjami narodowemi, ale również 
pokazem naszej tężyzny sportowej. W o- 
kre«ie, kiedy nie mogliśmy na równi z in- 
nemi narodami wykazać swych umiejętno­
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ści sportowych na igrzyskach olimpijskich, 
bo nie mieliśmy własnej wolności, zapomo- 
cą zlotów sokolich demonstrowaliśmy, że 
nie pozostajemy w tyle, że na równi z ca­
łym kulturalnym światem pracujemy nad 
wychowaniem fizycznem naszego narodu.

To też nadchodzące uroczystości Soko­
le, są równocześnie uroczystościami spor- 
towemi. Obszerny program zawodów i po­
kazów obejmuje:

27 bm. zawody gminastyczne na przy­
rządach, zawody łucznicze, strzeleckie, oraz 
zawody lekkoatletyczne.

28 bm. zawody gimnastyczne na przy­
rządach, lekkoatletyczne, rozgrywki w 
grach sportowych, oraz zawody pływac­
kie.

29 bm. Msza św. w kościele N. M. Pan­
ny. Po nabożeństwie pochód przez miasto 
nad Wisłę, puszczenie symbolicznego 
„Wianka“ na wodę. Pochód Sokolstwa 
pod gmach własny przy ul. Piłsudskiego, 
przemówienia, oraz odsłonięcie pamiątko­
wej tablicy ku czci poległych Sokolów-Le- 
gjonirtów. Po odsłonięciu tablicy defilada. 
Uroczyste podniesienie Flagi Państwowej, 
defilada pocztów sztandarowych sokolich, 
zawodników i ćwiczących, ćwiczenia zlo­
towe masowe sokołów, sokolic i młodzie­
ży. ćwiczenia zastępów na przyrządach. 
Zbiórka zjazdu członków b. Drużyn Polo­
wych Sokolich, Apel Poległych, oraz rozda­
nie odznak pamiątkowych. Wieczornica i 
zebranie towarzyskie.

30 bm. Wymarsz Zlotu na Sowlniec, za­
wody kajakowe na Wiśle (trasa 10 km.), 
regaty wioślarsko - kajakowe na Wiśle 
(trasa 1.000 i 1,200 mtir.). ćwiczenia od­
rębne poszczególnych okręgów', ćwiczenia 
maczugami, ćwiczenia „wzorowych zastę­

pów“ na przyrządach, wolne ćwiczenia 
druchen i druhów. Pokaz tańców narodo­
wych. Wieczorem uroczyste zakończenie 
Zlotu,

Mistrzostwa Polski w koszykówce
Tegorcc-zr.e firn a ty mistrzostw Polski w ko­

szykówce, które odbędą się w dniach 29 i 30 
hm, w Katowicach, -na boisku Ośrodka WF-, 
zapowiadają się bardzo ciekawie. Dotychcza­
sowy faworyt na m'strza YMCA Kraków, naj­
lepszy zespól techin ozny w Polsce, przypomi­
nający stylem zespoły amerykańskie, kanadyj­
skie i estońskie, naskułek niestawienia się na 
rozgrywki m ędzysrapo we nie będzie mógł 
brać udziału w finałach.

Na podstawie rozgrywek mlędzygrupowych 
zakwalifikowały się do finału: Polonia (War­
szawa), AZS. (Wilno), KiPW. (Poznań), IKP. 
(Łódź), Wawel (Kraków) i PZP. (Nowy By­
tom). Z wy-mieniioinyah eespołó sv najwyższy 
poziom reprezentują Poloniu. KPW i IKP. Ze­
społy te, grające przez kilka lat w jednako­
wym składzie, mające dużą rutynę meczową, 
zdobytą z najlepszem-i przeciwnikami kra ro­
wami i zagraniczineni', starać sie będą za 
wszelką cenę zdobyć tytuł mistrza Polski. W 
drużynie Po.omji grają TepUezęntanci Polski, 
zni koszykarze bracia Kapałtoowie. Gzyński i 
Ałaszewski. Zespół KPW (Poznań) składa się 
w całości z gaczy byłego mistrza Polski AZS. 
(Poznań). Doskonałą drużynę KPW. mieliśmy 
już możność obserwować w Katowicach przed 
dwu laty na mistrzosrwach Polski. Kolejowego 
Przysposobienie Wojskowego, kiedy to poz­
naniacy pokonali w wysokim stosunku przed­
stawicieli Radomia.

P. Z. P. Nowy Bytom. AZS. Wilno i Wa­
wel Kraków, tworzą drugą grupę. Trzeba jed­
nak paimętac, że każda z tych drużyn może 
w każdej chwili pokrzyżować plany fawory­
tów.

Propagandowe zawady pływackie 
w Mysłcw^ach

W dniu 30 bm, odbędą się na pięknej pły­
walni Stadionu mysłcwick.ego, propngindowe 
zawody pływackie, które organizują miejsco­
we towazystwa sportowe wspólnie z redakcją 
„Siedmiu Groszy“. W zawodach startować 
■mogą, tak zawodnicy zrzeszeni w klubach 
Polsk ego Z w ązku Pływackiego, lak i me- 
zrzeszeri Program zawodów obejmować bę­
dzie cafy szereg kortkuirencyj dla mężczyzn l 
kobiet, oraz dla młodzieży według kategery] 
wieku.

Redakcja ..Siedmiu Groszy“ przeinaczyła 
na nagrody kilkadziesi ^t dyplomów i szereg 
wartość" owych książek. Zgłoszenia do zawo­
dów przyjmują w Mysłowicach pp. Ptok, Ga­
zownia Miejska i Kózek, pl. Wolności 1.

Kpiarze poîscy
w wyścigu ,-Marża Polskiego"

W czasie od dnia 26 czerwca do dnia 2 frp- 
oa br. odbędzie się lV-ty doroczny wyścig ko­
larski do Morza Polskiego, na trasie Warszawa 
— Gdynia — Warszawa, na dystansie 1103 
kim. Wyścig ten rozegramy zostanie w 6-du 
etapach.

Start do wyścigu nastąpi w środę, dnia 26 
czerwca br. o godzinie 8-mej ramo na torze 
W.K.S. „Legja” w Warszawie. Przyjazd w dn. 
2 ii'pca mdędizy godziwą 14 a 16-tą.

Zarząd Śląskego Okręgowego Związku 
Kolarskiego w Katowicach na zawody te po­
stanowił wysiać reprezentacie Śląska, składa­
jącą się z r ïüepszych szosowców Okręgu: Ru- 
rańskłego Ewalda ze Stadjcnu Chorzów, Maja 
Gerharda z KC. Pokój Nowy Bytom i Młynar­
czyka Stefana z Klumt Cyklistów Rekord z Ja­
nowa.

C MA WIETRZE 
I WA/ŁOftCU*

-Pani gra w tenisa, bie­
ga, *’cacze, pływa. Po 
zmęczeniu lekkie prze­
ciągnięcie pudrem 
przywraca matowość 
cery I świeży, zdrowy 
wyglqd. Przy sportach- 
zawsze: spreparowany 
na sproszkowanych 
cebulkach lilji białej

PUDER

)LA OPALONEJ CERY BLONDYNEK 
POLECAMY KOLOR «PASTEL"

W dhłu 21 czerwca bť. zmarł po 
długich i ciężkich cierpieniach

b..portier naszego Zamku w Michalko- 
wieach, w 51 roku życia.

Zmarły zatrudniony był w naszych 
Zakładach przeszło 10 lat i był funk- 
cjoiarjuszem chętnym i sumiennym.

Pamięć o nim zachowamy w posza­
nowaniu.

.Wełnowiec, dn. 24 czerwca 1935 r.
Zakłady Hohenlohego. Hohenlohe- 

Werke, Spółka Akcyjna.

Kino Colosseum Chorzów I. 
Wolności 48

I. Herman Thimig, Leo Ślęzak. Paweł Hörbie- 
ger w czołowej komedii wiedeńskiej p. t. 
E»«m bez mieszkania

Splot .zabawnych qui pro Quo. Niebywały hu­
mor! Bezustanny śmiech ! Czarujące piosenki 

wiedeńskie
Drugi film:

A4 IfiKZCea
RomeJjo-dramai reżyserii Reuee Claira.

Poszukuje sie
mie: zkunia
4 - lub 5 - pokojowego 
z komfortem w Katowi­
cach I. Zgłoszenia kiero­
wać do Administracji „Po­

lonii“ pod nr. „17312“

JAPOŃSKI PROSZEK

KaToISt
AZUM cC-LiS. O JAKA iRCBACTWO

FABR.CHEM.-FARn.,./\P.KOWALSKI" WARSZAWA

tmrtom
KINOWE
SEKUMY
ŚWIETLNE

I- ~ SZYLDY 
^ N SZKLANE

TEL53030

ATELIER 
AA r I KI

lNOMSE 
jNAGŁÓWKI 
fOPAKOWANIA
Sętykiety
iDYPLOMY
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Podziękowanie.
■Wszystkim, którzy przyczynki się do od­

dania ostatniej przysługi miojei kochanej ło­
nie, naszej drogiej siostrze, synowej i sio­
strzenicy

a w szczególności Przew. Księżom za liczny 
udział i za srowa pociechy w kościele, Cecho­
wi Piekarskiemu, Zw. Właścicieli Domów 5 
Gr.. Zw. P. Rzemieślników i Przemysł, koło 
Chorzów, Żywemu Różańcowi, Straży Hono­
rowej, Tow. Kat. Polek, Chórowi Kościelnemu 
za piękny śpiew. Krewnym i Znajomym, jak 
i za złażenie tak wiele wisńców. składam tą 
drogą serdeczne „Bóg zapłać!“

ANTONI ORLIŃSKI, mistrz piekarski.

ZWIĄZEK POGRZEBOWY I DOBROCZYN­
NOŚCI Z. Z. KATOWICE.

Nasza członk ni
Ś. P. ZLZANNA PAŁKA

easnęła w Bogu, przeżywszy lat 60.
Cześć Jej pamięci!
Pogrzeb odbędze się w czwartek-, dnia 

26 czerwca br. o g-odz. 8 rano z domu żałoby 
Katowice II, ul. Wyspiańskiego 1. Członkinie 
uprasza się zabrać ze sobą książeczki człon­
kowskie. ZARZAD.

$.p. Ma Niort a
spoczęła w Bogu dnia 24 czerwca 1935 r. 

Chorzów IV., dnia 25. VI. 1935 r.

Rodzina.

Wełm nęsotfy
ENERGICZNYCH panów do 
współbraci propagandom e. po 
Azufcuję. Zgłoszenia do „Polo­
nii“ pod „Dobry zarobek nr. 
?652 d**.____________________

UCZEŃ do hurtowni węglowej 
może się zgłosić. Oferty do 
„Pokraji-“ pod 2649 d.

STENOTYPISTKI młodszej
poszukuje się zaraz. Zgłosze­
nia „Pokraja“ pod 2651 d.

DO BIURA na Górnym Ślą­
sku poszukuje się maszynistki, 
■która włada doskonale języ­
kiem polskim i niemieckim i 
w obydwu językach -biegle 
stenografuje : pisie ną maszy­
nie. Oferty ,,Porom ja“ pod 974.

POSZUKUJE się od zaraz szo­
fera - mechanika, doświadczo­

nego, w średnim wieku, z do- 
bremi 1 eferencjami. "Wchodzi 
w rachubę jedynie osoba po­
ważna. Oferty z odpisami 
świadectw do .Połomji“ pod 
nr. 2655 d.

mmm
SZANUJ SWÓJ GROSZ! Ku­
puje meble w firmie „ME- 
BLANKO“ Katowice, Młyńska 
nr. 5, oszczędzisz wiele pie­
niędzy. Urządzenie kuchenne 
7 części zł. 110. oraz najele­
gantsze jadalnie i sypialnie po 
bardzo niskich cenach. Sypial­
nia dębowa zł. 290. Dostawa 
beizplatna.

MIESIĘCZNY ABONAMENT POLONII Z DOSTAWA DO DO­
MU PkMZ AGENTÓW Z-Ł3.-Z DOSTAWA PRZEZ POCZT-E 
ZL.5.-PRZY ZAMÓWIENIU W URZĘDZIE POCZTOWYM ZL.Ž.-

SPSZELAM OKAZYJNIE 1
fortepian, cena 200 zł. 1 fishar­
monię. 1 gramofon. Chorzów I 
uł. Gimnazjalna 8. skład. 976

6 MÓRG roili w Smiłowicadi, 
pow. Pszczyński do sprzeda­
nia. Oferty do .Polonii“ pod 
nr. 2653-d.

PIANINO zagraniczne w do­
brym stanie sprzedam okazyj­
nie, Chorzów I. uŁmnazjalna
19, m. 1. 977
SINGERA maszyny do szycia, 
okazyjnie najta-mej sprzedaje: 
Katowice. Gliwicka 24 a.

WAPNO
budowlane. I-go gatunku, wy­
sokoprocentowe. nielaso wane. 
Wapienniki „Brynica“, Cze- 
!a:i, ul. Milowicka, 2r07d

LEKARZ-DENTYSTA z kilku­
letnią praktyką, poszukuje za­
stępstwa na lipiec lub sierpień. 
Oferty do „Polonii“ pod „Le­
karz“. 975
MASZYNY do pisania wszelkie 
systemy tanio sprzedam. Ka­
towice. Stawowa 3 „Remont“.

UWAGA! Wywabianie plam 
z gardroby od 50 gr. Adam­
ski. Katowice. Gliwicka 2. te­
lefon 344-30. 2639 d

MŁODA Niemka udzielą kon­
wersacji niemieckie.!. Zgłosze­
nia do „Polonii“ pod Konwer­
sacja“. 967

2 POKOJE z kuchnią do wy­
najęcia w Mikołowie, ul. Kra­
kowska nr. 7. Zapytania: Ka- 
towice-Dąb. ul. Dębowa 62.

OGŁOSZENIA ZWYKLE PO 25 CR.ZA 1 WIERSZ MłUMETROWY PRZY 10 SZPAb
TOWYM UKŁADZIE. OGŁOSZENIA TEKSTOWE PO ZŁ l-ZA WIERSZ Ml UMET JEDNOŤ SZfALTOV/Y PR!"'4SZPALTOWYM UłtADZIE-OGŁOSZENIA NAIIOSTATNIE/ ^RQ 
NIE O 204,KOLOROWE O 5Q%DROZ£J.OGŁOSZENIA DRQ8NE 90
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Walka o ustrój państwa
Dalszy ciąg of*rad selnwych

jutrženi lepszych czasów, gdyż stanowią one
Par i r.ar

Odpowiedź

Zderzenie ' nibrzymicl? m ' ' '
16 osób Tabitycłi, 5 ciężko rannych

nawrót do b rbWyzwtu Żydzi będą również po­
krzywdzeni, gdyż powůini otrzymać 20 posłów 
i 9 »emiterów, a ©t-zymają wedhisr nowej or­
dynacji najwyżej 5 ikro 6 posłów.

Poseł Mai czak z Klubu UfcranńsJdego rnarze- 
ka, ic cenzura mie poziwala pisać o rzeczywi­
stości Wołynia, o łkanych wypadkach pacyfi­
kacji, szeregu połaci Wołynia i Polesia. Żadna 
dyktatura nie może się utrzymać przez czas 
dłuższy. W Jugosłaiwiji widzimy, że iw niespełna 
rok po śmierci dyktatora, system ten upadł.

daje B. B. i państwu komerzmego spokoju lecz 
prowadzi d-o wypadków, które tylko niepoko­
jem mogą napawać. Naród polski pr; eflzymał 
jednak cara Mikołaja, to też przetrzyma rów­
nież Cara Stanisława

Poseł Dobr' eh w imieniu Uc,wic"utwomzooe- 
go Stronnictwa Chłopskiego oświadcza, że pro­
jekt B. B. uniemożliwia Kiasom pracującym vry- 
suwanće kandydatów na posłów W ,azie 
uchwalenia tej ordynacji, Stronnictwo Chłopskie 
nie weźmie "iidału w łcomedji wyborczej.

śwaadczą, źe B. B. nie jest itak silne, jak to 
twierdzi

Poseł Strański polemizuje w uo-^cipnem 
przemówieniu z posłe n Carem i innymi polity­
kami sanacyjnymi. Przypomina na wstępie 
oświadczenie p. Sławka, że zasługę nowej or- 
cynacj" wyborczej należy przypisać p. Kozłow- 
sidem1’ Jest to fearcteo -piawdoipodoone, mówi 
poseł Stroński, gdyż p. Kozłowski jest archeo­
logiem, a ta ustawa zionie wykopaliskami. W 
Grecji i w Rzymie ma kukaset lat przed Chry­
stusem przepracowano już te wszvstkie sposo­
by usuwania narodu od uprawnień wyborczych, 
ze sztuczek takich śmiały się wówczas konie 
w lcwadrygach. Poseł Car mówił o Europie zry­
wającej z parlamentaryzmem, ale zapomniał o 
Anglji, Francji, Bełgjl, 1 olandji, Skândynawji, 
Szwajcar ji itr Gdy p. Saemger chwalił waszą 
kfiBtytueję i waszą ordynację wybori-zą, prze- 
chodzib' mnie ciarki, osw:adozył poseł Stroński. 
To jest groźne ostrzeżenie, ^iema większego 
grzechu jak oddalanie narodu od wpływów na 
rządy.

Dalej przemawian »słowie Jereimicz, Biało­
rusin, poczerni poseł fąmpczy.iski v dłuższem 
przemi Swisniu wykazał naduż, áa 1 nieformal­
ności popełnione przez B. B. przy pracy nad 
przebudową ustroju.

Do głosu zapisanych jesit jeszcze kilkunastu 
mówców. Posiedzenie przeciągnęło się do póź­
nej nocy i zostało przerwane do środy.

Warszawa, 25. 6. Tel, wł,
Po przerwie zabral głos posći żuławski z F 

P. S., który przvp mmiawszy p osłom sanacyj­
nym ich zmianę stanowiska w sprawie, ordyna­
cji wyborczej. wołał: Strach więc kazał wam 
zmienić sterowisko webec ordynacji wyborczej 
1 jeszrzi coś: Śmierć Marsz. ri!s«dSkiego. Do­
póki żył, kryliście się ea jego autorytetem, wjc- 
neyłiście, że naród pójdzie za jego ideologią. 
Dziś tego już nie ma. Czy naród pójdzie za r 
Podestem, Caren., Sławkiem? Nie! To nie są 
autorytety. Naród żądałby od mich wskazania 
próg" wnu, c prog amu nowego wy nic stvwzv- 
tíe. Wskażcie nu choć jedno zagadmeime, któ- 
rebyścic rozwiązali zgodnie z prawem i wolą 
ludności (głosy ma ławach B. B.: Konstytucja). 
Kiedy 1 maja br. przemawiałem w Krakowie, 
starocta za pośrednictwem osób trzecich 
oświadcz/i, że wołtto mów'c o wszy stkiem. tyl­
ko nie o tern, jak była uchwalana konstytucja.
0 tern mówić mie pozwalacie, bo bvła uchwal8- 
ma z pogwałceniem istniejącego prawa i regu­
laminu.

Czy sądzicie panc wie, że dziś do rządzenia 
wystarczą konfiskaty, aresęto yania i stosowa­
nie represji' Czy zapomnieliście jak w roku 
1930 wdiodeiiście do tej arby? Czy te oszu­
stwa wyborcze dają wam uprawnienia mcralne 
do reprezentowali a większości ludności w kra­
ju? Tych praw moralnych nie macie. Gdzie pa­
nowie wiézide to partcjniictwo w- Polsce? 
Spójrzcie na siebie Czy uszanowaliście czyj- 
kolwiek argument, czy dopuścicie do służby pu­
blicznej 1 ogokołwiek innego, niż dram ma to 
wasze pa^yjnictwo pozwala?

W ciągu kilku ostatnich m.esięcy cały sze­
reg ludzi z waszego obozu skazano za różne 
nadużyciu finansowe, ale nie będę uogólniał. Nie 
powiem, że wszyscy jesteś«, tacy sami. Chce­
cie kraj umoralnić? Przy pomocy tych złodzie­
jaszków uchwalaliście konstytucję, przy pomo­
cy Koniarka, Idzikowskiego, Fidelusa, Gąsiora
1 innych. To są ci wasi pomocnicy. Oszuści, zło­
dzieje, przy pomocy których d.cecie umorain.ać 
kraj. (Zwracając się do p. Wołyńskiego) — czy 
to pan zwyciężył w roku Ï926, i rok 1928? 
Gdzieście sztuczkami míedopuécÉ mas do głos- 
A rok 1930? Wieikne zwycięstwo przez dosy­
pywanie kartek do urn wyborczych. A zwy­
cięstwo przy konstytucji? W tej Polsce której 
my pragniemy, musi wrócić sprawiedtwość 
słuszność i musi wrócić postęp

Poseł Bfiak z Klubu Ukraińskitgo oskarżał 
się, że ludność ukraińska mie będzie posiadała 
należytej renrezentaojł w zgromadzeniach okrę­
gowych

Sfinowlsko Ch. D.
Następnie zabrał głos prezes Klubu Chrze­

ścijańskiej Demokracji, pose* Dr. Wł. Tempka.
Mógłby sile 'ktoś dziwić utnu, mówił poseł 

(Tempka, że tego rodzaju protekt mógf &ę po­
jawić i że nie został z punkta odrzucr-y jui w 
pierwsiem czytaniu. Tłumaczy , się to tern, że 
projekt pochodzi od najbardztej partyjnego klu­
bu, który pora B. B. nie widzi w calem społe­
czeństwie polskie« żadnej siły twórczej. Tylko 
przy takim projekcie blok mśai madzie ję, że je­
szcze przez jakiś czas utrzyma się przy władzy. 
Ale niema to nic WNOóInego z dobrem pańśćwa. 
P. referent m,aiwet me usiłował .motywować po­
trzeby takie, zmiany prawa wyborczego. Dziś 
zaledwie powiedział, że inodzi o paraliżowa­
nie partyj poldtyczmydh. Trudn«* to uważać za 
pow .zne uzasadnień Konstytucja stoi ma sta 
nowiisku tego, co wybitni pc<owie z B B. mó­
wili dwa czy trzy lata temu. Obecna ordynacja 
trztftreśla to zupełnie. Jeżeli chodzą c rolę sa­
morządu, który dziś jest i:kcją, to projekt ’i- 
igdzie nie powiada, że reprezemacjn samorządo­
wa ma pochodzić z wyborów. Na Górnym Ślą- 
ekn niema obecnie ani jednego wydziału powia­
towego, któryby nie był komisaryczny. W tej 
Bprawie wnieśliśmy poprawkę, która podobnie 
<ak 130 innych poprawek opozycyjnych, zoste- 
ła odrzucona. Cały projekt właściwie nie madame 
się do dyskusji.

Ordynacja wyborcza do Sejmu 
Łęskiego

Znacznie gorzej jeszcze pt zedstawia sie spra­
wa ordynacji wyborczej do Sejmu śląskiego. P. 
refen nt powiedział żł właści-we Sejm Śląski 
jest oownłamy do jej ucn walenia, ale mimo to 
projel.1 ten p/zedkłade Sejmowi warszawskie­
mu. Konstytucja wprowadziła takie zmiany do 
ustawy usteojowej -ląskiej, że właściwne auto. 
nomjn dąsmr sostaje zroesn na, gayż konstytu­
cja śląska może być zmieniona, przez ustawo­
dawstwo państwowe. Mimo to utrzymano ar+- 
14 śląskiej konstytucji, Który po wada, że Sejm 
Śląski m. in. uchwaK takżi ordynację wybon zą 
do Sejmu, Dziwna rzecz, że do Sejmu Śląskie­
go wpłymł projekt rząd<ł"ry ordynacji wybor­
czej, ktjiy stoi zupełni“ na łnnem stanowisku 
niż obecny projekt B. B. Seim Śląski zwrocit 
się w tej sprawie do ekspertów, którzy swoje 
opinje już przesłali Nic nie stoi na przeszko­
dzie w zwołaniu Sejmu ląskiego i uczynieniu 
zadość konstyt icji śląskiej.

Projekt B B. odbiera pracującej judnošci 
polskiej to wszystko, co /dolała ona sobie wy­
walczyć na zoban ach. Jeżeliby ten projekt przt 
szedł, musielibyśmy się głębeko 'zaptairtowii nad 
tem, jak się mamy ustosunkować do wyborów. 
W każdym razie niema siły, k+óraby potrafił" 
zniszczyć nasz ruch 3 naszą myśl przewodnią.

Deklararjfi
Poseł Brzeziński (N. P R.) twierdzi, ze pro- 

jeięt spowoduje jeszcze większe tezp oszkowa- 
nie społeczeństwa, dotąd bowiem si trawo się 
trzymać związki zawodowe zdała od party], te­

raz 2aś organizacje te robi się wykonawcami 
wol‘ obozu, rządowego.

Poseł Michałowicz (Stron,nićtwo \grarne) 
oświadcza'się aa projektem B. B W ćłużs_en 
przemówieniu porównuje on protesty obecnej 
opozycji z przemówieniami posłów -w Sejmach 
przedrozbioi n-wych, 'którzy tc posłowie kruszyli 
koipje w obron* ideałów wolności i sprzeciwiali 
się reformom politycznym.

Pose* Rr»ť en streich (Khib Żydowski) itwier 
dził, że w faszyzmacih nie można się doszukać

Nowy Jo K, 25. 6. Tel. wl.
Z Kolumbii ionoszą o strasznej katar 

strofie, jaka wydarzyła się na lotnisku pod 
Cali,

W chwili startu jednego a lądowania 
drugiego samciotu, w tem jednego nie­
mieckiego, zderzyły się oba aparaty i ru-

Paryz, 25. 6. (PAT)
Gruipa parłam entama jadyfeałów odbyła dziś 

naradę nad sytuacją polityczną i wypowiedzia­
ła się za konieemoscią podjęcia przez rząd kro­
ków w sprawie t. zw. Kg narodowych. Na wnio­
sek deputowanego Daiadiera, grupa radykałów 
postanowił' zaprojektować -włonieni« przez 
wszy«ttóť gnijw lewicowe, stałego komitetu 
któryby w okresie wakacyj padamontamych 
konteoiował wszelkie poczytiama polityczne 
rządu

Na yosiedzeffi1. delegatów grup lewicowych, 
które odbyło się w południe, wniosek Baladmp.ra 
został przyjęty. Zaoranie ponadto wyłoniło de-

L on dyn, 25. 6. PAT.
W odpowiedzi na notę francuską z 17 

bm w sprawie rokowań mors.ach brytyj­
sko - niemieckich, i Ząd angielski wysto­
sował do Paryża krótką notę, proponują­
cą wobec wygaśnięcia umowy waszyng­
tońskiej zwołanie przed końcem br. konfe­
rencji morskiej mocarstw.

Řeuitei dome si, iż na dzisiejszem posiedze­
niu Izby Gmin p trwszy lord admiralicji Moin- 
sełl w' odpowiedzi na zapytanie oświadczył, że 
jednym z wvnïkôw ukl i-lr morskiego niemiei - 
ko-bi ťtyjskiegc jest, iż Niemcy zgodzą, się 
nigdy nie uciekać do wojny, prowadzonej ło­
dziami podwodnerr., jeżefi nie będą do tego 
zmuszone.

Paryż, 25 6. Teb ud.
Komisja’ mary-rad i wojenne1 tzby Depurn- 

wanych jednogłośnie przyjęła ezołucję, stw ier­
dzającą, że men..ecKO-angielskk porozumienie 
morski» K zakreślą odpowiednie postanowienia

nęły, płonące na ziemię. W jednym z am 
paratów znajdowała się grupa śpiewaków 
operowych a w drugim kdku podróżnych.

F,autkiem katastrofy 16 osób zostało 
zabitych a 5 ciężko rannych. Wśród ofiar 
znajduje się także znany Sniewau opero­
wy Garden.

legację, która udała się do premjera Tjpwwa, 
celem r-zedstawiema mu uchwały i spytania 
o stanów‘sko rządu, w sprawne fig narodowych. 
Laval oświadczył, iż w piątek wieczorem złazy 
w parł mlencie deklarację, w której rozproszy 
niepokój, jaki powstał w pewnych grupach par­
lamentarnych na skutek mar *estac"j łych czy 
innych Muganfcacyj politycznych. Premjer zazna­
czył, że pełnomocnie4-!)» , któremi obdarzył go 
psríamer1, pozwolą mu bronić ładu sp< łecznego. 
O fle chodzi o ostatnie manifestacje Croix de 
Fen, zaznaczył, że uczyni wszystko, abv po­
dobne /ebronia się nie powtórzyły.

T« aktatu Mei»alskiego. Porozumienie to date 
Francji zupełny swobodę w zakresk -Wojen 
na morzu, aż do zawarcia nowych traktatów. 
Komisja wzywa rząd do podję-ia wszelkich 
kroków, które mogą zapewnić Francji wystar­
czające bezpleczeń; iwo na morzu.

I on dyn. 25. 6. PAT.
Premjer Baldwin, odpowiadając na pytanie 

w Izbic Gmin, oświadczył, że rząd brytyjsk. 
zaprosił przedstawicieli Francji, Włoch i Rosji 
Sowieckiej do Londynu ce.em podjęcia dysku­
sji w sprawie zbrojeń morskich.

W wiązKU z powyzszem korespondent 
P. A. T. dowiaduje się, że w obecnej sytuacji 
międzynarodowej niemo mowy o przyjeżilzie 
ekspertó; morskich francuskich, włoskich i so­
wieckich. Stanowisko Francji- określone przez 
premjera Lavala w rozmowach z Edenem, 
sprowadza się do tego, że Francja żąda ze 
strony W. rłryianji deklaracji, w której rząd 
W. Brytanji miałby uświadczyć, iż wobei, przy­
jacielskich stosunków, łączących oba kraje, nie

Heùktptafem 
i Jeieftmem

— Wedle prasy wlosVej, na 10 tnÜjonOv 
ludności \bisynji, 2 rJjony znajduje się w 
stanie niewolnictwa.

— Wedle doniesień z E Tzano, w dobnie 
Valser w Alpach południowo-tyrolskich zginęły 
dwie turystki aagieislde. Podczas wspinania 
się na rudny szczyt spadły one z wysokość" 
100 metrów i poniosły śmierć na miejscu. 
Zwłoki ich przewieziono do Muehlbach.

— Minister Spraw Wewnętrztyrh ponowił 
zakaz rzucania do samochodów kw'atöw, w 
czasie przejazdu Kanclerza.

— Na linji kolejowej Oimbuig — Orsk, 
wykoleił się pociąg osobowv. V katastroBe 
s radio życie 9 osób, a wiele odniosło rany- 
Na 22 godziny zamkmteo ruch na linji.

— Koncern Boussaca, łrtó-y wy stan ił z pro­
pozycjami sprzedaży akcyj Zakładów Żyrar­
dowskich, wysunął żądania bardzo wygórows 
ne. Boussac szacuje bowiem posiadane akcje 
na 25 mlj. zł.

- W Sądzie Najwyższym toczył się dziś pro 
ces mordiercr/ Laogegi i Poznania, skazanego 
przez sądy obu instancyj na karę śmierci za 
zamordowanie żony. Sąd Najwyższy uchylił 
wyok.

Bezrobocie
Warszawa, 25. 6. Tel. w?.
Weomg danych Biur Pośrednictwa Pracy,' 

W d"iu 22 czerwca było ogółem 389.805 bez­
robotnych, to znaczy bezrobode zmalało o 
7.340 osób. W Warszawie wraz i «kręglem 
było 36.057 osób bezrobotnych, w Łodzi wraiz 
z' okręgiem 43.329 beznó lo+nych, a na Śłąsncu 
ÎF’ÆSS osób, to znaczy, bezrobocie według 
statystyki oficjalnej spadło w oorówcaniu z ty 
godniem poprzednim o 1.348 osób.

Nowy wojewoda poznański
Warszawa, 25. 6. DAT.
Prezydent R. P. zwolnił p. Artura Matu­

szewskiego /e stanowiska wojewody poznań­
skiego, przenosząc go do centrali ministerstwa 
Spray Wewnętrznych, jednocześnie P. Prż- 
zýdeint zwolnił dr. M.kołaja Kwaśniewskiego 
ze stanow'«ka wojewody krakowskiego, mja 
nując go wojewodą poznański i,

Gdansk odrzucił pomoc Polski
Warszawa, 25. 6, Tel. wł.
Donosząc o powrocie do Warszawy1, 

naczelnika Romana z ministerstwa Spraw 
Zugranicznycn. który prowadził rokowa­
nia gospodarcze z Senatem Wolnego Mia-1 
sta Gdańska, „Gazet? Polska ' podkreśla, 
te Senat odrzuci’t zaproponowaną mu por 
moc Polski.

Śmiercionośne pioruny
Lwów, 25. 6. PAT.
Z zagłębia naftowego donoszą, Te or 

negdaj w czasie burzy w gminie Litynia* 
piorun poraził 2~ch artystów teatru ohiaz* 
dowtgo V' łodzi.nierza Trychodę i Włodzi­
mierza Świerskiego, oraz parobka Hirnia- 
ka.

Trychoda poniósł śmierć na miejscu, 
dwaj pozostali zostali ciężko popaczeni i 
odwiezione ich w stanie groźnym do szpi­
tala. W gm. Rów piorun zabił jednego z 
miejscowych gospodarzy, zaś w gminie 
Opaku piorun uderzył w stajnię i zabił 
konia.

Drobne wiadomość- sportowe
MIĘDZYNARODOW Y TURNIEJ WAI K 

?AV \ŚN’CZY CII.
W uzupełnieniu wczorajszego rawozdania 

podajemy' jeszcze, że Schiikat odniósł zupełnis 
przypadkowe zwycięstwo mad Grabowskim.

We wtorek ’ -ymiki walk były następującej 
Miazio pa sanał I ^ngera. Tcmow zremisował pc 
b. ciekawej walce z Kazimierczukirm. Schiksł 
kroczy od zwycięstwa do zwycięstwa i poko­
nał znowu wczoraj Zejzigi

Dziś w środę walczą Ka-Jroiercz'<k ■ - Zej- 
z5g, walka woioo-amerykańsfca — iecydująca,
0 premję zł. *00. Tomow — Schika1, SlcoLs?; 
— Ujbo, Grabowski — Mtezk

——p—B3 ■ aca
będzie uważał za Konieczne powiększyć swo­
jego wiisnego programu zbrojeń morskich, 
gdyby Francja uokonała piv nych duzbrojeń 
swojej floty. Innem» słowy, Francia żąda wol­
nej reki w zakresie rozbudowę swej floty wo­
jennej, aby zwiększyć przewagę swoją nad 
Niemcami. O Me bowiem W- Brytamja uwzglę­
dniłaby żądanie francuskie złożenia takiej de­
klaracji, to oznaczałoby to, że flota niemieuu, 
mająca stanów-ć 35 proc. tonażu brytyjskiego, 
mimo dozbrojeni?* się morskiego Francji, mu­
siałaby pozostać, na obecnym poziomv. Gabi­
net oiydyjski będzie jutro sprawę tę rozwaza*
1 udzieli stosownych mstrukcyj ministe^wi Ede­
nowi.

Rzym. 25. 6. Tel wł.
We wiórek popołudniu odbyta ssę druga, i 

ostatnia konferenć.a ministra Edeną z Musso lí­
ním, po której wydany został komunikat słwier 
dzający, że ustalone w komunikacie londyńskim 
z 3 lutego i aa konferencji w Stresie wyły rznę 
mogą być dalej rozwijani w interesie konsoli la 
cji europejskiej. W pr abiegu rozmów poruszo­
no także kwestję abisyńską

Foseł Fiflner (Kiu'K CHrzescimńsfco-Ludiowy) 
przyipomma, że obozowi rządowemu zarzucano 
nieiedmiokroi rie laman'e prawa i konstytucji. 
Wówczas jednak obóz sanacyjny twierdził, że 
konstytucja jest zła. Skoro teraz udrwakmc mo­
wą konstytucję, to wszystkie uroczyste obietni­
ce, w niej zawarte, powinny być dotrzymane. 
Jeżeli usunie się legalna opozycję partami nta-- 
ną, to wcale nie zniknie niezadowolenie w ma­
sach. Będzie się ono musiał“ wyładowywać w 
sposób pozaparlamentarny. Odtrącenie mas nie

Dalej przemawia} posei oaemgei z Klubu 
nienfieckiego, który oświadczył się za sanacyj­
nym projektem o dynacji wyborczej.

Posei Car w długiem przemówieniu starał 
się udowodnić, .że 'Opozycja reprezentuje świat 
gasnący, że ustrój parlamentarny zbankrutował 
i że dziś niema już kraju, w kfórymby parla­
mentaryzm -mchowai się w całej czystości Na­
stępnie powoływał się ma przemówienia Piłsud­
skiego, Daszyńskiego i immych znawców parla­
mentaryzmu ma dewod, że parlamentaryzm 
grzeszy demugogją i .sorupeją. Dalej poseł Car 
twierdzi, że w raku 1928 wpłynęło protestów 
162, a v roku 1920 166 czyli Liczo? nien.ai iden­
tyczna 7 tego w yprowadza p. Gör wniosek, że 
żadnych nadużyć wyborczych nie było. Projek­
tów socjalistycznemu zarzuca p. Car, że zwięk­
sza zanadto liczbę posłów tak, iż po Kilka ka­
dencjach byłoby blisko 1.000 posłów.

Pose: homarmcm z Kluou Narodowego wy­
kazuje, że Sejm, jaki chce stworzyć B. B., tyl­
ko do :zasu możr fałszować opinję fubliczną. 
Przyszłość państwa wrazi strc-Tmc+wo mówcy 
n»e w państ’ ?ie pokcyjnem, lecz w państw»«- ma- 
rodowem.

Poseł Ardszewsu. (P, P. S.) twierdzi że~nie 
molna mówić o kryzysie parlai.ientar^ zrr.u, sko­
ro on przez te ldteanaśoie Jat me stal się u nas 
formą znaną ludności. Oszustwa wyborcze

OFfflSra LEWICY 1 FRANCJI
Rząd wystąpi przEDiwkn organizacjom narodnwym

Naprawi®7? ' " francusko-angielkach

91

A0:B


